Niedziela, 10. 


Lutego 1801. 


BADAR. a 


Rok 91. 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu | 


z wyjątkiem dni poświątecznycjh. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 10 hal., 
pocztą i6 Pali Biura Redakcyi i Administracyi 
ulica Czarnieckiego 1. 12. — Ekspedycya miejscowa 
w Agencyi dzienników St. Sokołowskiego. Pasaż Haus- 
manna |. 9. — Listy należy frankować. 

Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakeyi nr. 8. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Jego Oes. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 26 
stycznia b. r. zamianować najmiłościwiej dy- 
rektora męskiego seminaryum nauczycielskie- 
go w Sokalu, Jana Matijowa, krajowym 
inspektorem szkolnym. 

Pan Minister Cesarskiego i Królewskie- 
go Domu i spraw zagranicznych reskryptem 
z dnia 21 stycznia 1901 1 74210 powolał 
koncypienta e. k. Prokuratoryi skarbu przy 
ekspozyturze w Krakowie dr. Michała Stra- 
szewskiego do służby przy e. i k. konsu- 
lacie w Belgradzie. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 9 lutego. 


- (Qminięto szczęśliwie Seyllę i Charybdę 
a dzięki temu Izba posłów Rady państwa ma 
już Prezydenta i prezydyum. Kiedy zdawało 
się, że sprawa wyboru tego prezydum nabie- 
rze już charakteru wewnętrznego przesilenia 
parlamentarnego, — umiarkowanie stronnictw 
odebrało jej od razu wszelką cechę drażliwą 
i pozwoliło parlamentowi wybrnąć szczęśliwie 
z tej pierwszej a tak zasadniczej trudności. 
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TEODOR JESKE-CHOIŃSKI, 
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VII. 


Kiedy został sam, owinął skrawek par- 
gaminu około drzewca strzały i przymocował 
go ezerwoną jedwabną nitką. 

Włożywszy kilka strzał za pas, wyszedł 
z łukiem do ogrodu zamkowego. 

Tu zabawiał się przez pewien czas mor- 
dowaniem drobnego ptactwa, potem, przeko- 
nawszy się, że nie ma nikogo w ogrodzie, 
stanął na tarasie, zkąd było widać okna na- 
rożnej komnaty, w której hrabina zwykle 
o tej porze przebywała. , 

Obejrzał się jeszcze raz uważnie dokoła, 
zmierzył okiem przestrzeń , dzielącą _go od 
zamku, podniósł łuk do skroni — CIĘCIWA Za” 
grała i pierzasty pocisk wpadł przez otwarte 
okno do komnaty hrabiny. 

Uśmiechnąl się z zadowoleniem. Nie 
chybiła. 

Lecz nie wiedział, że brózdą, zakryty 
liśćmi melonów, czołgał się ku niemu drobny 
chłopczyna, z łebkiem łasicy. Małe, czarne 
oczki szpiega dostrzegły strzałę, owiniętą par- 
Saminem, i widziały, dla kogo była prze- 
Znaczona. 

Kiedy trubadur wyszedł z ogrodu, pod- 
niósł się chłopiec z kryjówki i pobiegł do 
burgrabiego. 


Wkrótce potem wiedział hrabia o nie- 


twykłej zabawie swego gościa. 
O... 


kich innych państwach 3 K. 80 b. miesięcznie. 


wodnik” przenumerowany osobno kosztuje 8 K. 


Dobra to wróżba na przyszłość a w całem 
Państwie powitano ją też z uczuciem szczerej 
ulgi i prawdziwego zadowolenia. 

Kandydaturę dr. Pradego uważali w 
pierwszej linii Czesi a za nimi inne stronni- 
ctwa słowiańskie, do pewnego stopnia za pro- 
wokacyę ze strony radykalnych Niemców, 
zwłaszcza w obec znanego programu, w któ- 
rym pomieszczono wnioski, pod jakimi Niem- 
cy zgodzili się na przyjęcie urzędu prezyden- 
ta przez dr. Pradego; na odwrót radykalni 
Niemcy nie chcieli nie słyszeć o kandydatu- 
rze dotychczasowego Prezydenta dr. Fuchsa, 
przy której obstawały stronnietwa dawnej pra- 
wiey, w szczególności zaś Czesi. Na wypadek 
wyboru Pradego, zapowiadali Czesi, na wy- 
padek wyboru Fuchsa zaś radykalni Niemcy 
stanowczą obstrukcyę. Było rzeczą innych 
stronnietw nie dopuścić do tego zaostrzenia 
się sytuacyi lecz znaleźć kompromisowe Z 
niej wyjście, zadanie to spelnily też Kolo 
polskie i klub niemieckiego centum czyli ka- 
tolickiej partyi ludowej, do którego były Pre- 
zdent dr. Fuchs należy. Ten ostatni klub u- 
chwalił nie obstawać przy kandydaturze dr. 
Fuchsa a w Kole polskiem podniesiono pierw- 
szą myśl wysunięcia kompromisowej kandy- 
datury hr. Maurycego Vettera von der Lilie, 
którą też następnie inne stronnietwa przyjęły, 
aby nie zaogniać sytuacyi. W ten sposób sta- 
ło się, że już na wczorajszem posiedzeniu 
Izby postów był możliwym wybór Prezy- 
denta, i że hr. Vetter otrzymał stosunkowo 
bardzo znaczną ilość glosów bo 344 na 426 
posłów ogółem a na 374 głosujących. 

Nowy Prezydent nowego parlamentu 
austryackiego znajduje się w pełni wieku mę- 
skiego, urodzony bowiem w r. 1856 liczy 
obeenie 44 lat życia. Jest synem teraźniejszego 
Marszałka kraj, w Morawii, a sam także na- 
leży do Sejmu morawskiego, gdzie zalicza się 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 32 K., półrocznielń K., kwartalnie 6 K., 


|| miesięcznie 2 K. 70 h. — W miejscu: rocznie 24 K., półrocznie 12 K., kwartalnie 8 K., mie- 
sięcznie 2 K, — Prenumerata zagraniczna: W Niemczech 3 K. 20 h. miesięcznie. We wszyst- 


„Przewodnik naukowy i literacki“ dodatek miesięczny do „Qazety Lwowskiej“, otrzymają calo- i 
półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca lub 
od 1 lipca do końca grudnia, ćwieróroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi ł K. 50 h., drudzy 60 h. „Prze- 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal 
kilkorazowe po [2 hal. od miejsca i wiersza miarą pe- 
titową, ogłoszenia zaś takeraryczne i liczhowe pe 
20 hal. od jednego wiersza miary petitowej. 

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie Agencya dzienników Sokałowskiego 
we Lwowie Pasaż Hausmanna i. 9.; we Francyi w Pa- 
ryżu wyłącznie Agencya pana Adama, Boulevard Ra- 
spail Nr. 105 bis. 
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do t. zw. morawskiej partyi środka. W Izbie 
posłów, do której należy od r. 1697, wraz z 
dwoma innymi posłami z „morawskiej partyi 
środka”, tworzył żywioł neutralny, trzymają- 
cy się zdala od partyjnych prądów i od par- 
tyjnej namiętności. Przyznają mu ogólnie u- 
sposobienie pojednawcze a dowód tego uspo- 
sobienia dal przy ostatnich wyborach do De- 
legacyj. kiedy przeprowadził szezęśliwie kom- 
promis między Czechami morawskimi a Niem- 
cami z Morawii, w sprawie tych wyborów. 
W całej Izbie a w szczególności na prawicy, 
także wśród Czechów, cieszy się on sympa- 
tyą; w parlamencie głosował zazwyczaj z 
prawieą a był zawsze przeciwnikiem obstru- 
keyi, także niemieckiej. Nowy Prezydent od- 
znacza się zaś nietylko neutralnością w spra- 
wach pohtycznych, lecz także wielkiemi zale- 
tami towarzyskiemi i osobistymi przymiotami. 

Skład reszty prezydyum {zby posłów 
dopelnia kompromisowego jego charakteru: 
pierwszym wiceprezydentem został ponownie 
dr. Prade, członek niem. stronnictwa ludo- 
wego, ten sam, którego wysuwano jako kan- 
dydata do fotelu prezydyalnego, — drugim zaś 
wiceprezydentem również ponownie Mlodo- 
czech dr. Zaczek. 

Parlament czekają niewątpliwie chwile 
trudne i drażliwe; szczęśliwe załatwienie kwe- 
styi wyboru prezydyum niechaj jednak będzie 
dobrą wróżbą dla dalszej jego pracy. 

Według dzisiejszej depeszy  wiedeń 
skiej, tamtejsze dzienniki wyrażają zadowole- 
nie z wyniku wczorajszego posiedzenia Izby. 
Hremdenblait wskazuje, że ukonstytuowanie się 
Izby dokonało się w taki sposób, iż zadnemu 
stronnictwu nie stała się krzywda. Spokojne 
ukonstytuowanie się Izby, bez walki, oznacza 
szczere dążenie stronnictw do tego, aby par- 
lament był zdolny do pracy. Wczorajszy wy- 
bór po długiej stagnacyi jest pierwszym su- 


Pani Margarida spoczywała na złoconej 
ławie, wysłanej miękkiemi futrami. Głowę 
oparła na poręczy, prawe ramię opuściła bez- 
władnie. 

Tęsknota za ukochanym, niepewność, 
rwoga przed nieznanem jutrem przeszły po 
jej kwitnącem obliezw stopą ciężkiej choroby. 
Na jej czole wyżłobiły głęboką zmarszezkę, 
przygasiły blask jej oczu promiennych, z lie 
starły róże i blaski młodości. Wielkie zmę- 
czenie malowało się w jej rysach 

— Powiadasz, że pan Wilhelm nie ru- 
szył się od tygodnia krokiem z zamku, nie 
widział nikogo, nie wysyłał żadnych listów ? — 
mówiła pani Margarida głosem słabym. — 
Powiadasz, że smutek zbielił jego lica? 

|, — Qzżoło pana trubadura owiewa szary 

cień szezerego smutku — odpowiedziała Ser- 
monda, podnosząc głowę od krosien, przy 
których siedziała. — Sledziłam go bardzo 
uważnie, a nie spostrzegłam w jego zacho- 
waniu nie podejrzanego. Krzywdzicie go, pani. 
Pan z Cabestaing nie zdradził was ani na 
jedną chwilę. Plotkę o pani Agnieszce wy- 
myślił sam hrabia. 

— Tak sądzisz? Być może.,. Cheg wie- 
rzyć.... wierzę... Tak mi ta wiara potrzebna... 
O, tak potrzebna... 


| — Pani Margarida podniosła oczy do 
góry. 

[i + . . . ` 

„ — Takie serca, jak moje, nie oddają 

się na miesiąc, na dwa, nie bawią się mito- 

ścią — szeptala. — Serca dumne miłują na 

śmierć 1 życie, a zdradzone mszczą się okru- 
tnie. 

Ze współczuciem patrzała na nią Ser- 
monda. 

— Męczycie się bez potrzeby, pani — 
rzekła. — Gdybyście się mogli widzieć z pa- 
nem Wilhelmem, przekonalibyście się, że nie 
oddaliście serca niegodnemu. 

— Widzieć się z nim, mówić, ale kiedy, 
gdzie? Podejrzliwość hrabiego zmieniła za- 
mek w więzienie. vciany mają tu teraz uszy, 


GE 


kcesem parlamentarnego życia. — Neue Fr. 
Presse zaznacza, że walka i próba sił lewicy 
i prawicy bylaby była dla ealej obecnej sesyi 
zgubną. Lepiej się stało, że w ten sposób za- 
latwiono kwestyę prezydyum, iż żadne stron- 
nietwo nie ma powodu być niezadowolonem. - 
N. Wiener Tagblatt pisze, że nowy Prezy- 
dent — podług ogólnej opinii — debiutował 
wczoraj bardzo zręcznie i z powodzeniem. — 
Vaterland wyraża zdanie, że pierwszy krok 
Izby udał się nadzwyczaj dobrze. — Ost- 
deutsche Rundschau przestrzega przed za da- 
leko idącym optymizmem; wybór prezydyum 
pokazał tylko, że nie ma stałej większości 
w Izbie. 


Rada Państwa. 


(Telegruficzne sprawozdanie z posiedzenia Izby 
posłów w dniu 8 lutego b. r.). 


Wiedeń, 9 lutego. Wezoraj o godzinie 
4 po południu prezydent z tytulu wieka dr. 
Weigel otworzył ponownie posiedzenie Izby 
posłów i zarządził przystąpienie do wyboru 
prezydenta Izby. Qłosowanie odbywało się 
kartkami : sekretarze wywolywali po kolei na- 
zwisko każdego posła, — wywolywani posło- 
wie oddawali jeden po drugim swe kartki. 
Gdy oddano juź wszystkie głosy, dr. Weigel 
zarządził 10-minutową przerwę, celem doko- 
nania skrutynium. Po przerwie dr. Weigel o- 
głosił następujący rezultat wyboru: 

Oddano ogółem głosów 374. 

Z tego kartek próżnych 14. 

Pozostaje ważnych głosów 860 (wie: 
kszość absolutna 181). 
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Pani Margarida rozerwala suknię na 
piersiach. 

— Duszę się w tej norze zbójów — mó- 
wiła głosem zdławionym. — Obrzydzeniem na- 
pelnia duszę moją ciągły widok człowieka. 
który jest sercu mojemu obey. Ucieknę do 
Beaucaire, a ztamtąd pośle do Rzymu, do 
Ojca świętego mężów roztropnych, aby mi 
wyjednali u progu apostołów rozwód, aby 
zdjęli ze mnie te straszliwe kajdany. 

Wtem świsnęło coś w komnacie i padło 
z brzękiem na posadzkę. 

— Strzala, owinięta pargaminem ! — za- 
wolała pani Margarida, podnosząc się żywo 
z ławy. — To od niego. 

Pochwyciła drzącemi rękoma niezwykły 
list, rozerwała z pośpiechem niecierpliwości 
jedwabną nitkę i pogrążyła się całą duszą 
w pargaminie. 

W miarę, jak czytała, zabarwiala się jej 
twarz, rozpromieniały się jej oczy, rozkwie- 
cały się usta uśmiechem szczęśliwym. 

Kiedy skończyła, rzekła do Sermondy : 

— Pamiętam, ta suknia z materyi arab- 
skiej, którą mi przysłano z Tuluzy, podobała 
ci się bardzo, Weź ją; niech ci sluży. Będzie 
ci w niej dobrze. 

Sermonda, przypadlszy do ręki pami, 
pokrywała ją gorącymi pocałunkami, mówiąć: 

— Nie hojny dar cieszy serce starej 
slugi, lecz wasza radość, pani. Domyślam się, 
że moje przywiązanie do was, miało bystre 
oczy. Pan Wilhelm.... 

— Jest godnym miłości mojego serca — 
odpowiedziała hrabina głosem ożywionym. — 
Muszę go widzieć koniecznie, mówić z nim 
bez świadków, prędko, jak najprędzej... 

Namyślała się przez chwilę. 

— Staraj się zbliżyć dziś do niego i po- 
wiedz mu, żeby był jutro rano w kaplicy. 
Niech przyjdzie na pół godziny przed Mszą 
świętą. Ty będziesz czuwała nad nami. 

Pani Margarida chciała jeszeze CoS mó- 
wić, kiedy się drzwi bez szelestu otworzyły i do 
komnaty wszedł hrabia Rajmon. k 

Wchodził od kilku dni często tak nie- 


drzewa oczy, kamienie na dziedzińcu, sprzęty | spodzianie pod błahymi pozorami, skradając 
|się na palcach przez kurytarz. 


w komnatach zdają się patrzeć, słuchać. 


— (Chciałem cię zapytać —— zaczął — co 
kazalaś dziś przygotować na wieczerzę ? 

Dawniej nie troszczył się nigdy o spra- 
wy kuchenne. 

— Na stół pański wydała dziś gospo- 
dyni pawia — odpowiedziała pani Margarida, 
usiłując ukryć pargamin, który trzymała je- 
szcze w ręku. 

Lecz już go hrabia dostrzegł. 

— Widzę, że nasz gość nie próżnuje — 
rzekł spokojnie. — 'To zapewne dzieło pana 
Wilhelma. Pokaż! 

Wziął kanzonę i odczytał ją przez zmru- 
żone powieki. 

Kiedy skończył, wycedził przez zęby: 

— Ładne,. bardzo ładne. Pani siostra 
byłaby świętą, gdyby nie uległa czarowi ta- 
kich pochlebstw. A nasza Agnieszka nie jest 
świętą. Boć to dla niej te słudkie rymy. Jak 
sądzisz, Margarido ? 

Mówiąc to, spojrzał hrabia na strzałę, 
która leżala na posadzce. 

Paui Margarida milezala. 

W spokoju hrabiego, który nie zwykł 
był kłaść hamulca na swoją gwałtowność, 
była taka złowroga, groźna siła, iż mroziła 
krew w żyłach i wpychała słowo, cisnące się 
na usta, do gardła. Jego zimne, stalowe spoj- 
rzenie obezwładniało, jak wzrok grzechotnika. 

— Zabiorę te rymy i przeczytam je przy 
sposobności pani siostrze. Trzeba przyjacie- 
lowi pomódz. 

Rzekłszy to, zaśmial się hrabia ochrypło 
i wyszedł. 

Ohwiejnym krokiem wróciła pani Mar- 
garida na ławę i upadła na nią ciężko, jak 
martwy sprzęt. 

Zakrywszy oczy dlońmi, mówiła zdy- 
szanym glosem najwyższej trwogi. 

, — Uciekajmy ztąd! Zapach krwi ludz- 
kiej czuję dokola; zbrodnia czai się po wszyst- 
kich kątach... 

A Sermonda uklękla i modliła się z cicha. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


Otrzymał: , 344 głosów hr. Maurycy 
Vetter von der Lilie; został wybrany 
prezydentem Izby. 


Dr. Weigel podziękował mu za uży- 
czone w czasie jego urzędowania poparcie i 
zaprosił hr. Vettera, aby objął przewodnietwo. 
(Żywe oklaski). 

Hr. Vetter objął przewodnictwo i za- 
brawszy głos, podziękował Izbie za zaufanie. 
Mam wprawdzie przeświadczenie — mówi — 
że wybór mój zawdzięczam raczej względom 
politycznym, aniżeli osobistym mym kwalifi- 
kacyom, to jednak będę u ilnie się starał, 
ażeby urząd mój i stanowisko to, które Pa- 
nowie mi powierzyliście, utrzymać wolnymi 
od wszelkich wpływów politycznych, a zacho- 
wać przedmiotowość i bezstronność na wszy- 
stkie strony. — Mowca prosi o wzgledność i 

oparcie go w bardzo trudnym jego urzędzie. 
ozpoczął się nowy okres ustawodawczy, a 
posłowie mają do załatwienia bardzo ważne 
zadania, których szczęśliwego rozwiązania o- 
czekuje cała ludność z największem upragnie- 
niem. Mowca wzywa Izbę, aby w pełnem po- 
czuciu wspólnego interesu, we wzajemnem 


Sprawy parlamentarne. 


(Telegramy). 


Wiedei:, 9 lutego. Jak donosi Deutsch- 
national Correspondenz Schoenerer, który już 
wczoraj zjawił się w Izbie i złożył ślubowa- 
nie poselskie, tym razem bez zwykłych za- 
strzeżeń swoich, wystosuje na następującem 
posiedzeniu Izby dwa zapytania do P. Prezy- 
denia Ministrów: W pierwszym zażąda on 
zakazu wywozu broni i innej kontrabandy do 
Anglii i kolonij angielskich; tak samo będzie 
miał też postąpić rząd węgierski. Prócz tego 
zażąda on, by skłonić P. Ministra spraw ze- 
wnętrznych, ażeby wyraził Krugerowi sympa- 
tyę ludnosci Austro-Węgier dla sprawy Boe- 
rów, którą on tak godnie zastępował, W dra- 
giem pytaniu poprosi Schoenerer P. Prezy- 
denta Ministrów, by oznajmił, jakich środ- 
ków Rząd zamierza użyć celem trwalego u- 
ruchomienia parlamentu; do jakiego rozwią- 
zania kwestyi językowej Rząd zdąża, czy 
Rząd prowadził rokowania lub zawarł układy 


zaufaniu, powolna ojeowskim słowom Monar- | ze stronnietwami parlamentarnemi, celem za- 


chy, przystąpiła do pracy nad załatwieniem 
tylu ważnych zagadnień, oczekujących jej de- 
cyzyi. (Oklaski). 

Prezydent zarządził następnie wybór I. 
wiceprezydenta. Oddano ogółem kartek 325, 
z tych 57 białych. Pozostało więc 241 gto- 
sów ważnych. Pierwszym wiceprezydentem 
wybrany został 256 głosami poseł Prade. 
(Żywe oklaski na lewicy). Prade zająwszy 
swe miejsce, podziękował za wybór i zape- 
wniał, że postępować będzie z całą objekty 
wnością i strzedz będzie regulaminu zarówno 
co do jego brzmienia, jak i ducha Już Mo- 
wa Tronowa wskazała Izbie drogę pracy, a 
mowca wyraża nadzieję, że Izba drogą tą kro- 
czyć będzie. 

Z kolei przystąpiono do wyboru LI. wi- 
ceprezydenta, przyczem oddano ogółem kar- 
tek 304, w tej liczbie 92 białych. Pozostało 
więc głosów ważnych 212. II. wieeprezyden- 
tem 209 głosami wybrany został poseł dr. Z a- 
czek. Wybrany również podziękował za ob- 
jawione mu zaufanie i oświadczył, że pragnie 
podług najlepszej wiedzy i z całą sumienno- 
ścią spełniać swe obowiązki, kierując sie przy- 
tem zupełną przedmiotowością. Mowca zwró- 
cił się do calej Izby z prośbą, aby popierała 
go w ciężkiem zadaniu. (Oklaski). 

Następnie odbył się wybór sekretarzy i 
kwestorów. Z Polaków wybrany został sekre 
tarzem hr. Kazimierz Szeptycki. 


Potem zabrał głos prezydent hr. V et- 
ter i wśród hucznych długotrwających okla- 
sków imieniem całej Izby wyraził prezyden- 
towi z tytułu wieku dr. Weiglowi serde- 
czne podziękowanie za tak świetne przewodni- 
ebwo podezas pierwszych posiedzeń. 


Na tem zamknął prezydent posiedzenie, 
naznaczając następne na wtorek 12 b. m. o 
godzinie 11 przed południem. Na porządku 
dziennym wybór komisyi legitymacyjnej, dla 
nietykalności poselskiej i petycyjnej, 


łatwienia pewnych przedłożeń; co Rząd za- 
myśla uczynić w razie, gdyby obstrukcya u- 
bezwładniła parlament i czy Rząd zamierza 
jedynie przeforsować na drodze parlamentar- 
nej t. zw. konieczności państwowej? 

Koimisya parlamentarna klubu mło- 
doczeskiego uchwaliła jednogłośnie za- 
proponować na prezydenta klubu, posła He- 
rolda. 

Na odbytem wczoraj po posiedzeniu 
Izby zebraniu przewodniczących 
klubów parlamentarnych oświadczył prezy- 
dent lzby posłów hr. Vetter, że zamierza 
zwoływać od wypadku do wypadku przywód- 
ców klubowych, celem omówienia z nimi 
kwestyj aktualnych jako to: sprawy regula- 
minu, klucza do wyboru komisyi it. d. Uzna- 
no tę propozycyę jako pożądaną ale przytem 
podnoszono, że należy całą sprawę przedło- 
żyć poszczególnym klubom. W poniedziałek 
przewodniczacy klubów ponownie się zbiorą, 
celem ustanowienia wymienionego klucza. 

Wczoraj ukonstytnowało się „Zjedno- 
czenie przemysłowe* obierając preze- 
sem posia kinka. Do klubu tego należy 16 
posłów; w pierwszym rzędzie będzie on za- 
stępował interesa przemysłowe, a następnie 
także handlowe i rękodzielnicze. 

Kluh centrum (katolicka partya lu- 
dowa) wyraził na wczorajszem swem posie- 
dzeniu posiowi Fuchsowi najgorętszą podzię- 
kę za zasługi położone przezeń na urzędzie 
prezydenta Izby posłów w burzliwych i gro- 
żnych stosunkach parlamentarnych, oraz za 
tak lojalne postępowanie w ezasie, kiedy te- 
raz ważyły się losy wyboru nowego prezy- 
dyum. 

Hr. Palffy zbierał wezoraj podczas po- 
siedzenia Izby na prawicy podpisy dla wnio- 
sku w sprawie rewizyi regulaminu Izby. 

Poseł dr. Reicher zamierza podnieść w 
parlamencie liczne wypadki znęcania się nad 
dziećmi w Wiedviu 1 Gracu i postawił wnio- 
sek w sprawie przedłożenia ustawy o ochro- 
nie dzieci. 

P. Funke i towarzysze uczynili na wczo- 
rajszem posiedzeniu Izby poselskiej wniosek, 
o ponowne przedłożenie lzbie ustawy o znie- 
sieniu myt państwowych. 


Dzienniki donoszą, że p. Pergelt wystą- 
pi? z klubu niemiecko-postępowego (dawniej 
niemiecko-liberalnego), a przyłączył się do 
„Alldeutsche Vereinigung“, — i utrzymują, 
że wspomnianemu klubowi grozi zupełne roz- 
padnięcie się. 


Z sejmu węgierskiego. 


(Telegram). 


Budapeszt, 9 lutego. Na wczorajszem 
posiedzeniu sejmu węgierskiego poseł Endrey 
zaraz na wstępie omawiać zaczął w bardzo 
owałtownym tonie zajścia wyborcze w Marosz 
Vasarhely. Mowca oświadczył, że wybory 
przeprowadzono pod presyą rządu. (Okrzyki 
oburzenia na skrajnej lewicy). Wybory prze- 
prowadzali urzędnicy administracyjni terrory- 
zmem i pieniędzmi, a żandarmi dopuścili się 
mordu. (Ponowne okrzyki na skrajnej lewicy). 
Mowea żąda jaknajścjślejszego dochodzenia, 
a także ukarania starszego żupana. (Oklaski 
na skrajnej lewicy. 

Poseł Kubik przemawiał w podobnym 
duchu. 

Z kolei zabrał głos prezydent ministrów 
Szell. Oświadczył, że zajścia w Marosz Va- 
sarhely jego równie przykro dotknęły jak 
opozycyę. Jeszcze z Wiednia zażądał ścisłego 
dochodzenia. (Wołania ze skrajnej lewicy: 
Suspendujcie starszego żupana!). Szell mówi 
dalej: Podług mego przekonania nie wystar- 
czą tu zwyczajne dochodzenie, zarządziłem więc 
wysłanie komisyi mieszanej. Sąd wyda potem 
wyrok. Mowca nie chce nikogo potępić, za- 
nim się cała sprawa nie wyjaśni. Oprócz tego 
śledztwo karne jest w toku. W obec wołań 
ze skrajnej lewicy: „Zasuspendować starszego 
żupana", powiada Szell, że już minęły czasy, 
kiedy to wezbranemu morzu poświęcano ofiary. 
(Oklaski na prawicy). Niechaj więć każdy 
wstrzyma się z ostatecznym wyrokiem aż do 
ukończenia śledztwa. (Demonstracyjne oklaski 
na prawiey. — Ironiczne okrzyki: Hoch! na 
skrajnej lewicy). 

Następnie zabrał głos minister sprawie- 
dliwości Plosz i odpierał insynuacyę, jakoby 
urzędnicy sądowi w Vasarhely wywierali na 
wyborców wpływ, agitując za kandydatem li- 
beralnym. Dopóki posel Eadrey tego twier- 
dzenia swego nie udowodni, mowca musi 
wątpić o jego wiarygodności. (Zywe oklaski 
na prawicy, natomiast zrywa się burza na le- 
wicy, która żąda, aby przewodniczący za te 
słowa przywołał ministra do porządku). Wi- 
ceprezydent Thallian oświadcza, że nie widzi 
powodu do tego. (Ponowna burza na lewicy. 
Wieeprezydent zmuszony jest przerwać obrady 
na kilka minut). 


Po ponownem otwarciu posiedzenia mi- 
nister sprawiedliwości Plosz oświadcza, że nie 
miał zamiaru ubliżyć ani czci ani charakte- 
rowi posła Endreya. Zresztą sprawa ta będzie 
przeniesioną na inne pole i nie należy do 
Izby. Minister gotów jest każdej chwili stawić 
się do dyspozycyi posłowi Kndreyowi. Na tem 
posiedzenie zamknięto. 


Z Warszawy. 


(Dobroczynność publiczna. — Szkoły miejskie), 


Warszawska miejska rada dobroczynno- 
ści publicznej wydała w tych dniach sprawo- 
zdanie z działalności swej za r. 1899. 

Działalność jej jest bardzo obszerna, a 
czynności jej bardzo różnorodne, gdyż wszy- 
stkie znajdujące się w Warszawie instytucye 
dobroczynne, tudzież należące do nich ka- 
pitały i majątki nieruchome pozostają w bez- 
pośredniem zawiadywaniu lub też pod dozo- 
rem rady. 

Pod bezpośredniem zawiadywaniem ra- 
dy pozostają: szpital Dzieciątka Jezus z na- 
leżącymi do niego instytutami, jak zakład po- 
łożniczy, uniwersytecka klinika chirurgiczna, 
terapeutyczna, dyagnostyczna, położnicza, dom 
wychowawczy podrzutków, instytut szezepie- 
nia ospy, oddział dla rekonwalescentów i szkoły 
dla akuszerek wiejskich; dalej pod jej zawia- 
dywaniem znajdują się szpitale św. Ducha z 
klinikami, św. Rocha, św. Łazarza, szpital 
w Tworkach dla obłąkanych; szpital dla 
obłąkanych św. Jana Bożego z kliniką cho- 
rób nerwowych i umysłowych; instytut oftal- 
miczny z kliniką oczną; szpitale na Pradze, 
wolski, zapasowy, ewangelieki i żydowski. 
Nadto pięć przytałków położniczych, tudzież 
następujące instytncye dobroczynne: warstaty 
imienia Staszica dla osób pozbawionych pra- 
cy, dom schronienia św. Ducha i N. Maryi 
Panny na Nowem Mieście dla starców płci 
obojej; schronienie dla sędziwych sług i wy- 
robników: schronienie na Górze Kalwaryi; in- 
stytut św. Kazimierza dla sierot dziewcząt; in- 
stytut moralnej poprawy dzieci w Mokotowie; 
żydowski dom schronienia dla stareów i sierót 
przy ul. Wolskiej. 

Zarząd tak licznymi szpitalami i insty- 
tucyami dobroczynnemi już sam z siebie 
przedstawia bardzo obszerny zakres działal- 
ności, którą jednak jeszcze bardziej zwię- 
ksza dozór nad instytucyami, pozostającemi 
pod zawiadywaniem osobnych Towarzystw i 
komitetów. 

Wydatki na utrzymanie zakładów do- 
broczynnych, pozostających pod bezpośred- 
niem zawiadywaniem warszawskiej rady miej- 
skiej dobroczynności publicznej, wynosiły w 
roku objętym sprawozdaniem ogółem 1,055.900 
rubli, ponieważ zaś ta rada opłacać musi pe- 
wne zaległości za lata ubiegłe i t. p., przeto 
ogólem Warszawa w r. 1899 wydała na u- 
trzymanie pewnej części swoich zakładów do- 
broczynnych 1,230.243 rubli. Jeżeli zaś do- 
damy do tego wydatki instytacyj pozostają- 
cych jedynie pod kontrolą miejskiej rady do- 
broczynności, mianowicie 611.339 rubli, to 
otrzymamy, iż w roku wymienionym na cele 
dobroczynne wydano w Warszawie 1,841.57%2 
rubli. 

Przez długi szereg lat zarząd miasta 
Warszawy, więcej niż obojętnie traktował bez- 
płatne wykształcenie elementarne. Dopiero od 
roku 1699 przeznaczył fundusze na powię- 
kszenie liczby szkół elementarnych. Ilość tych 
szkół jednak i dzisiaj ani w przybliżeniu nie 
odpowiada potrzebie. Do szkoły bezpłatnej do- 
stają się tylko wybrani, a całe rzesze biednych 
dzieci daremnie czekają na wolne miejsca. 

A dzieje się to w mieście, którego za- 
rząd przeszło milion rubli rocznie wydaje na 
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szanuję ich cześć dla przodków.... tak same, Adorni, pozostawszy sam, przesunął rę- 
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jak czczę poświęcenia mojego dziadka i skła- | ką po czole. Niektóre słowa notaryusza głę- 
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(„Mercede* p. Ippolito Pito d Aste). 


xd 
(Ciąg dalszy). 


dy starzyzny twego ojca... i z tem mam ho- 
nor pożegnać pana. 

Adorni go zatrzymal, 

— Spodziewam się, komaudorze, że 
Pa Taniej rozstajemy się bez żalu do sie- 
ie ? 


— Do czego to pytanie? Poznałem 
twoją Lucię: podobała mi się tak sa- 
mo, jak memu Teobaldowi i pokochałbym ją 
serdecznie, jak synowę i eórkę. Nie przyjął- 
bym większego posagu, niź to, co posiada 
Teobaldo i powiedziałem ci to otwarcie ; pan 


Clemente Adorni zmusił się do uśmiechu. | chcesz doprowadzić do skutku swoje arysto- 


— Sądzisz, że z dwoma do trzech mi- 
lionów nie można znaleźć nikogo, tylko ob- 
dłużonego szlachcica wyrzuconego na bruk? 

— Tak, jeżeli kto pochodzi z rodziny 
handlarzy starzyzny z suteren, gdzie papa Pan- 
erazio miał sklep. 

— Och, przecież wiesz, że szczycę się z 
mego pochodzenia ! 

— [ masz słuszność. I mój ojciec, no- 
taryusz Gregorio Lanfranchi szezycił się cał- 
kiem słusznie, że był synem wędliniarza, któ- 
ry pijał wino tylko raz na tydzień, w nie- 
dzielę, aby módz posyłać syna do szkół. A 
takie cnoty Adorni są rzeczą Świętą i szla- 
chetną i podziwiam jeszcze więcej poświęce- 
nie mego dziada i chowam jak relikwie ksią- 
żki, na których uczył się mój ojciec, a które 
mnie także służyły. Ale my byliśmy i jeste- 
śmy dziećmi ludu i nie potrzebujemy, ani nie 
chcemy piąć się pomiędzy utytulowanych. 
Nie pytam, czy rodzina Doria bierze swój po- 
czątek ze znakomitej tradycyi Andreich, ale 


kratyczne marzenia i nie zazdroszczę ci wea- 
le. Ale przypomnij sobie, eo ci powiem : anio- 
łom trzeba oszczędzać goryczy ziemskich. 
Nie rozumiesz? Zostawmy to na inny raz; 
ale jeżeli ktoś, kto ci dobrze życzy, przewi- 
duje nieszczęście dla ciebie i pragnie uchro- 
nić twoją córkę, aby na nią część niedoli nie 
spadła... 

— Nieszczęście ?... 

— Czemuż wytrzeszczasz oczy na mnie 
tak jak bym był prorokiem ?.. Eh! żartuję so- 
biel Kto posiada tak czyste i spokojne su- 
mienie jak ty, nie ma się niczego obawiać... 
Ale już muszę iść, bo brakuje tylko dwie 
minuty do szóstej i spóźnisz się na obiad 
Dobrego apetytu, Adorni ! 

-— Do widzenia, komandorze. 

Lanfranchi wyszedł, mruczącć pod no- 
sem, że dyabeł wmięszał się w tę sprawę, 
kusząc jego syna, żeby się zakochał w Lu- 


bokie na nim wrażenie zrobiły: zdawało mu 
się, że znajduje rodzaj związku pomiędzy tem, 
a owym listem anonimowym. Już kilkakro- 
tnie Pasquale mu się wydał podejrzany i u- 
dzielił nawet tego spostrzeżenia Romualdiemu, 
ale później zapomniał o tem. Dzisiaj, sarka- 
styczny uśmiech, ironia i groźby komandora 
wydały mu się straszne... Ale w jaki sposób 
dowiedzieć się prawdy ?... 

Nagle myśl pewna strzeliła mu do gło- 
wy, która miala ten skutek, że zaśmiał się 
drwiąco ze swoich obaw. A. potem.... wycią- 
gnął rękę po dziennik Z? Movimento, bardzo 
poczytny w owych czasach i poszukał jedne- 
go z anonsów na ostatniej kartce. Był to 
adres jasnowidzącej Apolonii i doktora ma- 
gnetyzera Ercolani. Napisał na papierze li- 
stowym kilka słów zapowiadając swoją wizytę 
na jutro i podpisał sią tylko dw oma literami 
swego nazwiska, włożył list do kieszeni, aby 
go sam rzucić na pocztę i całkiem uspokojony 
zwrócił się na kurytarz prowadzący do pry- 
watnego jego mieszkania. 

— Nie wierzę w to swoją drogą.... — 
szeptał do siebie — a przecież warto spró- 
bować! Cóż ryzykuję? Jeżeli prawdą jest 
to co mówią o niej, rozjaśnię tajemnicę, któ- 
ra mi spokoju nie daje, a jeżeli to oszukań- 
stwo, nie stracę nie, oprócz nieco czasu ... 


XII. 
Owa Apolonia przybyła do Genui przed 


cii, ale, że w każdym razie, prędzej czy pó- | kilku dniami i ogłaszała się we wszystkich 


¿niej ten związek musi przyjść do skutku. 


gazetach, w których widniał jej portret i 


magnetyzera wraz z opisami wszystkich wi- 
domych uzdrowień spowodowanych przez nią 

Wiele osób z klas różnych udawało się 
już do jasnowidzącej, jedni z wiarą, drudzy 
z prostej ciekawości i wszyscy mówili o niej 
z wielkiem zainteresowaniem. 

Profesor Ercolani był to kolos około 
czterdziestoletni z błękitnemi oczami i wiel- 
ką, czarną, kudlatą brodą; ktoby nawet nie 
chciał wierzyć, że profesor pochodził z Sy- 
cylii, byłby to zaraz poznał z jego wymowy. 

Apolonia nie miała wieku, a właściwie 
nikt by nie mógł zgadnąć ile ma lat. Słuszna, 
chuda tak bardzo, że przezroczysta się wyda- 
wała, śmiertelnie blada, leżała ciągle oparta 
o poduszki. Policzki jej były chude i bez- 
barwne a głowa okryta czarną peruką, której 
obfite loki głowę jej powiększały I uwydatniały 
chorobliwość oblicza. Na peruce nosiła cze- 
pek upstrzony różowemi wstążkami; czarna 
jedwabna suknia pokrywała tę. wychudzoną 
postać. Jedne tylko oczy miała pelne życia, 
oczy czarne, Ogniste, przed spojrzeniem któ- 
rych wszyscy drżeli, oczy głębokie, badawcze, 
czytające w duszy i wyrażające niezłomną 
wolę i spryt. 

Zamieszkiwała apartament niewielki, ale 
z gustem urządzony na via Valoria; tylko 
słońce pod żadnym pozorem nie wchodziło 
nigdy przez zasłonięte szczelnie okna, bo Apo- 
lonia Światła nie znosiła; w saloniku, gdzie 
przyjmowała wpół leżąc na pcduszkach, pa- 
nowała taka ciemność, że każdy eo wchodził 
musiał przyzwyczaić oczy do tych ciemność , 
zanim mógł coś w około siebie rozróżnić. 

(Ciąg dalszy nastąpi). 


Ji . 


utrzymanie bruków, nie wspominając już nie 
o olbrzymieh wydatkach na utrzymanie policji. 

Wydatki na utrzymanie szkół eiemen- 
tarnych, podług budżetu miejskiego tak się 
przedstawiają : 

Na cztery dwuklasowe szkoły męskie 
wyznaczono ogółem 5876 rubli. Na cztery 
dwuklasowe szkoły dla dziewcząt 5876 rubli. 

Następnie wydatki na utrzymanie 94 szkół 
jednoklasowych wynoszą, licząc po 635 rubli 
na szkołę, 24.690 r. a na utrzymanie 40 szkół 
dla dziewcząt, licząc po 615 rubli na szkołę, 
24.600 rubli. 

Razem więc na utrzymanie 107 szkół 
niagistrat wydaje rocznie 102.802 r. Do tego 
dodać trzeba 99.500 r. na wynajęcie lokalów, 


oraz sumę 4740 r. na rozmaite dodatkowe 
wydatki. 

Dla dziewczynek dostęp do szkoły jest 
jeszcze trudniejszy — dla nich bowiem jest 


trzy razy mniej szkół, niż dla chłopców. _ 
Dzienniki warszawskie domagając się zwię- 
kszenia liczby szkół elementarnych, poruszają 
przy tej sposobności sprawę podniesienia upo- 
sażenia nauczycieli i nauczycielek miejskich. 
Nauczyciel ludowy pobiera w tak drogiem 
mieście jak Warszawa od 300 do 500 rubli, 
nadto z tej pensyjski własnym kosztem musi 
utrzymywać służącą lub służącego do sprzą- 
tania szkoły, jeżeli nie chce sam szorować 
podłóg i ławek. 


Z Poznańskiego. 


wv 


(Dwie rezolucye uchwalone na zebraniach pol- 
skich. — Transakcya majątków rycerskich.) 


Zgromadzenie wyborców w Krotoszy- 
nie zwołane celem uchwalenia kandydatury 
na posła do Izby deputowanych sejmu pru- 
skiego w miejsce ś. p. Mottego, uchwaliło 
następującą rezolucyę : 

„ Wobec twierdzenia pana ministra spraw 
wewnętrzych, jakoby oświadczenia posłów pol- 
skich w Berlinie stały w sprzeczności Z uspo- 
sobieniem ludności polskiej, która, zdaniem 
jego, marzy ciągle o oderwaniu się od związ- 
ków państwowych, do jakich obecnie należy, 
oświadczają zebrani na walnym wiecu wybor- 
czym powiatu krotoszyńskiego, co następuje: 
„My Polacy chcemy, jako obywatele wypełniać 
sumiennie wszelkie obowiązki, jakie nam na- 
kłada przynależność do państw, w których 
sklad wchodzimy. Protestujemy przeciw wszel- 
kim insynuacyom, któreby mogły podać w 
podejrzenie zamiary naszych braci w oczach 
ościennych rządów. Przywiązanie do naszej 
narodowości jest obowiązkiem, nałożonym nam 
przez Boga, a zachowanie jej prawem, uro- 
czyście nadanem przez monarchów. Odpy- 
chamy wyrażenie, jakie kiedyś padło z ust 
wysokiego dostojnika, jakoby powoływanie się 
nasze na słowa królewskie nie było „szeląga 
warte". Chcemy wierzyć, że słowo króla pru- 
skiego zawsze i wszędzie pozostanie równie 
stałem, jak stalą jest podstawa, na której 
spoczywa jego Korona. Wierność, jakiej do- 
chowujemy naszej narodowości, zawiera w 
sobie pewność, że i obowiązku wiernie _pil- 
nować będziemy. Kto w imię zasady: ubi be- 
ne ibi patria, wyrzeka się dla marnych ko- 
rzyści swoich praw, ten daje mało rękojmi, 
że obowiązek wypełniać zechce. Porzuciliśmy 
stanowczo drogę rewolucyi i potępiamy wszel- 
kie nielegalne wybryki, lecz póki wykonywa- 
my obowiązki wobec korony, nie masz siły 
ni prawa, któreby nas odstręczyć mogło 0d 
bronienia idealu, jaki Bóg włożył w serca 
narodów. W przekonaniu, że opinia publiczna 
całego kraju podziela nasze  zapatrywanie, 
prosimy prasę polską o powtórzenie naszego 
oświadczenia, a zarazem wzywamy Ją, by za- 
sad przez nas wyłuszczonych bronić i niemi 
się kierować chciała“. s 

Na walnym wiecu w Pleszewie przy- 
jeto jednogłośnie następującą rezolucję: 

„Zebrani na wiecu w Pleszewie Polacy 
udają się z gorącą prośbą do Najprzewiebniej- 
szego księłza Arcypasterza, aby ze względu, 
że wykład religii w niemieckim języku „służy 
więcej celom germanizacyjnym niż religijnym 
i że się przy takim wykładzie obawiać trze- 
ba o religijne wychowanie dzieci, odebrał na- 
nuczycielom udzieloną im missionem cano- 
mcam.“ 

Dobra rycerskie Gościeszyn, Błock i Dą- 
browę nabył od hr. Jezierskiego p. Kurna- 
towski za 4,000.000 mk. f 

Dwaj włościanie z pod Dolska, pp. Pia- 
secki i Klemm, kupili wspólnie od włościa- 
nina Stapfa majątek rycerski Urąbinek, w po- 
wiecie śremskim, którego obszar wynosi 900 
morgów. 


Z Petersburga. 


(Samobójstwo ks Baxjatyńskiego. — Nowe usta- 
wodawstwo akcyjne. — Reforma żydowskich to- 
"warzystw dobroczynności). 

W Petersburgu wielkie wrażenie wywo- 
ało samol ójstwo 32-letniego księcia Barja- 
tyńskiego, założyciela a zarazem redaktora pi- 


sma Sjewierny) Kuryer, które redagował zmar- 
dy w duchu liberalnym i postępowym. Głó- 
wnie popierał młody Barjatyński wolnościowe 
dążenia młodzieży uniwersyteckiej, za co aka- 
demiey często na cześć jego urządzali sym- 
patyczne owacye, ale właśnie to nie podobało 
się rządowi, to też przed kilku tygodniami 
minister spraw wewnętrznych wydawnictwo 
Sjewiernego Kuryera zawiesił. 

Zarzadzenie to podkopało  materyalny 
byt księcia. Ojwiec jego jest włascicielem o- 
gromnego majątku, lecz rozgniewany na syna 
za niefortunne małżeństwo z pewną aktorką, 
które zawarł wbrew jego woli, wydziedziczył 
go. Jedyną deską ratunku dla młodego Ba- 
rjatyńskiego był Sewiernyj Kuryer. Gdy zaś 
rząd nagle nawet i to źródło dochodów mu 
zamknął, książę został zupełnie ogołocony ze 
wszelkich środków, a ponieważ miał jeszcze 
długi, które zaciągnął na założenie pisma i 
teraz uiścić się z nich nie mógł, przeto w 
przystępie rozpaczy uciekł się do rewolweru. 

Dzienniki petersburskie donoszą: Wy- 
pracowany już został projekt nowego ustawo- 
dawstwa akcyjnego. Dla Królestwa Polskiego 
ustanowione będą osobne, odpowiadające miej- 
scowym warunkom, przepisy. 

Władze postanowiły przystąpić do re- 
formy żydowskich towarzystw dobroczynnych, 
działających na zasadzie przestarzałych ustaw, 
które pozwalają zajmować się sprawami, nie 
mającemi z dobroczynnością nic wspólnego. 


KRONIKA 


Lwów, 9 lutego 


— JE. Marszałek krajowy Stanisław 
hr. Badeni powrócił dziś rano z Wiednia i objął 
urzędowanie. 

— Ks. Arcybiskup dr. Bilczewski 
przyjmował w tych dniach deputacyę Polaków 
bukowińskich, która pod przewodnictwem prof, 
dr. Halbana przybyła do Lwowa, celem złożenia 
adresu, podpisanego przez tysiące katolików bu- 
kowińskich. 

Wczoraj zaś złożyli ks. Arcybiskupowi hold 
dyrektorowie tutejszych gimnazyów. 


— Wiadomości kościelne. Archidye- 
cezya lwowska obrz. łać.. Kooperatorami usta- 
nowieni z zakonu OO. Franciszkanów: ks. Feliks 
Bogaczyk przy kościele św. Mikołaja we Lwo- 
wie, ks. Wacław Nodzyński przy kościele św. 
Marcina we Lwowie. 

Dyecezya przemyska. Zamianowani: ks. Mi- 
cka? Mupeski administratorem w Polanie, ks. 
Władysław Kędra administratorem w Odrzyko- 
niu, ks. Emil Śworzeński administratorem w Du- 
kli. — Konknrs na probostwo w Odrzykoniu i 
Dukli rozpisano z terminem do 15 marca b. r. — 
Przeniesiony ks. Ludwik Bira z Krościenka do 
Liska. — Instytnowany na probostwo w Zabie- 
rzowie ks. Marceli Sochański, administrator tam- 
tejszy. 

. Rekolekcye dla księży odbędą się w kole- 
gium chyrowskiem od 25 lutego do 1 marca 
b.r. Zgłoszenia należy adresować do ks. rektora 
konwiktu w Chyrowie. 

Dyecezya tarnowska. Przeniesieni: ks. Bła- 
żej Kotfis, katecheta ze szkoły ludowej w Pilznie 
na drugiego katechetę przy gimnazyum w Tar- 
nowie; ks. Józef Koterbski, wikary w Lisiogórze 
na katechetę do Pilzna; ks. Franciszek Słowiń- 
ski, administrator w Przyszowej na wikarego do 
Lisiogóry, 

= — Mianowanie. Wydział krajowy za- 
mianował inżyniera okręgowego w Nowym Sączu 
Kajetana Strońskiego, starszym inżynierem w 
technicznym oddziale drogowym. 


|. 7 Z Tow. dla popierania nauki pol- 
skiej we Lwowie. Jako członkowie założyciele 
z wkladką 200 K. przystąpili do Towarzystwa 
w dałszym ciągu: Zakład nar. im. Ossolińskich 
we Lwowie, prot. Władysław Abraham, prof. 
Jan Bołoz Antoniewicz, prof. Henryk Kadyi, 
prof. Włodzimierz Łukasiewicz i prof. Antoni 
Mars. 


— Śluby. Dziś przed południem odbył 
się w katedrze ślub panny Heleny Dzieduszy- 
ckiej, córki hr. Stanisławostwa Dzieduszyckich, 
z hr. Justynem Łosiem, koneepistą Namiestni- 
ctwa. Po nroczystości weselnej rodzice panny 
młodej podejmowali w Kasynie narodowem liczne 
grono gości wesclnych, złożone przeważnie z 
członków obn rodzin. Podczas śniadania wzno- 
szono liczne toasta. Po poładniu państwo młodzi 
odjechali do Brodów, gdzie hr. Łoś przydzielony 
został do starostwa. 


Dnia 7 lutego b. r. po poludniu od- 
był się w Krakowie w kościele 00. Kapucy- 
nów ślub panny Jadwigi Teichmannówny, córki 
$. p. Ludwika Teichmanna, profesora Uniwersy- 
tetu Jagiellońskiego, i Anny z Loebensteinów, 
z p. Emanuelem Szymańskim, dyplomowanym 
inżynierem, wyższym urzędnikiem w Minister- 
stwie kolejowem. 


— Dziennika urzędowego e. k. Rady 
szkolnej krajowej w Galicyi w zakresie szkół 
ludowych, redagowanego w ce. k. Radzie szkol- 
nej krajowej, nr. 5 wydany dnia 6 b. m. zawiera: 
Okólnik e. k. Rady szkolnej krajowej w sprawie 


„Gazeta Lwowska“ z dnia 10. lutego 1901.. 


rozszerzenia zakresu 


„Dziennika urzędowego“; 
Rozporządzenie c. k. Rady szkolnej krajowej do 
e. k. Rad szkolnych okręgowych w sprawie za- 
prowadzenia nauki pedagogiki jako przedmiotn 
nadobowiązkowego w szkołach | wydziałowych 


żeńskich 5-klasowych; Rozporządzenie ce. k. Rady 


szkolnej krajowej do 6 k. Rad szkolnych okrę- 


gowych w sprawie przymusu szkolnego co do 


uczniów, którzy opuścili pierwszą klasę szkół 
średnich; Wiadomości osobiste; Organizacya szkół; 
Budowa szkól; Konkursa; Ogłoszenia. 

— Bal artystyczny odbędzie się — jak 
wiadomo — dzisiaj w sobotę w salach Kasyna 


miejskiego. Bal zapowiada się nadzwyczaj świe- 


tnie i stanie się punktem kulminacyjnym dobie- 


gającego wkrótce do kresu lwowskiego karna- 


wału. 

Całe miasto wybiera się dzisiaj do Kasyna, 
aby wziąć udział w tym pięknym balu artysty- 
cznym. 


— Komitet wieczorku akademickiego 
Koła Towarzystwa Szkoły ludowej, który się od- 
będzie d. 12 b. m. w sali Kasyna miejskiego, 
podaje do wiadomości, że bilety na swój wie- 
czorek sprzedawać będzie w sali bibliotecznej 
Kasyna miejskiego w dniu wieczorku od godz. 
10 rano. 


— Powszechne wykłady uniwersyte- 
ckie. Niedziela, dnia 10 b. m., od godziny 4—5 
szkoła ludowa kolei państwowych (dojazd kole- 
jowy) prof. dr. Bronisław Dembiński „Dzieje 
Polski od konstytucyi 8 Maja do 1880 roku“. 

Poniedziałek, dnia 11 b. m., w szkole im. 
Mickiewicza, ul. Teatralna 15, od godziny 7 do 
8 dr. Zdzisław Próchnieki „Konstytncya austrya- 
cka w porównaniu z konstytucyami innych państw 
europejskich“; 

w Muzeum botanicznem Uniwersytetu, ul. 
św. Mikolaja 4, od godziny 7 do 8 dr. Maksy- 
milian Schoenett „O odżywianiu się roślin“ (z 
demonstracyami). 


— Bal. W dnin 14 b. m. odbędzie się 
w  Kasynie miejskiem we Lwowie pod pro- 
tektoratem ks. Adamowej Sapieżyny bal na do- 
chód wdów i sierót po uczestnikach powstania 


z r. 18534. 


— Walne zgromadzenie Towarzystwa 
św. Salomei odbyło się wczoraj po południu w 
sali ratuszowej. Z przedłożonego sprawozdania 
wynika, że w roku ubiegłym wynosił ogólny do- 
chód 8469 K. 96 h., z czego na ubogich wy- 
dano 7582 K. Pod opieką Towarzystwa pozo- 
stawało 145 wdów i 172 dzieci. 

Po przyjęciu sprawozdania do wiadomości 
i udzieleniu wydziałowi absolutorywn, dokonano 
wyboru wydziału. Przewodniezącą Towarzystwa 
wybrano ponownie p. Jadwigę Paparową, za- 
stępczyniami jej panie Amelię Andrzejowską i 
Malwinę Ochenkowską, skarbniczką wydziału wy- 
brano p. Domaszewską, sekretarką p. Helenę 
Weiglową. 

— Zapowiedziany na dzień wczorajszy 
koncert znakomitego skrzypka Burmestra, nie 
przyszedł do skutku. W południe jeszeze nad- 
szedł telegram, zapowiadający jego przybycie, a 
mimo to artysta do ostatniej chwili niecierpliwie 
oczekiwany, do Lwowa nie przyjechał. Był to 
przykry zawód dla licznie zgromadzonej publi- 
eżności, jak również dla urządzających koncert. 


— „Skała“ lwowska urządza w niedzielę, 
10 b.m., wieczornicę dla członków z rodzinami 
i wprowadzonych gości. 


— Walne zgromadzenie czlonków ogól- 
nego Związku hodowców i handlarzy bydła we 
Lwowie odbędzie się dnia 12 b. m. 


— Byndykiem Banku krajowego zamia- 
nowany został adwokat dr. Tadeusz Sołowij w 
miejsce dr. Tilla, który mianowany członkiem 
rady nadzorczej Banku hipotecznego, z posady 
syndyka zrezygnował. Zastępcą syndyka zaiia- 
nowany został adwokat dr. Włodzimierz Go- 
dlewski. 


— Bal polski w Wiedniu. Piszą do 
Czasu: Dnia 4 b. m. odbył się w sali hotelu 
„Continental* tradycyjny wieczór mazurowy, 
urządzony przez komitet składający się z pp- 
Sławikowskiego, Zaby, Stanisława Okęckiego, 
posła Wielowieyskiego, Karola Klobassy-Zręckie- 
go, hr. Stanisława Badeniego, Emanuela Homo 
lacsa, Madeyskiego, Romnalda Jaworskiego i No- 
wińskiego. Bal pomimo niewielkiej liczby osób, 
które w nim brały udział, udał się pod każdym 
względem bardzo dobrze. Między innymi byli 
obecni na balu: JE. P. Minister Piętak z córką, 
b. Ministrowie : Jędtzejowiez, Zaleski, Chłydow- 
ski, Biliński, Madeyski; szefowie sekeyj: baron 
Jorkasch-Koch i Kniaziołuceki; dalej posłowie: 
Włodzimierz Guiewosz, hr. Antoni Wodzicki, 
Adam Doboszyński W. Jabłoński, Wielowieyski. 
Struszkiewiez, W. Binder, następnie ks. Andrzej 
Lubomirski, ks. Kazimierz Lubomirski, hr. Lu- 
dwik Badeni, szambelan M. Bogdanowiez, M. 
Kozicki, Sawicki, bar. Wassilko i wielu innych. 
Z pań i panien zauważyliśmy: bar. Ziemiałkow- 
ską z hrabianką Krasicką, p. Raczyńską z cór- 
kami, hr. Dunay, p. Kniaziołucką z córką, żonę 
radcy Dworu Mossorową z córkami, bar. Odelga, 
bar. Brunicką z siostrą panną Kasznica, p. Kro- 
kowską, p. Rittnerową, pp. Rudzińskich, Po- 
chwalskich, Harajewiczów i wiele innych. Tańce 
pod kierunkiem pp. posła Wielowieyskiego i 
Emanuela Homolacsa, zakończyły się wśród oży- 
wionej zabawy o godzinie 6 rano. 


— Wieczorek strzelecki z tańcami od- 
będzie się w sobotę, dnia 16 b. m., w salach 
Strzelnicy. 


— Badanie studni w Woli dobrostań- 
skiej odbędzie się dziś, w sohotę, dnia 9 b. m. 
Wyjeżdża tam komisra sanitarna, mająca ostate- 
cznie zbadać studnię, dostarczającą wody dla wo- 
dociągów lwowskich. Komisya ta weźmie próbki 
wody do rozbioru chemieznego i zbadania ba- 
kteryologicznego. 


— Nowa fabryka wody sodowej. W o- 
statnich dniach zawiązało się w naszem mieście 
stowarzyszenie zarobkowe z dwukrotną poręką 
pod irma „Fabryka wody sodowej: Zdrowie“, 
którego celem jest dostarczanie zdrowych a ta- 
nich napojów musujących i orzeźwiających. Do- 
niosłość hygieniczna tego przedsiębiorstwa jest 
oczywistą, jeżeli się uwzględni, że z 14 obecnie 
istniejących fabryk wody sądowej zaledwie nie- 
które odpowiadają elementarnym wymaganiom hy- 
gieny. Konsumcyę roczną wody sodowej we Lwo- 
wie obliezają na 9 milionów syfonów i krache- 
rów, jakoteż na 2,800.000 litrów. 

Kapitał zakładowy przedsiębiorstwa, które 
zamierza także produkować sztuczne wody imi- 
neralne (zwłaszcza stołowe, n. p. Giesshiibler) 
obliczono na 166.000 koren. Fabryka zacznie 
funkcyonować na wiosnę. — Dyrektorami są : 
Dr. Maryan Linde, dyrektor banku zaliczkowe- 
go; p. Józef Baar, a także dwaj najpoważniejsi 
z obeenych fabrykantów wody sodowej, dr. Hen- 
ryk Mikolasch i p. Józef Pordes. 

Onegdaj odbyło się w Banku zaliczkowym 
walne zgromadzenie ezłonków „Zdrowia“, które 
wybrało członkami Rady zawiadowezej panów: 
Juliana Abrysowskiego, dr. Rogera, br. Battalię, 
dr. Adama Czyżewicza, dr. Adama Krosińskie- 
go, dr. Wiktora Legieżyńskiego, Edmunda Ło- 
zińskiego, Juliusza Mikolascha, dr. Józefa Szpil- 
manna, dr. Jana Piepes-Poratyńskiego, dr. Wła- 
dysława Tatarczuka, Władysława Terenkoczego 
i dr. Wiktora Ungara. 


— Dwa miejsca wakują obecnie w Aka- 
demii francuskiej, ze śmiercią księcia de Broglie 
i wice-hrabiego de Bornier. Jako kandydatów 
wymieniają: Stefana Lamy, Fryderyka Massona, 
G. de Porto Riche, Réné Bazina i wielu innych. 
Prócz wspomnianych, poważnymi jeszcze kandy- 
datami są: margr. de Voguć oraz Edmund Ro- 
stand. 

= Z wystawy Towarzystwa sztuk pią- 
knych skradziono wczoraj maleńki obrazek olej- 
ny w czarnych ramach (pędzla W. Gersona), 
przedstawiający widok Gewontu w Tatrach. 


= Zarząd teatru miejskiego złożył 
w policyi kilkanaście przedmiotów, jako te: 
czapkę krymską, zarękawek, wachlarz, kaftanik 
włóezkowy. wachlarz, laski, futerały z lornetek. 
które w styczniu b. r. niewiadomi goście pozo- 
stawili w teatrze, 


= _ Przytrzymano obląkanego Józefa 
Krzyżowskiego, który wczoraj rano w kościele 
00. Jezuitów przy jednym z ołtarzy pozapalał 
wszystkie Świece i począł odprawiać modły. 
Pytany o nazwisko, mienił się synem zmarłego 
cesarza i z tego tytulu uprawnionym do odpra- 
wiania nabożeństwa. 


Konferencye przewodniczących 
gremiów aptekarskich z całej Austryi od- 
będą się w Wiedniu dnia 12} i 18 b. m. w 
lekalu ogólnego austryackiego Towarzystwa apte- 
karskiego. Ze strony gremiów galicyjskich biorą 
ndział ze Lwowa obecny w Wiedniu p. Ja- 
kób Piepes-Poratyński i Karol Sklepiński jako 
przewodniczący greminm aptekarzy Galicyi wcho- 
dniej, z Krakowa zaś pp. Heller i Łuczko apte- 
karze z Krakowa. Na porządku dziennym : Spra- 
wa utworzenia związku gremiów aptekarskich 
w Austryi. 


— Trojaczki na raty. Z Dąbrowy pi- 
szą nam: W Mędrzechowie, tutejszego powiatu, 
żona Kowala, 30-letnia Marya Kosiarska, matka 
jednej córki i trzech synów, powiła w tych 
dniach jeszcze trzech synów. Pierwszy ujrzał 
światło dzienne rano, drugi w południe, a trzeci 
wieczorem togo samego dnia. Chłopcy są zdro- 
wi i dobrze rozwinięci. Stan zdrowia matki jest 
także pomyślny. 


— Nieszczęśliwy wypadek. Dzierżawca 
dóbr w Orzechowcu, pow. skałackiego, Herman 
Lothringer idąc po schodach npadl tak nieszczę- 
śliwie, że rozbił sobie czaszkę i w kilka godzin 
po wypadku zmarł, 

— Z Grybowa piszą nam: Wiadomość 
podana w kronice przez niektóre dzienniki lwow- 
skie, jakoby na szkodę tutejszego lekarza dr. 
Dobrowolskiego popełnił nieznany sprawcą, do- 
brawszy się do kasy wertheimowskiej, znaczniej- 
szą kradzież gotówki, jest mylną. Popełniono 
bowiem na szkodę tego lekarza tylko małą kra- 
dzież, z której wynikła szkoda wynosi zaledwie 
44 K. 


— Samobójstwo. Z Zaleszezyk piszą 
nam: Dnia 8 b. m. o godzinie pół do 10 przed 
południem skoczył w zamiarze samobójczym z 
mostn kolejowego 19-letni pomocnik kowalski 
Franciszek Halikowski i zabił się na miejscu. 
Przyczyna samobójstwa niewiadoma. 


—Doraźna sprawiedliwość. W Nawo- 
jowy pod Nowym Sączem włlościanin Józef Za- 
czek wraz z bratem schwyciwszy złodzieja na 
l gorącym nczynku, wymierzyli mu sprawiedli- 


wość doraźną wieszając go za nogi na wierzbie, 
z której dopiero sąsiedzi wisielca oderznęli. Do- 
raźnych sędziów oskarżyła prokuratorya o zbro- 
dnię gwałtu publicznego, a sąd w Nowym Są- 
czu wymierzył im karę po czternaście dni wię- 
zienia. 


— Śmierć w skutek zamarznięcia. 
Z Turki piszą nam: Dnia 27 z. m. włościanie 
Jan Łoniewski z Łosińca zdążając w towarzy- 
stwie Fedia Słodywczaka z Tarnąwcy wyżnej 
do Łokcia, w skutek nawałnej śnieżycy i bu- 
rzy tak osłabł w pobliżu gminy Tarnawy, że 
nie mogąc dalej iść, położył się na śniegu. To- 
warzysz jego Słodywczak pospieszył do najbliż- 
szej karczmy po pomoc, lecz z powodu nieby- 
wałej burzy pomocy tej nie mogli mu mieszkań- 
cy karczmy ndzielić. Na drugi dopiero dzień pa- 
trolujący Żandarm z pomocą 20 ludzi zdołał 
odszukać już tylko zagrzebane w śniegu zwłoki 
Jana Łoniewskiego. 


— Ukąszony przez szczura. Berl Kicz 
zajęty w składzie pierza, wybierając wezoraj z 
worka pierze, został nukąszony w rękę przez 
szczura tak mocno, że musiał się udać na stacyę 
ratunkową o pomoc. 


— Zabity przez drzewo. Z Brzeska do- 
noszą nam: W dniu 4 b. m. został włościanin 
Stanisław Polak z Woli przemykowskiej tak sil- 
nie uderzony w lesie zaborowskim przez spada- 
jące drzewo, iż na mięjseu wyzionął ducha. 


— Nagła śmierć. Dnia 31 z. m. zmarł 
nagle na obszarze dworskim w Sławentynie pi- 
sarz ekonomiczny Stanisław Wójcik, liczący lat 
30. Smierć nastąpiła prawdopodobnie w skutek 
porażenia serca. 


— mierć w skutek zaczadzenia. 
Siedmdziesięcioletni gospodarz w Sosnowie Ja- 
kób Kręcigłowa, napaliwszy dobrze w piecu, 
zamknął go przedwcześnie; gdy na drugi dzień 
przybyli sąsiedzi do jego chaty, zastali go już 
trupem. Śmierć według orzeczenia lekarza na- 
stąpiła w skutek zaczadzenia. 


— Usiłowane samobójstwo. Z Prze- 
myśła donoszą nam: Agnieszka Bojko, żona cie- 
śli, zamieszkała na Winnej górze, zażyła tu w 
tych dniach w zamiarze samobójczym rozczynu 
fosforowego. Chorą, której nie zagraża niebez- 
pieczeństwo życia, odstawiono do szpitala tutej- 
szego. Powodem tego rozpaczliwego kroku było 
nieludzkie obchodzenie się z nią męża, przeciw 
któremu wdrożono postępowanie karno - sądowe. 


— Z Krakowa telegrafują prywatnie : 
Aresztowano Wasyla Panajewa zbiega wojsko- 
wego z granicy rossyjskiej z Michałowicz. Był 
on słnżącym o notaryusza Brzeskiego prezesa 
Izby notaryalnej. P. Brzeski zauważył, że od nie- 
jakiego czasu giną mu z kasy wertheimowskiej 
pieniądze w kwotach od 15 do 30 koron. To 
samo zauważył koncypient notaryalny p. Nowak, 
któremu ginęły pieniądze z biurka. Gdy wre- 
szcie Brzeskiemu i Nowackiemu zginęły kupony 
od papierów wartościowych, podejrzenie ich pa- 
dło na Panajewa. Policya przeprowadziła śle- 
dztwo i przekonała się, że Panajew otwierał 
kasę wertheimowską Brzeskiego i biurko No- 
waka kluczem, który mu dorobił kmotr jego 
ślusarz Jakób Dąbczyk, jemu pokazywał też Pa- 
najew kupony. Panajew żył bardzo wesoło w 
ostatnich czasach, wydawał dużo pieniędzy, i 
mimo, że żonaty, nawiązał stosunek miłosny z 
pewną dziewczyną, obiecując jej, że się z nią 
ożeni. 

Śledztwo w sprawie katastrofy budowlanej 
w resursie na ul. Wolskiej zostało ukończone ; 
akta oddano prokuratoryi państwa. 

Zasądzony wczoraj na karę śmierci Tom- 
czyk oświadczył przewodniczącemu rozprawy, że 
wyroku nie potrzebuje i że prawdę wyjawi pre- 
zydentowi. Oświadezył, że krytycznej nocy okradł 
pewnego żyda pod Wieliczką, że zatem zbrodni 
spełnić w Podgórzu tej samej nocy nie mógł. 
Dziś zażądał znowu, by go ' zaprowadzono do 
prezydenta. 


— Zamach morderczy. Ubiegłej nocy w 
Wiedniu jakiś człowiek usiłował w dorożce zamor- 
dować swą kochankę, znajdującą się pod dozo- 
rem polieyi. Zranił ją ciężko i wyskoczył z do- 
rożki. 


— Z Warszawy donoszą nam: Ohydny 
morderca Jan Feski, 88 lat liczący, zasiadał 
wczoraj na ławie oskarżonych. Sąd karny zasą- 
dził go na 10 lat ciężkich robót z pozbawie- 
niem wszelkich praw obywatelskich i przywile- 
jów. Sprawa tak się miała. Przed 5 laty przy- 
chodziła do sklepiku Feskiego il -letnia Julia 
Tęczkowska po cukierki i t. p. drobiazgi. 
Feski przyjął dziewczynę do sklepu do po- 
mocy; w kilka tygodni później rodzice ją ode- 
brali, ona jednak napowrót do sklepu uciekła. 
Później po dwu i pół letnim pobycie w domu 
poprawy uciekła ztądi w roku zeszłym wróciła 
do Feskiego. 9 sierpnia roku zeszłego Feski, w 
mieście, zaczął uciekającą przed nim dziewczynę 
gonić, dogonił ją i pchnął kilka razy nożem w 
plecy. Brocząca w krwi dziewczyna schroniła 
się do sklepu Łosiewiczowej. Feski odnalazł ją 
tu i dopadłszy nożem przeciął główną arteryę 
na lewej stronie szyi, poczem Julia skonała. 
Zbrodniarz podszedł sam do stojącego w pobli- 
żu policyania i oddał się w ręce policyi. 


— Wystawa Sienkiewiczowska. Z Ło- 
dzi donoszą: Onegdaj w starym lokalu salonu 


artystycznego przy ul. Zawadzkiej odbyło się o 
godzinie [2 w południe otwarcie wystawy Sien- 
kiewiczow skiej. Wystawa urządzona staraniem 
wydawniebwa „Kraj w obrazach“, zawiera prze- 
szło 80 obrazów i ilnstracyj do „Ogniem i mie- 
czem*, „Potopu*, „Pana Wołodyjowskiego”, 
„Krzyżaków* i innych, pędzla Batowskiego, Tet- 
majera, Kossaka, Ajdukiewicza, Tracewskiego, 
Stachiewicza i t. d. 


— Ofiara. Obywatelka m. Moskwy, Ma- 
rya Morozowa ofiarowała carskiej szkole techni- 
cznej 100.000 rubli, na urządzenie laboratoryum 
technologicznego imienia T. O. Morozowa. 


— Pioruny w zimie. Gaseta Lubelska 
donosi, że w tych dniach w Tarnogrodzie, w 
pow. biłgorajskim, podczas burzy uderzył czte- 
rokrotnie piorun przy towarzyszeniu błyskawic. 

— Długowieczność. We wsi Łabuniach, 
pow. zamojskiego, gub. lubelskiej, zmarła wło- 
ścianka Anna Mielniczuk w wieku lat 10%. 


Notatki Iieracko-Ar(ySIYCZNA, 
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„Nawojka*. Próby z komedyi Rossow- 
skiego dobiegaję do końca pod niezmordowanem 
osobistem kierownictwem dyr. Pawlikowskiego. 
Do dnia dzisiejszego liczba prób doszła do 18, 
co wymownym jest dowodem, jak starannie, w 
jak drobiazgowem wykończeniu pragnie dyrekcya 
wystąpić z tem dziełem przed sąd publiczności. 

Trzy pierwsze przedstawienia „Nawojki” 
odbędą we wtorek, środę i piątek przyszłego ty- 
godnia. Kasa teatralna sprzedaje bilety na nie 
od dnia dzisiejszego. Na pierwsze przedstawienie 
znaczną liczbę biletów z góry zamówiono. 


„Cavalleria" Mascagniego, opracowana 
przez p. Spetrinę wedle osobistych instrukcyj 
kompozytora, wejdzie na naszą scenę po raz 
pierwszy w tym sezonie w poniedziałek. Z „Ca- 
vallerią" w dniu tym łączy się drugie przedsta- 
wienie „Spuścizny *. 


Olbrzymiego dzieła „Die óster.-ungar 
Monarchie in Wort und Bild* ukazał się w 
dniach ostatnich zeszyt 365, poświęcony opisowi 
Bośnii i Hercegowiny. Znajdują się w nim al- 
tykuły Jakóba Mikulego „Rolnictwo i chów by- 
dła“ oraz „Hodowla owoców i winnic“; dalej 
Karola Petraschka „Leśnictwo“; Petraschka i 
Reisera „Polowanie“; Reisera „Rybołowstwo”; 
wreszcie Franciszka Poecha „Górnietwo i hutni- 
ctwo“. Tekst zeszytu zdobią i uzupełniają ry- 


| sunki: Rudolfa Otteofelda, Bernta, Csikosa, Iva- 


nowitsa, Arndta-Ceplina i Pataky'ego. 
Jest to zeszyt 15 obejmujący opis Bośnii 
i Hercegowiny, 


Repertoar teatru miejskiego we Liwowie. 


Dziś, w sobotę po raz pierwszy „Spuścizna“, 
sztuka w 8 aktach Artura Schnitzlera (z reper- 
tuarn wiedeńskiego Burgteatru). 

W niedzielę o pół do % jo południu „Za- 
czarowane koło“, baśń dramatyczna w 5 aktach 
Luce. Rydla. 

Wieczorem o pół do 8 po raz piąty „a- 
tinica“, operetka w 8 aktach Souppógo. 

W poniedziałek „Rycerskość wieśniacza* 
(Cavalleria Rusticana), opera w 1 akcie Piotra 
Maecagniego. Gościnny: występ Ignacego War- 
mutha i występ Eugenii Strassern. 

Rozpocznie po raz drugi „Spuścizna“, 
sztuka w 5 aktach Artura Schnitzer. 

We wtorek, po raz pierwszy „Nawojka”, 
komedya w 3aktach, na tle stosunków krakow- 
skich, przez St. Rossowskiego. 

We środę po raz drugi „Nawojka“, ko- 
medya w 8 aktach, na tle stosznków krakow- 
skich, przez St. Rossowskiego. 


HISTORYA LITERATURY POLSKIEJ, 


St. Tarnowski: „Fistorya literatury polskiej“. 
Tomów pięć. (W Krakowie. W drukami Czasu 
pod zarządem Józefa Łakociúskiego. 1900 r.). 


IV. 
(Ciąg dalszy). 


Jeżeli który z poetów XVII. wieku zo- 
stał przez autora pokrzywdzony, to przede- 
wszystkiem Sarbiewski, którego nazwisko na- 
wet nie zostało wymienione. Prawda, że pisał 
tylko łacińskie poezye, ale autor nie wyłączył 
przecież łacińskich utworów ze swego obrazu 
literatury polskiej. Do pokrzywdzonych można- 
by zaliczyć także Szymonowicza, przynajmniej 
o tyle, że przy rozbiorze jego sielanek autor 
pominął (wymienił tylko) tę, która należy do 
najpiękniejszych i w której tyleż rodzimego 
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pierwiastku, co w „Žeńcach“ t. j- „Kołacze“. 
Nie wiem też, dlaczego autor widzi w sielan- 
kach Szymonowicza tylko naśladowanie Wer- 
giliusza, a wcale nie wspomina o Teokrycie, 
pomimo, że krytyka oddawna już wykazała, 
jak wiele czerpał z greckiego Źródła Szymo- 
nowicz. Chciałoby się też cos bliższego wie- 
dzieć o stosunkach Szymonowicza z Janem 
Zamoyskim, które i w poezyi jego zostawiły 
ślądy, a o których tu bardzo skąpa jest tylko 
wzmianka. Te stosunki i łacińskie utwory 
poety odnoszą się przeważnie jeszeze do XVI. 
wieku, autor zas calego Szymonowieza prze- 
niósł wbrew swojej zasadzie chronologicznej 
do XVII. wieku i to może było powodem po- 
bieżnego traktowania i jednych i drugich. 

Czy nie jest pokrzywdzonym także Bar- 
tłomiej Zimorowicz, mianowicie w zestawieniu 
jego sielanek z  sielankami Szymonowicza ? 
Nie myślę bynajmniej arty tycznej wyższości 
tych ostatnich w wątpliwość podawać; zdaje 
mi się jednak, że krzywda się dzieje panu 
Bartłomiejowi, gdy autor powiada (str. 259), 
że u niego jest „maskarada, przebranie ja- 
kichś ludzi wykształconych i wykwintnych za 
pasterzy“, a u Szymonowicza tego nie ma. 
Mojem zdaniem maskarada jest w równej 
mierze u obydwu (choć nieco inaczej się ob- 
jawia); i wieśniacy Szymonowicza i gospo- 
darze Zimorowicza mają często zwyczaje i upo- 
dobania pasterzy sycylijskich. Z tego zaś, że 
„Fedki i, Ostapki* Zimorowicza nie wyglą- 
dają weale na parobków i „żyją jak bogaci 
mieszczanie lwowscy, mający ładne dworki i 
ogrody“ (str. 259), z tego niepodobna czynić 
ŻZimorowiezowi zarzutu, bo on nigdzie ich pa- 
robkami nie nazywa, trzeba więc ich brać 
tak, jak są przedstawieni. 

Co się tyczy młodszego Zimorowicza, 
tego autor o wiele wyżej stawia od starszego. 
mówiąc, że Bartłomiej, „takiego samorodnego 
talentu, takiego delikatnego smaku, takiego 
wykończenia, jak brat, nie ma i daleko mu 
do tego* (str. 258). Pochwala dla autora 
„Roxolanek* słuszna, kto wie jednak, czy się 
nie okaże, że różnica wskazana przez autora 
nie jest różnicą między dwoma talentami, ale 
tylko między dwoma okresami twórczości je- 
dnego talentu. Wiem od dr. K. Hecka, głównego 
biografa Zimorowiczów, że ma on bardzo 
ważne podstawy do sądzenia, iż „Roxolanki* 
są tak samo dziełem Bartłomieja, jak i później- 
sze, także pod imieniem Szymona wydane sie- 
lanki. Gdyby się przypuszezenie p. Hecka 
okazalo zupełnie udowodnionem, Bartłomiej 
Zimorowicz zajaśniałby w nowem świetle, 
jako poeta !). 

Obraz literatury XVIII, wieku, zawarty 
w tomie trzecim, zaczyna się od wstępu, któ- 
ry jest jakby przegrywką nastrajającą, przy- 
gotowującą czyteluika do tragicznych wzru- 
szeń, których mu obraz tego wieku ma nie 
szezędzić. „Siraszna jest rzecz ból, nieszezę- 
ście, zbrodnia (popelniona przez obcych), ale 
jest coś smutniejszego, bardziej palącego, jak 
to wszystko, wyrzut sumienia, że się samemu 
w wielkiej części swojemu nieszczęściu win- 
no. A tą goryczą, tą żółcią i octem napawa 
nas bez miłosierdzia nasza historya XVII. 
wieku“. Autor utrzymuje, że w całym wieku 
XVIII. nie ma nie, na czemmby oko spokojnie, 
śmiało i z pełnem zadowoleniem spocząć mo- 
gło, bo nawet to, co jest najlepsze, co przy- 
wykliśmy czcić, Konfederacya barska, sejm 
konstytucyjny, powstanie Kościuszki, nie bylo 
takiem, jakiem było być powinno, już choć- 
by dlatego, że celu swego nie dopięlo. Wszak- 
że sądzę, że mógł autor na ponurem tle wie- 
ku jedną rzecz wskazać, na której z pelnem 
zadowoleniem może się wzrok potomny za- 
trzymać, ponieważ była nietylko w zamia- 
rach zbawienną, ale i w skutki pomyślne pło- 
dng, t. j. reformę wychowania, która się tak 
scisle wiąże z odrodzeniem literatury i wogóle 
„ odrodzeniem wewnętrznem narodu. O tej 
reformie autor w dalszym ciągn nie zapomi- 
na. ale hodaj czy w stosunku do innych fa- 
któw dziejowych nie za malo ją uwzględnia. 
Ale jak prawdziwe, jak z głębi serca dobyte 
są następujące słowa tego wstępu: „Nigdy 
się człowiek tak dobrze nie nauczy, co jest 
winien swojemu krajowi, jak patrząc na te 
liczne i ciężkie przeciw niemu grzechy; ni- 


1) Za przypuszczeniem p. Hecka przema- 
wia i autentyczna liczba lat życia młodszego 
Zimorowicza. Wydając w Archiwum dla histo- 
ryi oświaty it literatury w Polsce „Materyały 
do biografii Zimorowiczów*, zebrane przez p. K. 
Hecka, chciałem przekonać się, czy drnkowany 
kilkakrotnie przy różnych wydaniach poezyj Szy- 
mona Zimorowicza jego napis nagrobkowy, jest 
wiernie z nagrobka skopiowany i ndawszy się 
do kościoła 00. Dominikanów krakowskich, gdzie 
się ten nagrobek znajduje, przekonałem się, że 
w drukowanym napisie zachodzi błąd ważny; 
mianowicie na nagrobku czytamy: annos XX 
supergressus, kiedy w drukowanym napisie jest: 
annos XX V supergressus. Szymon więc umie- 
rająć miał lat 20 a nie 25, jak to się zwykle 
w podręcznikach literatury podaje i pisanie tak 
pięknie wykończonych „Roxolanek* przypadałoby 
najpóźniej na dwudziesty rok życia, co właśnie 
inoże bndzić podejrzenie, czy i „Roxolanki* nie 
są utworem starszego brata, wydanym, podobnie 
jak „Sielanki*, pod imieniem młodszego. 


gdy tak nie pragnie widzieć go podźwignię- 
tym, jak kiedy go widział w tym upadku i 
poniżeniu* (str. 4). (i, co złorzeczą nowszej 
historyografii za to. że wiernie maluje cie- 
mne strony przeszłości i w ten sposób rze- 
komo osłabia nasz patryotyzm, mają nie wy- 
sokie o tym patryotyz:nie wyobrażenie. Nie- 
wątpliwie, gdyby historya malowała tylko cie- 
mne strony, a nie jasnego nie umiała lub nie 
chciała przedstawić, byłaby nietylko fałszem, 
ale i szkodliwie pod względem patryotycznym 
mogłaby oddziaływać, przynajmiej na młode 
umysły. Ale wiemy wszyscy, że tak uie jest, 
że historyografia nasza, zajmująca się osta- 
tnimi wiekami (bo o tę głównie chodzi), 
malując wiernie ciemne ich strony, z rado- 
ścią chwyta każdy jasny promień, który się 
z posępnego tła wydziera. I we wstępie, o 
którym mowa, nie brak tych promieni: au- 
tor, powołując do poznawania wieku XVIII. 
„w jego złem i dobrem“, wskazuje to „do- 
bre* w jego patryotycznych, cywilizacyjnych, 
szlachetnych dążeniach i wyraża przekonanie, 
że poznawszy go, będziemy musieli przyznać, 
iż „pomimo wszystkiego, co mu można za- 
rzucić, mamy mu wiele i bardzo wiele do 
zawdzięczenia*. 

Literatura polityczna w tym wieku wa- 
żną odgrywa rolę, łatwo więc odgadnąć z 
tego, co już wiemy o charakterze dziela prof. 
Tarnowskiego. że jest ona traktowana wy- 
czerpująco. Szkoda, że w tym względzie au- 
tor za daleko wchodzi w szczegóły, dalej niż 
to dla calości obrazu jest potrzebne. Wspo- 
minałem już o nieproporcyonalnych rozmia- 
rach analizy rozpraw politycznych Karwiekie- 
go i Leszczyńskiego. Mniej może szezegóło- 
wo, ale zawsze bardzo obszernie traktowane 
śą pisma polityczne Konarskiego, Staszica, 
KoHątaja i wogóle literatura polityczna Sej- 
mn Ozteroletniego. 

(Ciąg dalszy nastąpi). 
Dr. Józef Tretiak. 


Z Izby sądowej. 


(Człowiek zwierzę). 
Lwów, 9 lutego. 


Wczoraj po południu odbyła się przed 
tutejszym trybunałem sądu przysięgłych roz- 
prawa karna przeciw Janowi Kublińskiemn, 
lokajowi o zbrodnię zhańbienia. Kubliń- 
ski będąc w stanie pijanym zamknął się 
w mieszkania przy ul. Kaleczej z 9-letnią 
dziewezynką i przez kilka godzin pastwił się 
nad nią w nieludzki sposób. Po przeprowa- 
dzonej rozprawie na podstawie werdyktu sę- 
dziów przysięgłych skazał trybunał Kubliń- 
skiego na 15 miesięcy ciężkiego więzienia. 


(Nasze służące). 


Dziś toczy się przed tutejszym trybuna- 
łem sądu przysięgłych pod przewodnictwem 
radcy sądu krajowego p. Pudlaszeckiego roz- 
prawa karna przeciw 29-letniej Ewie Zacharko, 
służącej, karanej już za zbrodnię kradzieży 
5 miesięcznem więzieniem, i 22 letniej Józefie 
Tomasiewicz, służącej, niekaranej, o zbrodnię 
kradzieży. 

_ Akt oskarżenia zarzuca podsądnym, że 
w dnin 4 października z. r., działając w to- 
warzystwie, zabrały we Lwowie ze strychu 
domu przy ul. Staszica l. 8 na szkodę tam- 
tejszych lokatorów puń Klary Migockiej, Bro- 
nisławy i Anieji Wiśniewskich rozmaite rzeczy 
rachome wartości 668 koron. 

Oskarża zastępca prokuratora Państwa 
p. Strzelecki, bronią dr. Leser i dr. Baran. 

Obwiniona Zacharko przyznaje się do 
popełnienia kradzieży i wskazuje 'Fomasiewi- 
czównę jako wspólniczkę zbrodniczego ezynu. 
Ta jednak wypiera się winy. Wyrok zapadnie 
po południu. 


(Rozbójnicze morderstwo). 


Kraków, 9 lutego. W procesie przeciw 
Franciszkowi Tomczykowi o zbrodnię rozbój- 
niczego morderstwa sędziowie przysięgli 9 gło- 
sami potwierdzili winę podsądnego, a na tej 
podstawie trybunał skazał go na śmierć przez 
powieszenie. 


GOSPODARSTWO 1 HANDEL 


. Bank zaliczkowy. Walne Zgromadze- 
nie członków Banku zaliczkowego odbyło się 
wczoraj o godzinie 6 wieczorem pod przewo- 
dnietwein prezesa rady nadzorczej p. dr. Skal- 
kowskiego. 

Sprawozdanie dyrekcyi przedłożone za 
rok ubiegły zaznacza pomyślny rozwój Banku. 
Dowodem tego nietylko wzrost liezby człon- 
ków, ale również zwiększony stan wkładek 
oszczędności o poważną kwotę 277.704 koron. 
Czysty zysk za r. 1900- wynosi kwotę 73.035 
koron 37 halerzy, który pozwala nietylko na 
wzmocnienie funduszów własnych, ale także 


+ 
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na odpisanie wątpliwych lub straconych nale- 
żytości. Sprawozdanie zaznacza w dalszym 
ciągu, że niekorzystną stronę przedstawia 
Sprawa podatkowa. Pomimo, że ustawa o po- 
datku zarobkowym dla stowarzyszeń opartych 
na wzaemnojści zawiera korzystne postano- 
wienia, przyznając im znaczne ulgi, urząd po- 
datkowy wymierzył Bankowi podatek w wy- 
sokości niemal poczwórnej w stosunku do 
tego, co opłacał poprzednio. Na domiar nie 
załatwiają władze skarbowe wniesionego przez 
Bank rekursu, wskutek czego cały wymiar 
jest w zawieszeniu, eo zniewoliło dyrekeyę do 
tworzenia rezerwy podatkowej na ewentualne 
opłacenie tych podatków. | | 

liość członków wynosiła z dniem 31 
grudnia 1900 r. 2.670 członków. 

Na udziały deklarowane w wysokości 
656.500 koron wpłaciło tych 2.670 ezłonków 
382.832 koron 16 hal. czyli 58 25 pre. kwoty 
deklarowanej. Fundusz rezerwowy wynosił z 
dniem 31 grudnia 1900 r. 120.54} koron 
26 halerzy i zwiększył się w stosunku do po- 
przedniego bilansu o 10.898 koron 88 hal. 
Fundusz teu, przedstawia obecnie 80.58 pre. 
wpłaconych udziałów. Cały zatem fundusz 
własny Banku, składający się z udziałów i 
funduszu rezerwowego wynosi obecnie 502.878 
koron 42 hal., czyli 1429 pre. kapitału obro- 
towego. Wkładki na rachunek bieżący i lo- 
kacye wynosiły z dniem 81 grudnia 1900 r. 
1,801.823 koron 76 hal. i wzrosły o 277.704 
koron 64 hal w stosunku do roku poprze- 
dniego. Z kredytu bankowego korzystał Bank 
w znacznie muiejszej mierze niż w roku po- 
przednim, a w dniu 81 gradnia 1900 był 
dlużny instytucyom, na podstawie reeskontu 
434 sztuk weksli kwotę 915.622 koron. 

Ogólny stan pożyczek wekslowych w r. 
1900 wynosił kwotę 9,711.224 koron 18 h. 
W ciągu r. 1900 spłacono weksli 7.060 na kwotę 
7,272.696 koron 18 hal., pozostało zatem na 
rok 1901 weksli 2.266 na kwotę 2,438.528 
koron. 

Pożyczek na skrypty dlażne i w rachun- 
kach bieżących udzielono w r. 1900 ogółem 
na kwotę 1,324.194 koron 55 bal., z tego 
spłacono w roku 1900 na kwotę 817.282 ko- 
ron 70 hal., pozostało przeto na rok 1901 
pożyczek skryptowych i w rachunkach bieżą- 
cych na kwotę 506.011 koron 85 hal. l 

Spraw egzekucyjnych z tytułu weksli 
jest 71 na kwotę 160.158 K LU b, spraw 
egzekucyjnych z tytulu skryptów jest 20 na 
kwotę 83.543 K 82 h, z Towarzystwa zalicz- 
kowego 10 na kwotę 2076 K 92 hi; razem 
jest w egzekucyi spraw 10l na 195.774 K 
64 h. 

Z tej ogólnej cyfry spraw oddanych do 
egzekucyi wyłączyć należy 80 spraw m sume 
53.563 K, w których zastanowiono dalsze 
kroki egześucyjne z powodu uregulowania 
długu, lub które są ukończone w zupełności, 
nie podjęto jednak jeszcze waluty z depozytu 
sądowego. Tym sposobem  pozostałoby 71 
spraw na kwotę 112.212 K 64 h, w których 
egzekucya jest w toku. 

Odsetek pobrano w ciągu roku 1900 o- 
gółem 235.547 K 86 h, z czego wydatkowa- 
no na procent od reeskontu weksli i oprocen- 
towanie wkładek na rachunek bieżący 129.851 
K 46 b. 

W ciągu roku 1900 pobrał Bank od po- 
życzek ezłonkom udzielonych 6 ;4";9 L 7Ję*jo; 
a mianowicie od Stowarzyszeń 1 Instytucyj 
6'/40;,,, zaś od osób prywalnych 7,*/,. Pro- 
cent zwłoki wynosi 1 od sta ponad zwykłą 
stopę procentową Od wkładek na rachunek 
bieżący płaci Bank 4,0, 1 5. 

Koszta administracyi wynosiły w roku 
1900 kwotę 42.899 K 70 h wraz z częśćio” 
wymi podatkami, należytościanu rządowemi, 
opłatą do funduszu zaopatrzenia 1 do kasy 
ehorych za funkcyonarynszów Banku. ug 
tek ten przedstawia 1-2 . kapitału A 
go. Ogólny obrót kasowy w roku 1900 wye 
nosi 29,858.262 K 57 h. Kapitał obrotowy 
wynosi 3,519.005 K 8 h, podrzas gdy w ro- 
ku poprzednim wynosił 3,516.118 K 16 h. 
Qzysty zysk wynosi 73.085 K 87 h. 

Na wstępie posiedzenia zażądał dr. Li- 
siewicz odroczenia walnego zgromadzenia, jako 
nielegalnie zwołanego, gdyż statut w §. 40 
nakazuje odbyć zgromadzenie dopiero w poło- 
wie marca. Swój protest uzasadnił dr. Li- 
siewicz teim, że grono członków miało przyjść 
z wnioskami, a zaskoczone wczesnym termi- 
nem, nie może tego uczynić. W głosowaniu 
wniosek dr. Lisiewicza odrzucono. 

Nad sprawozdaniem dyrekeyi rozwinęła 
się obszerniejsza dyskusya, w której żalono 
się, że sprawozdanie jest tak wystylizowane, 
że z niego bardzo malo dowiedzieć się można. 

Po udzieleniu dyrekceyi absolutoryum, 
rozdzielono czysty zysk w kwocie 78.085 ko- 
ron 37 hal. w sposób następujący: do fun- 
duszu rezerwowego 14.607 koron 8 hal., dy- 
widenda 6 pre. 20571 koron 72 hal., na tan- 
tyemy dla dyrekcyi i urzędników 16.196 ko- 
ron 24 hbal, na fundusz strat 10.000 koron, 
na rezerwę podatkową 38000 koron, na fun- 
dusz umorzenia realnośsi w kwoeie 4.0.0 ko- 
ron, na fundusz pamiątkowy 4000 koron, na 
fundusz zaopatrzenia urzędników 660 koron 
38 hal. 

Następnie dokonano wyborów : Do Kady 
nadzorczej wybrano na 3 lata pp. dr. Stani- 


sława Gibińskiego, Edmunda Krzena, Cze- 
sława Mravinesiesa, Siauisiawa Niemczynow- 


skiego, dr. Erazma Rowanowskiego, dr. Ta- 


deusza Skałkowskiego, Alberta Szkowrona i 
na 2 lata Karola Eplera. Do komisyi rewi- 
zyjnej pp. dr. Bernarda Goldmana, dr. Ma- 


ryana lewakowskiego i Michała Majewskiego. 


Bank austro -węgierski a Galicya. 
W sprawozdaniu austro - węgierskiego Banku 
za r. 1900, znajdują się interesujące eyfry, które 
ilustrują udział Galicyi w obrotach tego Banku. 
Według tablicy, przedstawiającej zyski Banku 
brutto i netto w poszczególnych filiach, ogólny 
zysk brułto w Austryi wyniósł 16,7381.691 
koron, zysk netto zaś 10,288.988. Z tego przy- 
pada na filie galicyjskie : 


Koszta 
Zysk brutto Zysk netto RS 
centach 
Lwów 1,025.837% 109.649 69 
Kraków . 440.110 286.685 65 
Przemyśl 116.380 52.798 44 
Rzeszów 54.890 17.557 88 
Tarnów 102.217 40.888 37 
Stanisławów 166.608 86.778 52 
Tarnopol 124.307 16.090 64 
2,080.248 1,269.895 520), 
(prze- 
ciętnie). 


Do tego doliczyć należy filię w Koło- |* 


myi, która w środku roku założona, nie mo- 
gła się jeszeze opłacić i przyniosła drobną 
stratę 7.693 koron. Po potrąceniu tej strat 
filie galicyjskie przy zysku brutto 2,080.349 
koron dały netto 1,261.702 koron. Ponieważ 
ogólny zysk brutto we wszystkich zakładach 
austryackich wynosił 16,781.691 koron, czy- 
sty zysk zaś L0,288.988, przeto Galicya dala 
w zysku brutto 18'/, pre, zaś w zysku netto 
12 pre. i 

Poważna ta cyfra jeszcze się korzystniej 
przedstawia, skoro pod obliczenie weźmiemy 
tylko filie, z wykluczeniem zakładu central- 
nego w Witdniu, gdzie koncentrują się inte- 
resy całej Monarchii. Biorąc pod uwagę do- 
chód brutto i zysk netto tylko w filiach, do- 
chodzimy do rezultatu, że lilia lwowska zaj- 
muje drugie, krakowska zaś czwarte miejsce. 
Na pierwszem miejscu figuruje Praga z zy- 
skiem brutto 1,890.161 a netto 918.836, na 
trzeciem zaś miejscu Berno, z zyskiem brutto 
481,830, neotio 812.489 koron. Interes więc 
w Galieyi w żadnym razie źle się nie przed- 
stawia. 

Ze szczegółów interesu bankowego w Ga- 
lieyi uderza długi termin (Laufzeit) portfelu 
wekslowego. Najdłuższy w całej Austryi ter- 
min, bo przeciętnie 78 dni, miały weksle filii 
w Rzeszowie; tuż za nią przychodzą, obok 
filij w Trydencie i Roveredo, Koiomyja 72, 
Kraków 71, Tarnopol 68, Przemyśl 67 i Lwów 
również 67 dni. Dla porównania dodać trzeba, 
że przeciętny termin weksli wynosił w Lincu 
20, w Libercu 25, w Pradze 27, w Tryeście 
29, w Wiedniu 36 dni. Długoterminowe weksle, 
jak zaznaczono w sprawozdaniu Czasu, nie są 
jednak objawem zdrowia ekonomicznego. — 
Krótkie weksle pochodzą przeważnie z portfelu 
handlowego lub przemysłowego, kiedy długie 
należeć zwykły do kategoryi t. zw. „Geld- 
beschaflunoswechsel-, niechętnie przez wielkie 
banki widzianych. l 
! Z drugiej strony zdaje się, że na szcze- 
gólną długość terminów wekslowych wpły- 
wają u nas głównie weksle rolnicze. Rol- 
nik — rzeez prosta — nie oddaje do banku 
rimesy w ścisłem słowa znaczeniu, jeno weksle, 
na które pokrycie ma w zbożu czy to zielo- 
nem czy magązynowem, w spirytusie, wolach, 
welnie i t. d. Albo pożycza na zasiew i wte- 
dy nawet najdłuższy termin Banku austro- 
węgierskiego Jest mu za krótkim, albo też 
pożycza, żeby dłużej swój produkt przetrzy- 
mać, a i w tym wypadku woli termin dłuż- 
szy, niż krótszy. Fabrykant przeciwnie bie- 
rze od klientów weksle 8 lub 4 miesięczne i 
eskontuje je jak najraźniej. 

Warto dodać, że w całej Gialicyi z mniej 
więcej 150 milionów eskontu, jeden tylko 
weksel na 720 koron (w Rzeszowie) sta! się 
wątpliwy! 


W interesie lombardowym umieścił Bank | 


w ciągu roku 1900 ogółem w Austryi koron 
247.504.490, a z tego w Galicyi: 


Lwów 40,693.980 koron, 
Kraków. . 14,813.220  , 
Kołomyja . 82.566 , 
Przemyśl 1,983.150 , 
Rzeszów 718.020 
Tarnów . 2,825.160 , 
Tarnopol 1,965.660 , 
Stanisławów 5,879.720 , 


czyli razem 67,961.420  , 

Qzyni to więc przeszło 25 pre. obrotu 
w całej Austryi. 

W dziale hipotecznym zajmuje Galicya 
miejsce pierwsze z kwotą pożyczek 17,488.201 
koron. 4 końcem roku 1899 stan pożyczek 
w Galicyi był 16,485.914 koron, czyli w cią- 
gu roku podniósł się o 1,047.877 koron. — 
Ogółem wynosił stan pożyczek hipotecznych 
w Austryi z końcem roku 1900: 3%,085.507 
koron. Galieya partycypuje więc w tym dziale 
prawie do połowy. 


R 


(2) Wykaz dochodów z przewozu na 
c. k. austryackich kolejach państwowych, oraz 
na kolejach prywatnych zarządzanych przez 
Państwo, tudzież z żeglugą na jeziorze Bodeń- 
skiem, za miesiąc grudzień 1900 roku w po- 
równaniu z dochodami w grudniu 1899 r. 

I. Koleje państwowe w całej Anstryi: 
17,917 873 koron, więcej o 833 303 koron. 

Ii. Koleje prywatne w Galieyi i na Buko- 
winie: 

1. Borki Wielkie-Grzymałów: 8.021 ko- 
ron, mniej o 981 koron; 

2. Bukowińskie koleje lokalne: 133.968 
koron, więcej o 52.70 koron; 

3. Nowe bukowińskie koleje lokalne: 
78.259 koron, więcej o 6.467 koron; 

4. Ohabówka-Zakopane, otwarta dnia 25 
października 1899 r., 15.015 koron, więcej 
o 3.010 koron; 

5. Delatyn-Kołomyja-Stefanówka, otwarta 
dnia 18 listopada 1899 r.; 17.668 kor., wię- 
cej o 5.428 koron; 

6. Dolina- Wygoda: 7.262 koron, mniej 
o 824 koron; 

%. Kołomyjskie koleje lokalne: 7.765 
koron, więcej o 1.611 koron; 

8. Kraków -Kocmyrzów, otwarta częściowo 
11 grudnia 1899 roku, 6.957 koron, więcej 
o 4706 koron; 

9. Lwów- Belzec - (Tomaszów): 44.462 
koron, więcej o 5.160 koron; 

10. Lwów - (Kleparów) - Janów: 3.675 
koron, mmej o 787 koron; 

11. Łupków - Cisna: 8.855 koron, więciej 
o 404 koron; 

12. Wschodn:o-galicyjskie koleje lokalne: 
79.069 koron, wiecej o 1.959 koron; 

15. Piła - Jaworzno. otwarta 27 paździer- 
nika 1900 roku: 689 koron; 

14. Trzebinia- Skawce: 23.266 koron, 
więcej o 2652 koron. 

Ogółem wszystkie koleje prywatne w 
Anstryi, w zarządzie Państwa prowadzone: 
1,199.936 K., więcej 129.846 K. 

IH. Żeglnga na jeziorze Bodeńskiem : ko- 
rox 18573, mniej o 1.011 koron; 


Razem 19,135.882 K, więcej o 962.138 
koron. 


Ażio przy w srebrze uiszezanych opła- 


tach ełowych wynosić będzie w miesiącu lu- 
tym b. r. 20 pre. 


Cena węgla, która w ostatnich czasach 
znacznie się obniżyła, znowu się teraz pod- 
nosi. Dresl. Ztg. donosi z Essen, że syndy- 
kat reńsko - westfalski sprzedał około 15.000 
wagonów węgla kamiennego do Rumunii, po 
bardzo wysokiej cenie. Transport ten pójdzie 
okrętem przez Rotterdam. Belgijskie kopalnie 
podniosly również znacznie ceny węgla, zno- 
sząe wszystkie dotychczas udzielone knpcom 
zniżki. 


Londyn, 9 lutego. (Tel. pryw.) Bank 
angielski obniżył stopę procentową dyskontu 
na k50/9- 


Tryest, 9 lutego. (Telegram). Izba han- 
dlowa uchwaliła wniosek nagły, ażeby wysto- 
sować memoryal do Ministerstwa skarbu ce- 
lem przywrócenia obrotu mlewa; prócz tego 
ma memoryał zażądać uwolnienia od poda- 
tków i ulg taryfowych dla młynów, założyć 
się mających w Tryeście i w miastach Po- 
brzeża. lzba wystosuje także do gminy mia- 
sta Tryestu żądanie. ażeby poparła akeyę 
zmierzającą do przywrócenia obrotu mlewa 


Wiedeń, 9-go lutego. Cukier (stałe) 
2445. Nafia niezmieniona. Spirytus nie- 
zmieniony 39:40 do —'—. 

Wiedeń, 9-go lutego. Targ zbożowy. 
(Kursa w koronach i po 50 klg.) Pszenica 
na wiosnę 773 do %75. Pszenica na maj- 
czerwiec —— do —.—. Pszenica na je- 
sień —— do —'—. Zyto na wiosnę 775 
do 776. Żyto na maj-czerwiec —— do 
——, Żyto na jesień == qdo ==- Kr 
kurudza na maj-czerwiec 5:41 do 5:42, Ku- 
kurudza na czerwieczlipiee —— do —:—. 
Knkurudza na lipiec-sierpień —— do ——, 
Owies na wiosnę 6:55 do 6:56. Owies na 
maj-czerwiec —— do —'—. Owies na je- 
sień —— do ——. Rzepak na stvczeń-luty 
—'— do ——. Rzepak na sierpień-wrzesień 
—— do ——. Olej rzepakowy na kwiecień- 
maj —— do ——. 

Usposobienie : spokojne. — Pogoda: po- 
chnurno. 


Budapeszt, 9-go lutego. Targ zbożo- 
wy. (Kursa w koronach i po 50 klg.) Psze- 
nica na kwiecień 7:44 do 7:46. Pszenica na 
październik 7:59 do 7:61. Żyto na paździer- 
nik 656 do 6:57. Żyto na kwiecień 731 


do 7:88. Owies na październik —— do 
——. Owies na kwiecień „6-20 do 6:21 Ku- 
kurudza na październik —— do ——. Ku- 


kurudza na maj 5'11 do 512. Rzepak na 
sierpień 12:50 do 12:60. 

Oferty na pszenicę: dostateczne. 
Chęć kupna: mierna. — Usposobienie : sła- 
be. — Pogoda: łagodnie. 


Berlin, 9-go lutego. Banknoty austrya- 
ckie (podług obliczenia procentowego) 85-25. 
Spirytus 4410. 


Paryż, 9-go lutego. 
renta 102-380. Mąka 2445. 


Frankfurt, 0-go lutego. Austryaekie 
Kredyty 211-—, Koleje państwowe —— 
Alpiny ——, Disconto 181:60, Laura —'— 
Montany —'—. Tendencya: —. 


Trzyproeentowa 


1 


Y 


Giełda towarowa, Cukier surowy loco 
Aussig 2440 do 24:50, loco Ołomuniec 22-90 
do 23—, loco Berno-Wiedeń 28:10 do 28:20, 
na marzec loco Aussig 2450 do 2460. Ou- 
kier w kostkach: prima 86:75 do 87%—, se- 
cunda 86:25 do 86:50. Spirytus kontyngento- 
wany: loco Wiedeń 3940 do 39:80. Nafta 
kaukazka: transito Tryest 11— do 1150, 
galicyjska przeźroczysta 40:85 do 41-85. (Ce- 
ny w koronach.) 


Lwów, 9go lutego. Pszenica gotowa 
7:60 do 7:80, pszenica na termina 7-830 
do 7:60, żyto gotowe 6:50 do 6'75, żyto 
na termina 640 do 6:60, owies obroczny 
gotowy 6:80 do 660, owies na termina 
6:20 do 6:50, jęczmień pastewny- 5:60 do 
5:85, jęczmień browarniczy 6:— do 675, 
rzepak 1l%6— do 1450, lnianka 10:50 do 


11:—, groch pastewny 6:25 do 6:50, 
groch do gotowania 6:75 do 12—, wyka 
650 do %—, nasienie lniane —— do 
——, nasienie konopne —— do ——, bób 
—— do ——, bobik 5:75 do 6:—, hre- 
ezka 7:— do 7:26, koniczyna czerwona ga- 
licyjska 56— do 70—, biała 35:— do 
16—, szwedzka 45— do 75—, tymotka 
19— do 26—, kukurudza —*— do ——, 
nowa 580 do 6—, chmiel stary —— do 
——, nowy za — kilo —— do ——.. 


Spirytus loco za 50 litr. gotowy 17:15 
do 17:25, paritas Tarnopol na termin 16:75 
do 17:—, waranty —— do ——. 


Sprawozdanie tygodniowe Izby han- 
dlowej i przemysłowej o cenach zboża i pro- 
duktów we Lwowie od dnia 29 stycznia do 
4 lutego r. b. bez opłaty akcyzowej. (Wa- 
luta koronowa). Pszenica 1:75 do 7:95, żyto 
6:60 do 6:80, jęczmień browarny 6:25 do 
6:80, pastewny 5'60 do 5'80, owies 635 do 
6:60, hreczka %:— do 7:25, kuknrudza zeszło- 
roczna — —, do ——, kukurudza nowa 5:80 
do 6—, proso —— do ——, groch do go- 
towania 6:75 do 10*—, groch pastewny 6-15 do 
6:50, soczewica — — do — —, fasola —— 
do —'—, bobik 5'75 do 6—, wyka 6:50 do 
1—, koniczyna czerwona 5450 do 67:—, 
koniczyna biala 85— do 7ō:—, koniczyna 
szwedzka 45:— do 656—, tymotka 19*— do 
26-—, anyż rossyjski —— do —'—, anyż 
płaski —— do ——, kminek —*— do — —, 
rzepak zimowy 1425 do 14:65, rzepak letni 
—— do —-—, rzepak nowy — — do — — 
nasienie łnianne — — 
nopne —'—, do ——, chmiel za kilog. 50 
do ——, łój 3%— do 88.—, nafta 
zwykła 17:— do 18, nafta salonowa 19— do 
20—, wosk ziemny —'— do ——, wszystko 
za 50 kilogramów, płótno —— do ——, 
skóry surowe —*— do —*—, spirytus 10.000 
litr-procentowy, kontyngentowany, bez poda- 
tku konsumcyjnego 36:75 do 37:15. 


, 


do ——, nasienie ko- 


C. E. TOĘ uprzyw. 


Assicurazioni Generali w Tryeście. 
założona w roku 1831. 


l Generalna Agencya dla Galicyi 
i Bukowiny we Lwowie przy ulicy 
Słowackiego 1. 6. Telefon nr. 486. 


W miesiącu styczniu b. r. w dziale 
ubezpieczeń na życie Tow. Assicurazioni Generali 
podano 1104 wniosków na sumę 7,302.107 
koron i149h. —a wystawiono 1009 polic na 
sumę 6,812.856 koron 64 h. 


Od dnia 1 stycznia do dnia 81 grudnia 
1900 wniesiono 18.091 wniosków na sumę 
98,155.293 koron 36 h. i wystawiono w tym 
czasie 10.980 polie na sumę 84,101,886 koron 
WB) Ia, 


Zapowiedziane szkody w tym dziale od 1 
stycznia 1901 roku wynoszą 493.958 koron 
7l h. 


Wykazany stan ubezpieczeń działu życio- 
wego wynosił w dniu 31 grudnia 1899 roku 
488,975.169 Koron 56h. w kapitałach, i 527.422 
Kor. 46h. w rentach, na 74.325 policach, na co 
Ewo w gotówce 124,700.392 koron 
59 h. 

Zapłucone szkody w r. 1899 w dziale ży- 
ciowym wynoszą 6,759.797 koron 69 h., a dla 
wszystkich gałozi od czasu założenia Towa- 
rzystwa (1881 roku), wedle corocznych wyka- 
zów, wypłacono 661,663.927 koron 90 h. 


Towarzystwo przyznaje należącym do czyn- | 


nej armii lub obrony krajowej w razie wojny 
ważność zabezpieczenia do sumy 10.000 Kor., a w 


razie ich powołania do czynnej służby, ważność 
zabezpieczenia do sumy 30.000 koron bez do- 


płaty jakiejkolwiek premii. 


OSTATNIA POCZTA 


Najd. Arcyksiążę Franciszek Ferdynand 
przyjął wczoraj przed południem szereg wy- 


bitnych osobistości, między nimi prezydenta 


Izby panów ks. Windischgraetza, P. Marszał- 


ka Galieyi hr. St. Badeniego, i burmistrza 


Wiednia dr. Luegera. 


Fremdenblatt dowiaduje się, że zapowie- 
dziana w Najw. orędziu ustawa o emigracji, 
jest już na ukończeniu, Ustawa zagwarantuje 
pełną wolność emigracyi, równocześnie zaś 
położyć ma kres dotychczasowemu wyzyskowi 
emigrantów i niesumiennemu namawianiu lu- 
dzi do emigracyi. Ustawa ma być tego ro- 
dzaju, że chronić będzie emigrantów zarówno 
podczas przejazdu, jak i na miejscu pobytu. 
Dla towarzystw i osób, zajmujących się emi- 
gracją, oraz dla biur wywiadowczych emi- 
gracyjnych wymaganą będzie koneesya. 


Jutro w niedzielę odbędzie się w Berli- 
nie wiec polsko-katolicki w sprawie wycho- 
wywania dzieci polskich na obczyźnie. 


W komisyi budżetowej parlamentu nie- 
mieckiego ks. Jażdżewski poruszył raz jeszcze 
sprawę języka polskiego w stosunkach po- 
cztowych, zaprzeczając przytem jakoby pisa- 
nie adresów polskich było wynikiem, jakiejś 
politycznej agitacyi i wykazując, że Polacy 
bronią się tylko przed szykanami poczty. 

Sekretarz stanu generalny pocztmistrz 
p. Podbielski w odpowiedzi swojej starał się 
przekonać, że urząd pocztowy jest w tej spra- 
wie stroną prowokowaną. Faktem jest, iż w 
ostatnich czasach liczba listów z adresami 
polskimi znacznie się zwiększyła, w samym 
Poznaniu o 42 pre. Po zapewnieniu, że uczy- 
nił wszystko co możliwe, aby nie powiększyć 
jeszeze wzburzenia ludności polskiej, zakoń- 
czył p. Podbielski prośbą, żeby Polacy pisa- 
niem polskich adresów nie utrudniali służby 
pocztowej. W toku dyskusyi posłowie centrum 
popierali wywody ks. dr. Jażdżewskiego, na- 
tomiast narodowo-liberalny poseł prof. Paa- 
sche insynuował, że polskie adresy są tylko 
dziełem politycznej agitacyi. Skoro Polacy już 
przeszło sto lat należą do Prus, mają obo- 
wiązek adresować listy po niemiecku. Parla- 
ment winien wobec tej polskiej propagandy 
bronić niemieckich interesów narodowych. 


Gdy w Izbie francuskiej toczy się je- 
szcze specyalna dyskusya nad ustawą o sto- 
warzyszeniach, zebrała się w Paryżu kon- 
ferencya, w której wzięli udział wszyscy kar- 
dynałowie francuscy 1 26 biskupów, celem 
naradzenia się nad stanowiskiem w obee no- 
wej ustawy o klasztorach. Konkordat zabra- 
nia jednak wszelkich wspólnych wystąpień 
episkopatu. Każdy biskup może tylko poje- 
dyńczo zabierać głos w sprawach tyczących 
się Kościoła, W obec tej trudności areybiskup 
z Rouen, Fauret wyznający zasady republi- 
kańskie rzucił w liście pasterskim myśl za- 
łatwienia kwestyi stowarzyszeń religijnych w 
porozumieniu z Kościołem; w tym celn pro- 
ponuje zawarcie nowego konkordatu z Kuryą 
rzymską. Pierwszy konkordat obchodzący 
właśnie stuletni jubileusz uregulował stosun- 
ki prawne duchowieństwa świeckiego. Obe- 
enie nowy konkordat mógłby to samo uczy- 
nić z klasztorami. Załatwienie kwestyi mo- 
głoby sprowadzić spokój i harmonię między 
państwem a Kościołem. 


Lord Roberts otrzymał od cesarza Wil- 
helma w czasie pobytu cesarza w Anglii, or- 
der orła czarnego. Z powodu tego odznacze- 
nia, konserwatywna berlińska Kreuz Zig. 
omawia w wyczerpującym artykule powrót ce- 
sarza Wilhelma z Anglii i zastanawia się nad 
faktem, że cesarz tak długo bawił nad Ta- 
mizą. Nie odmawia ważności tej wizycie, ale 
stwierdza, że sympatye dziennika jak i ludu 
niemieckiego są po stronie Boerów. Zadziwić 
musi wszystkich, że cesarz Wilhelm tak prę- 
dko zapomniał o obrazie, jaką mu wyrządzili 
oficerowie angielscy jego pułku po znanej de- 
peszy do Kriigera i pomimo tego teraz od- 
znaczył Robertsa. Dusza ludu niemieckiego 
dzieli inne sympatye i jest w rozdźwięku z 
tem, co cesarz zrobił obecnie w Anglii. Fakty 
te — pisze Kreuz Ztg. — budzą niepokój. 
Artykuł wywarł bardzo silne wrażenie. Na 
innem miejscu dziennik podsuwa cesarzowi 
myśl, że odznaczając Robertsa, powinien był 
przynajmniej odznaczyć zarazem i Kriigera. 


TELEGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Kraków, 9 lutego. (Tel. pryw.). Ko- 
misya budżetowa Rady miejskiej pod prze- 


wodnictwem prez. Friedleina uchwaliła usta- 


nowienie podatku wodociągowego, w wysoko- 
Od dnia 15 
lutego opłacać go będą wszyscy lokatorowie 
bez względu na to czy będą wodę pobierać 


ści 4 pre. dodatku do czynszu. 


z wodociągu miejskiego czy też nie. 


Wiedeń, 9 lutego. Jak dzienniki dono- 
szą, u króla Milana, który zachorował na in- 
fluenzę, wystąpiły objawy zapalenia płuc. Stan 
jego dotychczas nie budzi bezpośrednich o- 


baw. 


Tryest, 9 lutego. Rada miejska Tryestu 
uchwaliła 4.000 koron na popularny obchód 


pamiątkowy dla Verdiego. Prócz tego Rada 


przyjęła akt fundacyjny w sprawie założenia i 


utrzymania włoskiego uniwersytetu w Tryeście. 
W dyskusyi nad tą sprawą oświadczył radny 
Słowieniec Rybar, że w zasadzie jest za przy- 
znaniem każdej narodowości prawa czynienia 
wszelkich usiłowań celem rozwoju nauki w 
języku ojezystym, jednakowoż on i jego to- 


warzysze w obec zaniedbywania Słoweńców 


ze strony Włochów wstrzymają się od głoso- 
wania. 


Budapeszt, 9 lutego. Na początku dzi- 


siejszego posiedzenia Izby posłów sejmu wę- 
gierskiego zabiera głos p. Madarasz; oświadcza, 
że życzyłby sobie w interesie przywrócenia 
spokoju, aby ze strony prezydyum Izby nie 
zastosowywano tak długich przerw i pauz w 
obradach, jak wezoraj, zwłaszcza, że sprzeci- 
wia się to regulaminowi. Wiceprezydent od- 
powiada, że przerwy we wczorajszem posie- 
dzeniu były konieczne dla uspokojenia umy- 
słów. Poseł Rapp oświadcza, że wczorajsze 
oświadczenie prezydenta ministrów uspokoiło 
opozycyę w tym kierunku, iż śledztwo karne 


jest w toku. Co się tyczy samego zajścia, 


mowca prosi prezydenta ministrów aby oświad- 
czył, czy prawdziwem jest doniesienie, że pie- 
niędzmi urzędowymi chciano przeforsować kan- 
dydata liberalnego i że starszy żupan w Ma- 
rosz Vasarhely miał oświadczyć, iż kandy- 
dat liberalny musi być za każdą cenę wy- 
brany. 

Dopóki P. Pr'zydent Ministrów nie po- 
rzuci starego systemu wyborczego, dopóty nie 
będzie spokoju. Szell złożył z kolei zadował- 
niające oświadczenie, poczeim sprawę uznano 
za załatwioną. Kossuth oświadczył tylko, że co 
tydzień będzie się informował o stanie śle- 
dztwa. — Izba przeszla do porządku dzien- 
nego. 

Budapeszt, 9 lutego. Jak donosi Ma- 
gyar Nemzet, dyrekcya poczt budapeszteń- 
skich prowadzi obecnie śledztwo w sprawie 
przesylki pocztowej nadanej 28 grudnia ze- 
szłego roku przez magistrat Budapesztu, a 
zawierającej akta galicyjskiego akcyjnego To- 
warzystwa naftowego — o deklarowanej war- 
tości 20.000 zł. Przesyłka ta, adresowana do 
paryskiej prefektury policyi, dotychczas tam 
nie nadeszła. Dotąd stwierdzono, że przesyłka 
ta doszła aż do Kolonii. 

Berlin, 9 lutego. Sejm pruski obrado- 
wał wczoraj nad etatem ministerstwa spra- 
wiedliwości. Poseł Orueger zarzuca ministrowi 
sprawiedliwości, że „onegdajszem  oświadcze- 
niem swem w sprawie assesorów żydowskich, 
naruszył zasady konstytucyjne i samą spra- 
wiedliwość. Minister sprawiedliwości oświad- 
czył na to, że podług konstytucyi król mia- 
nuje wszystkich urzędników wojskowych. Prze- 
to mowca mógłby właściwie podniesionych 
zarzntów nie stosować do siebie. Zresztą bro- 
ni on swej onegdajszej mowy i dowodzi, że 
była zupełnie konstytucyjna. W dalszym cią- 
gu minister zwalcza twierdzenie, jakoby w 
Prusiech było najwięcej procesów o obrazę 
majestatu. 

Następnie posiedzenie przerwano. 

Petersburg, 9 lutego. Z Baku tele- 
grafują: Pożar zakładów naftowych już uga- 
szony. Ogółem spalilo się 10 domów i 5 
magazynów, w których było 85 milionów pu- 
dów nafty. Szkoda wynosi przeszło 6 milio- 
nów rubli. Znaleziono 9 zwęglonych trupów, 
160 osób odniosło poparzenia, z tych 41 
ciężkie, 6 z nich juź umarło. Kilkuset osób 
nieodnaleziono — akcyę ratuukową wdrożono. 

Do dziennika Rossija donoszą z Baku, 
że pożar był prawdopodobnie podłożony z 
zemsty przez wydalonego dozorcę. Pierwszy 
magazyn, który się zajął znajdował się w 
pobliżu domów robotniczych. Wieczorem plo- 
mień ogarnął wszystkie te domy przyczem 
zginęlo 80 ludzi. Rannych umieszezono w þa- 
rakach jarmarcznych. Podczas gaszenia po- 
żaru pękło 20 rur odsikawek, skutkiem czego 
pożar się powiększył. 

Petersburg, 9 lutego. (Tel. pryw.) Krą- 
żą pogłoski, że minister handlu przygotowuje 
projekt rozszerzenia praw kupieckich dla ży- 
dów i uwolnienia ich od wielu ograniczeń. 

Petersburg, 9 lutego. (Telegr. pryw.) 
Petersb. Wiedomosti donoszą, że w celu wzino- 
cnienia eskadry rossyjskiej na oceanie spo- 


kojnym, ministerstwo marynarki zamierza wy- 
słać w tym roku na wschód 1 pancernik, 8 
Wszystkie te 


krążowniki i 7 torpedowców. 
okręty są nowe. 


Rzym, 9 lutego. Król konferował wezo- 
raj z wielu osobistościami politycznemi w spra- 


wie sytuacyi, wywołanej dymisyą gabinetu. 


Belgrad, 9 lutego. Dziennik tutejszy 
Narodni Noviny, który gwaltownie występo- 
wał przeciw austro-węgierskiemu posłowi w 


Belgradzie br. Heydlerowi, przestał wychodzić. 


Bukareszt, 9 lutego. Prezydent mini- 


strów Carp oznajmił wczoraj w Izbie posłów 
i w senacie, że gabinet podał się do dymisyi. 

Paryż, 9 lutego. Niedyspozycya prezy- 
denta ministrów Waldeck-Rousseau nie ma 
charakteru poważnego, 
przez kilka dni będzie musiał pozostać w łóżku. 

Paryż, 9 lutego. Car nadał prezyden- 
towi gabinetu franeuskiego Waldeckowi-Rous- 
seau wstęgę orderu Stanisława. 

Brukselia, 9 lutego. Izba deputowa- 
nych przyjęła wbrew protestowi ministra 
spraw zagranicznych petycyę żądającą po- 
średnietwa Belgii w zatargu Anglii z Trans- 
vaalem. 

Madryt, 9 lutego. Przed domami na- 
leżącymi do 00. Jezuitów odbyły się demon- 
stracye, w których przeważnie brali udział 
studenci. Policya kilka razy dała ognia I roz- 
proszyła demonstrantów; kilku aresztowano, 
Zamieszkali w Madrycie 00. Jezuici udadzą 
się do swego klasztoru Chamart w pobliżu 
Madrytu. 

Madryt, 9 lutego. Grupa złożona z 
około 100 ludzi urządziła wczoraj wieczorem 
demonstracyę przeciw 00. Jezuitom. Policya 
rozproszyła demonstrantów kilkakrotnie, ci je- 
dnak mimo to ponownie się zebrali. Królo- 
wę, która właśnie tamtędy przejeżdżała wraz 
z synem do teatru manilestańci powitali 
gromkimi okrzykami na jej cześć. Gdy na- 
stępnie chcieli udać się przed teatr, policya 
przeszkodziła temu. Klasztor 00. Jezuitów 
obrzucili demonstranci kamieniami. 

Madryt, 9 lutego. Z powodu onegdaj- 
szych demonstracyi rząd uchwalił odroczyć 
jeszcze termin przywrócenia praw konstytu- 
cyjnych. 

Madryt, 9 lutego. Fr. Caserta przybył 
tu wczoraj przed południem i powitany został 
na dworcu przez infantki Izabelle i Eulalie, 
Oraz przez dygnitarzy dworskich. W chwili 
gdy hrabia opuszczał wagon i wsiadat do po- 
wozu, zgromadzone tłumy urządziły demon- 
stracyę. Policya je rozpędziła i aresztowała 
dwóch ludzi. 

Londyn, 9 lutego. W sprawie donie- 
sienia jednego z dzienników o zamierzonych 
odwiedzinach króla Edwarda w Niemczech 
oświadczają urzędowo, że wprawdzie bardzo 
możliwem jest przyjście do skutku tych od- 
wiedzin w późniejszym terminie, obecnie je- 
dnak zupełnie nic w tej mierze nie postano- 
wiono. 

Londyn, 9 lutego. Z autentycznego 
Źródła donoszą, że książę Cornwalii i Yorku 
po powrocie z zamierzonej podróży do Au- 
stralii, zostanie zamianowany księciem Walii. 

Londyn, 9 lutego. Daily Mail donosi 
z Kapstadtu pod datą wezorajszą: W dokach 
zdechło kilkaset szczurów wśród symptoma- 
tów dżumy. Wśród podobnych objawów za- 
chorowały dwie osoby. Jedna z nich jest już 
na drodze rekonwalescencyj. Wybuch dżumy 
w kolonii Przylądka Dobrej Nadziei byłby no- 
wą klęską dla sytuacyi Anglików w południo- 
wej Afryce. 

Londyn. 9 lutego. Biuro Reutera do- 
nosi z Kapstadtu pod datą wezorajszą, że 
stwierdzono tam dwa wypadki dżumy. Jest 
wszakże nadzieja, że zaraza nie przybierze 
poważniejszych rozmiarów. 

Nowy Jork, Y lutego. Koło Durango, 
w Meksyku, zdarzyła się w kopalniach św. 
Andrzeja straszna eksplozya dynamitu; 87 
osób zostało zabitych, wiele jest rannych. 


Wypadki w Chinach. 


Londyn, 9 lutego. Morning Post do- 
nosi z Shanghaju, że port w Taku w tym 
roku wcześniej wolny będzie od lodów, niż 
zwykle. Hr. Waldersee opuści Chiny półno- 
cne, skoro tylko komunikacya w porcie Taku 
będzie podjętą. 

Nowy Jork, 9 lutego. Z Pekinu dono- 
szą 6 b. m.: Posłowie wczoraj przed połu- 
dniem wręczyli rządowi chińskiemu notę, w 
której obstają przy żądaniu kary śmierci dla 
Tungfusianga, natomiast odstępują od takiej- 
że kary na ks. Tuana i ks. Lana, nie ze wzglę- 
dn na ich rzekomą niewinność, ale tylko dla 
tego, że są spokrewnieni z rodziną cesarską. 


Podbój Transvaalu. 


Londyn, 9 lutego. Do dziennika Globe 
donoszą z Portsmuth, że yacht królewski 
„Victoria Albert“ otrzymał rozkaz przygoto- 
wania się do odjazdu, ażeby po zebraniu się 
parlamentu odwieść króla do Vlissingen; król 


jednakże prezydent 


zamierza złożyć wizytę cesarzowej Wrydryko- 
wej i rewizytować cesarza niemieckiego. 

, Londyn, 9 lutego. Dziennik urzędowy 
zawiera depesze wojenne lorda Robertsa od 6 
lutego do 15 listopada ubiegłego roku. Ro- 
berts donosił, że po swem przybyciu do A fry- 
ki południowej przekonał się, iż służba trans- 
portowa zupełnie jest zdezorganizowaną. Ro- 
berts i Kitchener oddali się przedewszystkiem 
pracy około zorganizowania służby przewozo- 
wej. Buller telegrafował do Robertsa 6 lipca, 
że odsiecz miasta Ladysmith wymaga zna- 
cznych kosztów pieniężnych, Roberts odpo- 
wiedział, że odsiecz Ladysmithu musi nastą- 
pić bez względu na koszta. Na to odtelegra- 
fował Buller, że potrzebuje jeszcze znacznej 
ilości wojska, której mu też dostarczono. Osta- 
tnia depesza donosi, że wprawdzie siły wo- 
jenne angielskie na terenie walki w południo- 
wej Afryce były wielkie, jednakże w stosun- 
ku do zadania, jakie tam miały spełnić były 
stanowczo za słabe. Roberts udowadnia to na 
podstawie różnych cyfr i dat. 

Londyn, 9 lutego. Lord Kitschener te- 
legrafuje z Pretoryi pod datą wczorajszą : 
Dewet znajduje się obecnie na północ od 
Smithfield. Oddział wojska przekroczył linię 
kolejową koło Pompci-Siding i wyruszył ku 
Filipost. Generał Methuen donosi, że kolo 
Fryburga rozpędził nieprzyjaciela i zabrał 
kilka wozów z prowiantem. Kolumna Fren- 
sa znajduje się w pobliżu miejscowości Er- 
melo. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 

Wiedeń, 9 lutego 1901. — Gielda 
poludniowa (Mittagsbörse). Godz. 12 min. 30. 
Marki 117%:,50 Renta majowa 9855, Węgier- 
ska renta koronowa 93:85, Akcye austr. Za- 
kładu kredytowego 671-—, Akcye węg. Za- 
kładu kredytowego 673—, Akeye Anglo- 
banku 269—, Akcye Unionbanku 537-50, 
Akcye Bankvereinu 469—, Akcye Länder- 
banku 40650, Akcye Kolei państw. 67050, 
Lombardy 108:25, Akcye kolei Elbethal 4646 —, 
Akcye Fabryki broni —, Akeye tytonio- 
we —'—, Akeye Alpiny 488—, Akcye Ri- 
ma Muranyi 47050, Akcye Praskiego To- 
warzystwa żel. 1506—, Losy tureckie 105-50, 
Ruble 25375, 20-Franki ——, Tramway 

Usposobienie : silne. 

Wiedeń, 9 lutego 1901. — Gielda 
poranna (Vorbórse). Godzina 10 minut 30. 
Marki 117-50, Renta majowa 98-45, Węgier- 
ska renta koronowa 93:85, Akcye austryae. 
Zakładu kredytowego 67%0:50, Akcye węg. 
Zakładu kredytowego 674—, Akeye Anglo- 
banku 26975, Akcye Unionbanku 537-—, 
Akcye Bankvereinu 469-—, Akcye Linder- 
banku 406—, Akcye Kolei państwowych 
66925, Lombardy 108:50, Akcye Kolei Bibe- 
thal 469-—, Akcye Fabryki broni ——, 
Akcye tytoniowe 29250, Akcye Alpiny 453-—, 
Akeye Rima Muranyi 471—, Akcye Pra- 
skiego Towarzystwa żel. 1555-—, Losy ture- 
ckie 10525, Ruble 253-25, 4-pre. Gal. po- 
Łyczka kraj. z r. 1898 92:—, 4 pre. Listy 
zastawne Banku kraj. 9%—, 56 l listy Tow. 
kredytowego ziemskiego 91:—, 

Wiedeń, 9 lutego 1901. — Zamkaię- 
cie gieldy (Schlusscource). Godz. 2 min. 30. 
Akcye austryackiego Zakładu kredyt. 67450, 
Akcye węgierskiego Zakładu: kredyt. 677—, 
Akcye Anglobanku 26925, Akcye Unionkan- 
ku 589—, Akcye Länderbanku 40950, Akcye 
Bankvereinu 469:50, Akcye Bodencredit S83:—, 
Akcye galicyjsk. Banku hipotecznego ——, 
Akcye Kolei państwowych 671 —, Akcye Ko- 
lei Poludniowej 107:50, Akcye Tramway 4) 
281—, Akeye Tramway B) 270:—, Akcye 
Kolei Klbethal 471-50, Akcye Kolei Pół- 
nocnej 6860—, Akcye Kolei Czerniowieckiej 
584750, Akcye Alpiny 44450]! Akcye Rima 
Muranyi 474-50, Akcye Praskiego Towarzy- 
stwa żel. 1590:—, Akcye Fabryki broni 
276'—, Akcye Tureckie tytoniowe 29250, 
Obligacye węgierskiej indemnizacyi 92-60, 
Renta majowa 9850, Anstryacka Renta koro- 
nowa 9825, Węgierska Renta koron. 93-90, 
56 1. Listy Tow. kredytowego ziem. 91-30, 
4 pre. Listy Banku krajowego 92—, 4 i pół 
pre. Listy Banku krajowego 98:75, 4 pre. 
Listy Banku hipotecznego 89:50, 4 i pół pre. 
Listy Banku hipotecznego 98:25, 5 pre. Li- 
sty Banku hipotecznego 10950, 4 pre. Galic. 
Obligacye propinacyjne 96-—, 4 pre. Galic. 
pożyczka kraj. z r. 1898 92:40, 4 pre. Poży- 
czka miasta Lwowa 8750, Losy tureckie 
106:25, Marki 117:42, Ruble 258-25. 


Odpowiedzialny redaktor Adam Krechowiecki, 


8800 


Nadesłane. 


Po 25-letniej praktyce w atelier dentysty- | 
cznem bł p. J. Weissa i dr. A. Weissa, otworzyłem i 
własne Atelier przy uliey Kopernika I 8, I piętro ' 

Z głębokim szacunkiem i 
Emil Pordes. | 


i 
tas m TATTICI 


COLOSSEUM THORNA ; 
Codziennie o godz. 8 wieczór wielkie p zedstawienje. 
W niedziele i święta iwa przedstan ieniu o godz. 
4 po południu po cenach zniżonych, o godz. 8 wie- } 
ezór po cenach zwykłych. Co piątku High-Life. | 
Nowy sensacyjny program. Les Alexandros, najzna- 
komitsza trupa akrobneka. Józef Modli, humorysta 
teatru Ronachera we Wiedniu. Jean Mora et la belle 
Loia. komiczny akt muzykalny. Carmen Carreno, 
fenomen wokalny. Hrablna Ferruecy, śpiewaczka li- : 
ryczna. Victoria Belling, żonglerka. Ferry i Perry, 
modernistyczne karykaturzystki. Huberio Vincenta, 
naśladowca żaby. Sakuntala, ze swoimi 6 wężami, | 

l 


Biiety wcześniej są do nabycia w biurze dzienników 
W-go Plohna, ul. Karola Ludwika 9. 


Jako dobrą i pewną lokacyę 
polecamy 
40/, Listy hipoteczne koronowe, 
4:/,0/, Listy hipoteczne, 
50/, Listy hipoteczne premiowane, 
4oj, Listy Tow. kred. ziemskiego, 
%% Listy Banku kra:owego, 
Listy Banku krajowego, 
Obligacye kumunalne Banku kraj. 
Pożyczsę krajową, 
Gal. Obligacye propinacyjne i wszel- 
państwowe. 
Nadto polecamy 
Akcye gal. Towarzystwa elektrycznego. 
Papiery te sprzedajemy i kupujemy po naj- 
dokładniejszym kursie dziennym. 


KANTOR WYMIANY 


e. k. uprz. gal. akcyjnego 


BANKU BRIEOTECZNEGO, 


kie renty 


Przekazy 
na Berlin, Londyn, Paryż i inne 
miejsca zagraniczne wydaje 


SokaliLilien 
Dom bankowy i kantor wymiany, 


Ziecenia z prowincyi załatwiamy 
odwrotną pocztą, 


| 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 9 Intego 1901 
HOTEL GEORGE. 


PP. Jer. hr. Mycielski z Krakowa, J. hr. 
Tyszkiewiez z Krakowa, A. hr. Starzeński z Dą- 
brówki, Wł. hr Dzieduszycki z Jezupola. H. hr. 
Szeliski z Chodaezkowa, N. hr. Tołstoj z Równego, 
J. hr. Tarnowski z Chorzelowa, J. Komorowski ze 


Wystawy i Muzea. 


| Nieustająca wystawa zjednoczonego 
| Towarzystwa przyjaciół sztux pięknych we 
| Lwowie, przy placn św. Ducha l. 10, pierw- 
|Sze piętro, jest otwarta codziennie od godziny 
10 przed południem do godziny 5 po południu. 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 30 hal. 


w dnie powszednie 60 hal. — Dla członków 
wstęp wolny. 
Muzenm imienia Lubomirskich. 


W dnie powszednie otwarte od godziny 9 d) 
1 z południa, we wtorek i piątek od godziny 
8 do 5, a w niedzielę przed południem ed 
godziny 11 do 1. 


| Nieustająca wystawa wyrobów prze- 
| mysłu krajowego otwarta codziennie w domu 
, niegdyś Biesiadeckich (przy placu Halickim). 
„Wstęp wolny w pon edziałek, czwartek i pią- 


tek, w inne dnie 20 hal. — Wszystkie przed- 
i mioty na sprzedaż. 


7. CENNIK 
lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej 


Lwów, dnia 9. lutego 1901. płacą żądają 
walutą koron. 
I. Akcye za sztukę. K E iy 


Banku hip. gal. po 200 zł. (400 k.) 
Banku gal. dla handlu i przem. 
o zł. 200 (400 k) . 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 
(400 koron) -Sa 
Kol. Lwów -Ozern.-Jassy po 200 
zł. w. a. w srebrze (400 k.) . 
Garb. w Rzeszowie po 200 zł. (400 k.) 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- 
tem Lipińskiego po 500 kor. - 
Tow. dla gal. przedsięb. elektry- 
eznych wod. po 200 zł. (400 K.) 


II. Listy zastawne za 100 K. 


Banku h. g. 5%, wa. wyl. z 10° 
44" „los. w 501. 
n 60 1. po 200 K. 


zł. mk. 


acego 


" nn 


4 4h w. a. los w 57 1. © 


Tow. kred. gal. ziem. 40/, (pierwsza "T 

spa 16.0 OBRANE 0 

Tow. kredyt. galie. ziemsk. 49] 
los w 41*/s lat 

40 los. w 56 lat 


III. Obligi za 100 K. 


Gal. funduszu propinac. 4° w. a- 
Bukow. funduszu propin. 5°/ w. a. 
Komunalne Banku kr. 50/, (2em) s 
n n ” 4a ho (3em.) o 
Komunalne banku kr. (4em.) 4° e 
Kolej. lokalne dtto 4"/, po 200 k. 
Pożyczki kraj. 60, wa. z r. 1878 
m „ 4h po 200 koron 
z roku 1893 + 2 ać 
Pożyczka m. Lwowa 4°/, po 200 k. 
4'|40/5,,200 K. 


om 
a 
ntg 
a 

5 


" 


IV. Lczy. i 
Miasta Krakowa po zł. 20 (40 k.) | 66— 70 — 
M. Stanisławowa po zł. 20 (40 k.) 50 = <A 
VW. Monety. 
Dukat cesarski . . . 1137 11 45 
20 frankówka . . . . . . 19 05 „13 30 
100 rubli rosyjskich srebrnych . [253 — 250 — 
100 rubli rosyjskich papierowych 253 20 255 20 
100 marek niemieckich .. . [0740 118 — 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 
Dnia 8. lutego 1901 
A, Ogólny dług państwa. 


Jednolity dług państwa w banknot. 


płacą żądają 


maj - listopad 98.45 96.65 

luty-sierpień . . . « ©, . , . 98.38 98.55 
Jednolity dług państwa w srebrze 

styczeń - lipiec. . . ; 98.35 98.55 

kwiecień - październik ` 98.35 98.55 


Aug 


I Kol. Arcyks. Albrechta za 100 zł. 4 


ust Schellenberg i Syn 


Dom bankowy 1 kantor wymiany 


płacą żądają 

Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4 pr. 181.— 182.— 
A „ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr. 135.80 186.80 

8 „ 1860 po 100 zł. 5 pr. 166.— 167.50 

È „ 1864 po 100 zł. 199.— 201.— 

+  „ 1864 po 50ał . . . 199.— 201— 
Listy zast. domen. państ. 120 zł. 5 pr. 300.— 301.— 


B. Dług państwa (wszystkich w Radzie pań- 
stwa reprezentowanych krajów koronnych). 


Austr. renta złota wolna od podatku 
ZA 00 ZE AIR c 0 6 a 9 0 117.85 118.05 
Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku za 200 kor. 4 pr. 98.15 98.35 


€. Obligacye kolejowe. 


) pr 95.40 96.40 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 


od podatku za 100 zł. 4pr.. . 114.— 114.80 
Kol. za 200 zł. mk. 5*/, pr. (ostemp. 

GliGyd) o 0-6 6 5.9 0 ooo 401— 495 — 
Kol. Cesarza Franeiszka Józefa za 

O Ze Gia BR o a o B a O 118.80 119.80 
Kol. Areyks. Rudolfa w wal. koron. 

wolne od podatku za 200 kor. 4 pr. 95.70 46.65 
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk. 

(ostemp. akcye) 5 pr. . A 427.— 428.70 3 


Obligacye pierwszeństwa (kolejowe). 


Kol. Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 
w złocie za 200 zł. 5 pr. . . 
Kol. Czeskiej zach. za 200, 1000 i 


5000 zł 6pr. . . . . « . . 96.60 97.30 
Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 400 

wh OMR 6 0.5 o « aió o 6 ELE 
Kol, bukowińskiej lokaln. za 400 kor. 

Ep. 2: s 2 0 4 40. .  B4—  95— 
Kol. galie. Karola Ludwika za 200, 

MOZ AEP „,....... . . . 295.80) 29660] 
Kol. lwowsko-czern. -jasskiej z r. 1894 

A kor 4. . . . . . . 95.50 96.25 
Kol. Arcyks. Rudolla (Salzkammer- 

gut) za 400 marek 4 pr. . 1i650 —.— 


D. Biug państwa (krajów korony węgierskiej). 


Węg. złota renta za 100 zł. 4 pr. 117.90 118.10 
n D „ w wal. kor. za 200 
kor . . 0... «03100300 
Węg. oblig. prop. za 100 zł. 4"a pr. 99.— 99.70 
n»n Obl. pr. regul. Cisy za 100 zł. 4% 141.— 142 — 
n poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 166.— 167.— 
nn  „ za 50 zł. (100 kor.) 166.— 167.— 
E. Obligacye indemnizacyjne. 

Kroacyi i Slawonii za 100 zł. 4 pr. 92.75 93.75 
Węgier za 100 zł. 4 pr.. . . . . 92.25 93.80 
F. Inne publiozne pożyczki. 

Losy regul. Dunaju z r. 1880 za 100 
zł. 5 pr. oo... . 257—  259.— 
Pożycz. reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 106.— 107.— 

boż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los za 
Kw ÓR | «a AE 92.26 98.20 

Bukowińskie obl. propinacyjne los za 
WŁ BB a ae o 2 © MÓlWÓ KG 


we Lwowie, ul. Karola Ludwika 1. 


LANKA TIL CŁA S ME 


Rozmaite obwieszczenia. | 
L. cz. Ow. 1,1 3/1 3/1 (1) [316 1—3] 


Przeciw Peisechowi Dawidowi Millero- 
wi kupcowi z Bukowska, którego miejs:e po 
bytu jest nieznane, wniesione zostały do e. 
k. sądu obwodowego w Ssnokn, przez Asche- 
ra Banneta w Podgórzu, pozwy o zapłacenie 
snm wekslowych 709 kor. 82 hal. 2 00 kor. 
i 2018 k. 90 bal. zpn. 

Na podstawie p. zwów wydane zostały 
w tutejszym Sądzie na dzień 3. stycznia 1901 
do L. L. Gw. 1/1 (1), Ćw. 2/1 (1) iĆw.81 
(1) nakaz zapłaty. A sy 

Celem strzeżenia praw niewiadomego 
z miejsca pobytu Peisechx Dawida Móllera 
ustanawia się pana dr. Flakowicza adwokata 
w Sanoku kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie swego 
kuranda w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamienuje. 

C. k. Sąd obwod wy Oddział Il. 

Sanok, dnia 22. stycznia 1901. 


L. cz. Cw. 42/1 (1) [815 1—83] 

Przeciw Peisechowi Dawidowi Miller 
kupcowi z Bukowska, którego miejsce pobytu 
jest nieznane wniesionym został do c. k. Są- 


J 


4" KA 
ob 


du obwodowego w Sanoku przez Towarzystwo 
kupieckie dla handlu i przemysłu w Rzoszo- 
wie pozew o zapłacenie sumy weksłowej 350 
kor. wk. zpn. 

Na podstanie pozu wydany został w 
tutejszym sądzie dna dzisi j zego naka za- 


płat Ów. 421 (1). 


ze Stan, W. Komorowski z Bujanowa, W. Postru- 
ski z Wojniłowa. 

płacą żądają 
Gal. poż. kraj. z r. 1873 za 100 zł. 6 pr. —— —— 

” 7 UJ ” 1893 za 200 k. 4 pr- 92.— 92.70 

„ Obl. prop. „ 1889 za 100 zł. 4 pr. 95.40 96.40 
Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za 

Moza ap . .... . . « . 85450 88— 
Renta włoska za 100 lirów (96 kor.) 

ARD WNE 0 w. . SAMI 
Bużysz. serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 79.25 80.25 
Tureckie obl. prem. kol. za 400 frank. —— —— 

G. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne 
(za 100 zł. Nom.). 

Anglo Austr. banku los w 80 1. 4/4 pr. 99.75 100.75 

Austr. zakł. kr. ziem. los w 50 1. 4 pr. 94.15 95.15 

3 „ obl. prem. zx. 1880 3 pr. 241.-- 243.— 

” n n r » 1889 3 pr. 234,— 235.50 
Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 pr. 108.— 104— 

m mono» lost pr. 94— 9450 
Gal. ake. ban, hip. 10 pr. prem. los 5 pr. 109.50 110.50 
| n n n n los. 50 lat 4ta pr. 98.— 99.— 
n m aza ZM 

GR EMR» a 0 6 6 a 6 O O 

Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat. 92.— 92.50 
i A T „ 4pr. los. 41 lat. 93.— 94.— 
u 238 5 „ %4pr. stara . . 98.—  94— 
Ma a A „ 4 pr.za200 kor. 91.— 91.20 

Banku krajowego dla Galicyi Lodom. 

4 pr. 51a lat zwrotne . - . 98.75  99.— 

Banku krajowego oblig. komun. 2 

Bmisya 5 pr . . . . . . . . 101,85 102.— 
Banku krajowego oblig. komun. 3 

Eunisya 42 lat za 200 kor. 4'/, pr. 98.50 99.25 
Banku kraj. losy 577/, l. za 200 k. Æ pr. 92.50 98.50 
Austro-węg. banku 40'/, lat los. 4 pr. 98.50 99.50 

na „ 50 lat los 4 pr. 98.50 99.50 
H. Obligaoye z prawem pierwszeństwa 
za 100 zł. nom. 

Czeskiej kolei półn. za 800 zł. 5 pr. —— — — 

Tow. żegł. par. po Dunaju za 100 i 200 

ALORDE 2 106.30 107.-— 
Tow. żegl. par. po Dun. Em. r. 18864 pr. 107.50 108.50 
Kol. półn. ces. Ferd. em. z r. 18864pr. 97.90 98.70 

m a no Wn ISSMApr 1000080 

om) a. 4 UWIELSEGU pro  9/.90/405/70 

MOM W. Am „ JEBIE CIO GE 
Lolej Liwów-Czern.-Jassy z r. 1884 za 

BOO ZŁ D a w e o o. 00» CND UEN 
Kolej. Lwów-Czern. z r. 1884 za 300 

ze pr u o s s o a o MG BGO0 EBM 
Gal. Kol. lok. wschodn. za 100 zł. £pr. —— -.— 
Węg. gal. kolei em. 1870 za 200 zł. 5 pr. 105.20 106.20 

„o n» n» n 1878za 200 z. 5 pr. 105.20 106.20 

noon m „ 1887za 200 zł. 4 pr. 94.75 95.75 

J. Losy (za sztukę). 
Budapeszteńskie (Basiliea) 5 zł. . . 14.25 15.25 
Zakład kred. dla hand. i przem. 100 zł. 387.— 390.— 
Clary 40 zł. mk. . . . . . . . 141.— 143.— 
Pożyczka miasta Insbruku 20 zł. . 4 —  15.— 
Losy miasta Krakowa 2U zł. . . 66.50 67.50 
Pożyczka miasta Lublany 20 zł. . 57.—  59.— 
gamy zOze mk. 5 148.— 146.— 
Czerw. krzyża austr. tow. 10 zł. 49.50 46.50 


Kupuje i sprzedaje w pomższym spisie 
kursów notowane papiery wartościowe 


najkorzystniej. 


TOT 


dziedziczenia z t-goż ustawowymi dziedzicami 
Franciszkiem i Grzegorzem Brzezińskim. 
Gdy miejsce pobylu Grzegorza Brzeziń- 
; skiego me jest znauem. wzywa się aby go w 
; przeciągu roku licząc od daty niniejszego edy- 
` ktu zgłosił się w sądzie i woiósł oświadczenie 
; do spadku, gdyż w przeciwnym razie zostanie 


Celem strzeżenia praw Pe secha Dawida przewód spadkowy przeprowadzonym ze zgła- 
Millera z iniejsea pobytn niewiudowego usta- | szającymi się spadkobiercami 1 ustanowionym 


nawia się dr. Flakowicza adw. w Sanoku, 
kuratorem, 

Tenże kurator zastępywać będzie swego 
kuranda w rzeczonej sprawie na jego koszt 
niebezpieczeństwo, dopóki en w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nia zamianuje. 

Q. k. Sąd obwodowy, Oddział TH. 

Sanck, dnia 16. stycznia 1901, 


L. cz. A. 316/28 (13) 

C. k. Sąd powiatuwy 
hatynie podaje do wiadomości, ża Kazimierz 
Brzeziński zmarł 30. stycznia 1583 w Podka- 


dlań kuratorem adw. dr. Kazimierzem Pawli- 
i kowskim. i 
Rohatyn, 10. stycznia 1901. 


L. cz. A 117/98 (38) [907 1—3] 

C. k. Sąd powiatowy, w Tłumaczu zawia- 
damia że 9. kwietnia 1898 zmarł w Tłuma- 
czu Władysław karpowicz bez pozostawienia 
zozporządzenia ostatniej woli. Konkurującą do 


[875 1—3] jego spadku przez głowę Ludwika Karpowi- 
Oddział I. w Ro- | czą wdowę tegoż Annę z Jankowskich Kar- 


D ia nie znaną z miejsca pobytu wzywa 
się, by w przeciągu roku od daty edyktu 


mieniu z pozostawieniem ustnego ostatniej woli oświadczenie do sądu wniosła, gdyż inaczej 
rozporządzenia, które dla braku wymogów | spadek jej imieniem przez kuratora adwokat» 
ustawą przepisanych $. 586 u. e. tus. uchwałą | Lotza z Tłumacza przyjętym będzie. 


z dnia 25, maja 1900 l. cz. A. 3816/98 (10) 
za nieobowiązujące uznanem zostało, w obec 
czego przewod spadkowy po nim wdrożony 
został na podstawie ustawniczego porządku 


„Gazeta Lwowska* Nr. 83 z dnia 10 lutego 1901. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Tłumacz, dnia 21. grudnia 1900. 


Czerw. krzyża węg. tow. 5 zł. . 3.10 2410 
Losy fund. areyks. Rudolfa 10 zł. 59.—  68.— 
Salma 40 zł. mk. . . . . . . 180.— 181.— 
Pożyczka miasta Salzburga 20 zł. 67.—  68.— 
St Gtenois 40 zł. mk. . . . . . 200.— 204.— 
Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. 158.— —.— 


n» Tryestu 100 zł. mk. 4'|g pr. 450.— 
miasta Tryestu 50 zł. 4 pr. 167.— 


K. Akcye banków (za sztukę). 
Banku Anglo-austr. 240 kor. 268.75 269.75 


Pożyczka 


Peszt. banku handl. 500 zł. - 2545 — 2550.— 
Zakład kred. dla handlu i przem. —— == 
Węg. banku kredyt. 200 zł. 670.— 672.— 
Dolno austr. tow. esk. 500 zł. . . 1430.— 1440, — 
Galic. banku hipotecz. 200 zł. . 640.— 644, — 


dla handlu i przem. 200zł. 356.— 364 — 


2 


Banku dla krajów koronnych 200 zł. 4U5,— 406,— 
» Austro-węg. 600 zł. . . . . 1685.— 1691. — 
n»n,  Związkow. (Unionbank) 200zł. 534.— 535.— 
Czesk. banku związk. 100 zł. 258.— 259.— 
Zivnosteńska banka 100 zł. . 265.— 265.75 


L. Akcye Przedsiębiorstw transportowych. 


Buk. kol. lok. ake. pierw. 200 zł. . 400.— 410— 

n n»  „ akeye zakład 200 zł. . 295.— 305.— 
Kolei półn. ces. Ferdyn. 1000 zł. mk. 6210.— 6230.— 
Kołomyj. kol. lok. (ake. pierw.) 200 zł. 


Kol. Lwów-Bełzec (ake. pierw.) 200 zł, —— —— 
„ Lwów -Czern. -Jassy 200 zł. . . 532.— 534, — 
„ wsehodn.-galie.-lokaln. 200 zł. 392.— 400 — 
„ państwowych 200 zł. | —— —— 
„ południowej 200 zł. . . ——  —— 
„ węg. galicyj. I. 200zł. . . . 419.50 420.50 

Austr. Tow. żegl. na Dunaju 500zł. mk. 789.50 740.50 


M. Akcye Przedsiębiorstw przemysłowych. 


Tow. kopalń węgla w Briix 100 zł. 817. — 823 — 
Galie. karpackie naft. tow. 509 kor. 850.— 860.— 
Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł. 430.— 431. — 
Prazkiego tow. żelazn. przem. 200 zł. 1547, — 1551.— 
Schodnicy 500 kor. . 1400.— 1410.— 
Tureck. zarz. tytoniow. 500 franków —— —— 
Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. 441,— 455.— 
N. WEKSLE, 
Berlin za 100 marek 5 pr. . . 117.50 117.70 
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr... 240.62 240.82 
Paryż za 100 franków . . : 95.60 95.70 
Petersburg za 100 rubli 5'3 pr. . —— —— 
Niemieckie banki RES 117.65 118.10 
Włoskie banki 90.25 90.40 
Francuskie banki 95.10 95.25 
Szwajcarskie banki . - = 95.109525 
0 WALUTY. 
Dukat cesarski E E E 1138 11.37 
Austr. weg. 8 guld. złota moneta —.— —.— 
20-frankówka . ZE 19.13 19.15 
20-markówka . o 23.50 23.58 
Rosyjski półimperiał sko» 4 06 SIE 
Niemieckie banknoty za 100 marek 11750 117.65 
Włoskie banknoty za 100 lir. . 90.30 90.50 
Ruble «%,% a <S008E 2.53 2.54 


Wydawnictwo gazety losowań Nadzieją 
Prenumerata rocznie we Lwowie zł. 1:70) 
na prowincyi zł. 180 z dostawą, 


|ZZ0T miesiac: 


L. cz. A. 587/00 (4) [840 1—3] 
Niewiadomą z miejsca pobytu Rachelę 
| Malkę 2 im. Szaffal, wzywa się by w ciągu 
roku, licząc od dnia ogłoszenia edyktu tem 
pewniej oświadczyła się do spadku po bp. Heni 
Fuchs zam. Szaffel w Jeziernie 1900 zmarłej 
gdyż inaczej postępowanie spadkowe po tejże 
z oświadczonymi spadkobiercami i z ustano- 
wionym dla niej kuratorem adw. dr. Nagle- 
rem przeprowadzone będzie. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Zborów, dnia 10. stycznia 1901. 


L. cz. A. 588,00 P. 230/00 (2) [889 1—3] 

Niewiadomą z miejsca pobytu Teklę 
Lachowicz wzywa się, by w ciągu roku licząc 
od dnia ogłoszenia edyktu tem pewniej oświad- 
czyła się do spadku po śp. Michale Grudziń- 
skim w Pomorzanach w roku 1895 zmarłym 
gdyż inaczej postępowanie spadkowe po tymże 
z oś*iadezonymi spadkobiercami i z ustano- 
wionym dla niej kuratorem adwokatem dr. 
Naglerem przeprowadzone będzie. 

O k. Sąd prwiatowy, Oddział IV. 

Zborów, dnia 10. stycznia 1901. 


BEN 


ix 


z 

Licytacye. 

L. cz. E. XVI. 228,99 (35) 

Sprostowanie. j 
Ogłoszenie e. k. sądu powiatowego S. I. | ciężary me powyższej nieruchomości bądź 
w sprawie licytacyi realności lk. 597%, whl. į obecnie już i-tnieją, bądź w toku postępo- 
539/11. we Lwowie prostuje się w ten sposób, | wania licytacjjurgo powstaną, zawiadamiane 
że heytacya ta odbędzie się dnia 19 lutego Í będą o dalszych wydarzeniach tego postęno- 
1901 w sali VI. sądu pow. 5. I we Lwowie, | wania jedysie przez przybicie na tablicy sąde- 
a nie jak mylnie podano (w S. ID). jwej, jeśli ni uieszkają w okręgu sądu nizej 
C. k. Sąd powiatowy, S. I. f wymienionego i mie wskażą temuz sądowi 
Lwów, dnia 6. lutego 1901. | pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
| zamieszkał: go. 


[810 3—3] 


głyby być inż ze skutkiem podnoszone. 


-R | 


L. cz. E. 1286/00 (4) [559 3—38] 

Dnia 5. marca 1901 o godz. 10 przed 
południem odbędzie się w sądzie tutejszym, 
nad apteką w biurze Nr. 2, licytacya połowy 
realności lwh. 867 gm. Rohaiyn objętej. 

Połowę realności wraz z przynależno- 
ściami oceniono na 1253 kor. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 834 kor. 66 hal. 


Warunki hcytacyjne i inne o nośne do- | 


kumenta przejrzeć można w Sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. Il. 


Takie prawa, w obec których niniejsza į 


licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Krakowiec, dnia 11. stycznia 1901. 


L. ez. E. 279/00 (5) [1002 3—3] 

Na żądanie Hrynia Szawaryna, odbędzie 
się dnia 26. lutego 1901 o godz. 10 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 7, licytacya Y, części z połowy 
cjała hip. lwh. 1110 ks. gr. gm. kat. Kacza- 
nówka objętej, Jędrzeja Benedyka własnej, 
wraz z przynależnościami, składającemi się ze 
starej chałupy. 

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 


sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- | licytacyę, jest oceniona na 125 kor., przynale- 


minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- | 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach iego posiępo: 
wania jedynie przez przybicie na tabiicy sądo 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział Ii. 

Rohatyn, dnia 17. grudnia 1900. 


L. cz. E. IIL 205/99 (23) [1012 8 —8] 

Na żądanie p. Mikołaja Dolhanika, za- 
stąpionego przez adw. dra Czernego, odbędzie 
się dnia 26. lutego 1901 o godz. 10 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
sali licytacyjnej Nr. VL, lieytacya połowy 
realności l. k. 808%, l. wyk. hip. 688/1. 
ks. gr. gm. m. Lwowa położonej po stronie 
zachodniej ulicy Pasieki halickie, a oznaczonej 
l. orjent. 14, wraz z przynależnościami, skła- 
dającemi się z drzew 1 krzewów owocowych 
i zbioru jarzyn. 

Wartość polowy nieruchomości, wysta- 
wiona na licytacyę, jest ocenioną na 655 kor. 
76 hal, połowy przynależności zaś na 388 
kor., razem 1023 kor. 76 kal. 

Najniższa cena wynosi 629 kor. 53 b., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które się niniejszem 
zatwierdza, i odnoszące się do tej nieru- 
chomości dokumenta (wyciąg tabularay, wy- 
ciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
może kazdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 32. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomosci bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 


z Z m R W W W W a 


Źności zaś na 7 kor. 50 hal. 

Nejniż-za cens wynosi 132 kor. 50 bal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieracli mości dokumenta może każdy, 
mając: chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin. urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 5, 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóżniej przy wyznaczonym ter- 
minie lcytucyjnymm, inaczej roszezenis tego 
rodzaju co uv samej nieruchomoś*i nie mo- 
głyby być jeż ze skutkiem podnoszone. 

Te osuby. dla których jakie prawa lub 
ciężary az powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jesli mie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkał. go. 

W;znaczenie terminu licytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej cząstki uie- 
ruchomości. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Podsołoczyska, deia 30. grudnia 1900. 


L. cz. E. 1388/00 (5) [1001 3—3] 

Dnia 27. lutego 1901 o godz. 9 przed 
południem odbędzie się w biurze Nr. 9, sądu 
tutejszego licytaeya 1/4 części realności lwh. 
279 i 1/8 części realności lwh. 302 ks. gr. 
gm. Lacka wola. 

', cześć nieruchomości lwh. 279 oce- 
niono na 818 kor. 50 hal, a 1,8 część nie- 
ruchomości lwh 302 na 70 kor. 

Najniższa cena, uiżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi co do "y, części realności 
lwh. 279 gw. Lacka wola 139 kor., co do 
1/5 części lwh. 502 wynosi 46 kor. 68 hal. 

Warunki lieytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć możaą w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 9. 

Takie prawa, w obec kióryrd niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter 
minie licytacyjzym, inaczej roszczenia tego 
rodzajn co do samej nieruchomośei nie mo 
glyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lnb 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 


pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sąda | obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 


zamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy Sekcya i., Oddział Mi. 
Lwów, dnia 18. grudnia 1900. 


L. cz. E. 618/00 (3) 
Na żądanie Jana Osiewieza i Mary Osie- 


wicz, odbędzie się dnia 5. marca 1901 o godz. į 


| 


i Celem oddania w przedsiębiorstwo re- 


10 przed południem, w sądzie ziżej wyinie- 
nionym, w biurze Nr. XV., lieytacya realno- 
ści lwh. 16 w Hruszowie, Jana Osiewieza, 
Maryi Osiewicz i Katarzyny z Fedków Nehre- 
beckiej własnej. 

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną na 1400 kor, 

Najniższa cena wynosi 9383 kor. 84 hal, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy, 


Rie liceytacyjnego powstaną, zawiadamiane 


będą o dalszych wydarzeniach tego postępo 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 


| wymienicnego i nie wskażą temuż sądowi 


[547 3—3] 


pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego, 
C k. Sąd powiatowy, Oddział IH. 
Mościska, dnia 11. stycznia 1901. 


L. Praes. 1561 (15 L1) 
OBWIESZCZENIE. 


[1011 3-. 8] 


konstrukcyi budynku sądowego tudzież bučo- 
wy domu aresztowego w Ustrzykach, rozpi- 
suje Prezydyum c. k. wyższego sądu krajo- 
(wego we liwowie rozprawę ofertową pod na- 
i stępującymi warunkami: 

1.) Ogólna suma kosztorysowa wynosi 


mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- | okrągło 25 900 kor.; 


dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. XVII. 


Takie prawa, w obec których niniejsza ; 


2.) Umowa zawartą będzie na podstawie 


į con jednostkowych; 
3.) Plany, kosztorys i warunki budowy | będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- | 


Te osoby, dla których jakie prawa lub {ofert i t. d.; 


ER a A Z Z O Z ZOE ZZ ORZEC ZZO OE, AAAA ZE Z ZN e: 
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sić do sądu nsipoźniej przy wyznaczonym ter- ; budownictwa Franiszka Skowrona w gmachu . wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
minie iriytacejnym, inaczej roszczenia tego ; sądowym przy ul. Batorego l. 1 we Lwowie, i wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- | gdzie zasięgnąć także można bliższych wyja- i pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
isnień co do wykonania budowy, ułożenia | zamieszkałego. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
4.) Oferty wnosić należy na ręce tegoż i Brody, dnia 9. stycznia 1901. 
radcy budownictwa najpóźniej do dnia 22. 
lutego b. r. do godz. 10 przed południem; | 

5.) Wybór i zatwierdzenie oferty przy-| L. cz. E. V. 8251/99 (5) [754] 
sługuje c. k. Ministerstwu sprawiedliwosci ; Na żądanie Wilhelma Hargesheimera, 

6.) Każdy oferent winien złożyć jako į odbędzie się dnia 5. marca 1901 o godz. 9 
wadyum 50/, sumy kosztorysowej w okrągłej į rano, w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
kwocie 1300 kor. ; rze Nr. 87, licytacya realności objętej lwh. 

7) Przy zawarciu umowy o budowę | 1074 gm. Stanisławów, Ignacego Kramera 
obowiązany będzie przedsiębiorca uzupełnić | własnej. 


wadyum do wysokości 2600 kor., która to 
kwotą stanowić będ:ie kaucyę na dotrzyma- 
nie zobowiązań kontraktowych; 

8.) Wypłata całej należytości nastąpi 
po zatwierdzeniu aktu kollaudacyjnego przez 
e. k. Ministerstwo sprawiedliwości. 

W miarę postępu robót może przedsię- 
biorca otrzymać zaliczki na podstawie poświad- 
czeń c. k. Kierownictwa budowy. 


Lwów, dnia 2. lutego 1901. 


L. cz. E. 478/00 (4) [849 3—8] 

Na żądanie Michała Delmanowicza, od- 
będzie się dniu 5. marca 1901 o godz. 9 
przed południem, w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. XV., licytącya realności 
objętej lwh. 785 w Krakowcu, Stanisława, 
Pauliny, Jana i Michała Delmanowiczów 
własnej. 

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną na 190 kor. 

Najniższa cena wynosi 126 kor. 67 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. II. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Krakowiec, dnia 4. stycznia 1901. 


L. cz. E. 1018/00 (7) [1003 2—3] 

Dnia 1. marca 1901 o godz. 10 przed 
południem w sądzie tutejszym w sali rozpraw 
Nr. I. będzie przeprowadzoną licytacya real- 
ności objętej lwh. 479 ks. gr. gm. Stojanów, 
Jana Śchópp syna Jakóba własnej, wraz z 
przynależnościami. 

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną na 6.600 kor., przynależnosci 
zaś na 883 kor. 

Najniższa cena wynosi 4988 kor. 66 b., 
poniżej której sprzedaż mie nastąpi, 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenia może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć w sądzie tu- 
tejszym, w biurze Nr. 11. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłuby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej niernchomości nie mo- 
głyby być jnż ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
tędą o dalszych wydarzeniach tego postępo 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu mżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pelnomoenika do doręczeń, w siedzibie sąd 
zamieszkałego. 

Wyznaczenie terminn licytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
bipotecznego dla wzmiankowanej nierucho- 
mości. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Radziechów, dnia 11. stycznia 1901. 


L. cz. E. 562/00 (4) [655 2—3] 
Dnia 5 marca 1901 o godz. 10 przed 
południem odbędzie się sądzie tutejszym, 
biuro Nr. 9, licytacya realności lwh. 385 gm. 
Leszniów. 
Realność tę oceniono na 208 kor. 50 h. 
| Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 140 kor. 

Warunki licytacyjne i inne odnosne do- 
kumenta można przejrzeć w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 8. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminis leytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla ktorych jakie prawa lub 
ciężary ba powjższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 


Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
lieytacyę, jest ocenioną na 6120 kor. 84 hal. 

Najniższa cena wynosi 6120 kor. ¢4 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne, które zostały u- 
stalone tus. uchwałą z 21/11. 1900 E. V. 
3251/99 4 i odnoszące się do tej nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata- 
stralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
: mienionym, w biurze Nr. 85. 

Jakie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, nałeży zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie leytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiein podnoszone. 

|. le osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

O tabularne zanotowanie wyznaczenia 
terminu licytacyjnego na karcie ciężarów wy- 
kazu hipotecznego dla wzmiankowanej nieru- 
chomości wzywa się e. k. sąd obwodowy w 
Stanisławowie przesyłając mu wygotowanie 
niniejszej uchwały. 

Egzekucję popierającemu przyznaje się 
koszta : 

a) należytość znawcy przyznaną temuż 
tus. uchwałą z 23/8 1990 E. V. 8251/99 (2) 
w kwocie 17 kor., 

b; koszta wniosku z 11/9 1900 B. V. 
8251/99 3 w kwocie 8 kor. 66 hal, 

c) koszta kuratora dr. Liebermana przy- 
znane temuż uchwałą z 21/11 1900 E. V. 
8251/99 5 10 kor. 66 hal., 

d) zastawiennietwo na terminie 21/11 
1900 i porto 5 kor. 86 hal., czyli w łącznej 
kwocie 41 kor. 68 hal. z której w stosunku 
do udziału własności mają egzekucję popie- 
rającemu zapłacić zobowiązany Ignacy Kramer 
6 kor. 94 hal., Feliks Schróder 7 kor. 82 
hal., a Franciszek Schröder 1 kor. 74 hal. 

Kosztów wniosku z 8/11 1901 E. V 
5251/99 5 nie przyznaje się jako zbędnego 
gdyż tut. sąd byłby termin licytacyjny wy 
znaczył z urzędu. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział X. 

Stanisławów, dnia 5. stycznia 1901. 


L. cz. E. 1270/00 (6) [10% 
Dnia 28. lutego 1921 o godz. 9 prze 
południem odbędzie się w sądzie niżej wymie 
nionym, w biurze Nr. 8, heytacya realnoś. 
Ik. 844 lah. 18 gminy Tyczyn bez przyn: 
leżności. 
é Nieruchomość, wystawiona na licytacy 
jest ocenioną na 3265 kor. 

Najniższa cena wynosi 2176 kor. 66 Ł 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie « 
skutku. 

„ Warunki licylacyjne i odnoszące się 
tej nieruchomości dokumenta może każd 
; mający chęć kupienia, przejrzeć podczas g 
| dzin urzędowych w sądzie niżej wymieniony. 
| w biurze Nr. 9. 
| Takie prawa, w obec których niniejs 
| licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zo 
| sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ti 
| minie lieytacyjnym, inaczej roszczenia te 
rodzaju co do samej nieruchomości nie n 
| głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

__ Te osoby, dla których jakie prawa | 
i ciężary na powyższej nieruchomości b: 
| obecnie już istnieją, bądź w toku postę 
i wania lieytacyjnego powstaną, zawiadami: 
| będą o dalszych wydarzeniach tego postę 
| wania jedynie przez przybicie na tablicy są 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu n 
i wymienionego i nie wskażą temuż sąd 
| pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie s 
| zamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 


| Tyczyn, dnia 25. stycznia 1901. 


licyiacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło-' można przejrzeć w biurze e. k. minist. Radcy! wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- : 


ES F m mima | 


L. ez. E. 1576/00 (2) 

Dnia 5. marca 1901 o gedz. 9 przed 
południem odbędzie się w biurze Nr. II. sądu 
tutejszego lieytacya realności objętej lwh. a) 
809 i b) 72 gminy Wołosów. 

Nieruchomości oceniono a) 409 kor., b) 
budynki 640 kor., grunta 2281 kor. 

Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi a) 278 kor., b) 1947 kor. 

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
może każdy kupujący przejrzeć w biurze Nr. Il. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział TI. 

Nadwórna, dnia 5. marca 1901. 


L. cz. E. 3127/00 (7) [1028 1—2] 

Na żądanie Maryi Jaśkiewiczowej, od- 
będzie się dnia 5. marca 1901 o godz. 10 
przed południem, w sądzie niżej wymienio- 
nym, licytacya 1/5 części realności lwh. 816 
ks. gr. gm. kat. Rzeszów objętej, Józefa Jaś- 
kiewicza własnej, wraz z 1/5 częścią przyna- 
leżności, składających się z 50 sztuk okien, 


8 drzwi, 8 okienie, pompy do studni, rekwi- | 
zytów ogniowych, 16 sztuk drzew owocowych. | e. 


Część nieruchomości wystawiona na liey- 
tacyę, jest oceniouą na 11.499 kor., zaś część 
przynależności na 110 kor. 

Najniższa cena wynosi 5804 kor. 50 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej części nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia przejrzeć podczas godz. 
urzędowych w sądzie niżej wymienionym. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Rzeszów, dnia 14. stycznia 1901.. 


L. cz. E. 812/00 (5) [557] 
Na żądanie Stanisława Kota, zastąpio- 
nego przez p. adw. dra Tadeusza Fiderkie- 
wieza, odbędzie się dnia 6. marca 1901 o 
godz. 9 przed południem, w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 10 w Pilznie, liey- 
tacya a) o/60 części realności lwh. 80, b) 
560 części realności lwh. 218 ks. gr. gminy 
Wiewiórka, Jadwigi Król własnych. 

Części nieruchomości wystawione na li- 
eytacyę, są ocenione ad a) na 240 kor., ad b) 
na 143 kor. 88 hal. 

Najniższa cena nieruchomości ad a) 160 
kor., ad b) 95 kor. 56 hal., poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 10. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalna, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa l> 
ciężary na powyższych nieruchomościach bąuź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania, jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Pilzno, dnia 29. grudnia 1900. 


L. cz. E. 1842/00 (9) [1073] 

Na żądanie Ozyasza Bergera, odbędzie 
się dnia 4. marca 1901 o godz. 9 przed połu- 
dniem, w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 12, licytacya a) całej realności whl. 370, 
b) połowy realności lwh. 271 gm. Ozudec 
objętych. 

Nieruchomości, wystawione na lieytacyę, 
są ocenione ad a) na 280 kor., ad b) na 
680 kor. | 

Najniższa cena wynosi ad a) 140 kor., 
ad b) 340 kor., poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne przez wierzyciela 
przedłożone, które jako zgodne z przepisami 
ustawy obecnie się ustala, i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoly ocenienia 
it. d.) może kazdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podezas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 12. 


[975] j 


Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie iicytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone, 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedymie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazów 
hipotecznych dla wzmiankowanych nierucho- 
mości. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Strzyżów, dnia 1. lutego 1901. 


L. cz. Praes. 535 15 L/1 [1084 1-8] 
OBWIESZCZENIE. 

Podaje się niniejszem do publicznej wia- 
domości, że Prezydyum c. k. sądu krajowego 
wyższego we Lwowie rozpisuło równocześnie 
rozprawę ofertową na oddauie w pzzedsiębior- 
stwo budowy nowego frontowego gmachu są- 
dowego w Śniatynie w miejsce dotychczasowego, 

Ogólna suma kosztorysowa wynosi okrą- 
gło 60.500 koron. 

Oferty należy wnosić do biura c. k. mi- 
nistr. Radcy budownictwa Franciszka Sko- 
wrona we Lwowie przy ul. Batorego l. i 
najpóźniej do dnia 2%. marca 1901 godz. 12 
w południe, 

Plany i kosziorysy zatwierdzone przez 
k. Ministerstwo sprawiedliwości, ogolne 
i szczegółowe warunki budowy inożna przej- 
rzeć w biurze tegoż e. k. Radcy budownictwa 
w zwykłych godzinach urzędowych. 

Lwów, dnia 1. lutego 1801. 


L. ez. E. 1063/00 (2), E. 1067/00 (2) 
E. 45/1 (2) [1080] 
Przymusowo sprzedane będą dnia 20. 
lutego 1901 g. 10 rano w Glińsku we fabryce 
wyrobów glinianych około 6.150 sztuk kafli na 
piecy. 
Przedmioty te oglądać można 8 dni przed 
licytacyą na miejscu w Ghńsku. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 


Zołkiew, 14. styczna 190'. 


L. cz. £. 504/00 (10) [1065] 

Na żądanie Jonasza Markusa Fischera 
i Markusa Wachsmanna w Podgórzu, zastąpio- 
nych przez adw. dr. Winklera w Krakowie, 
odbędzie się dnia 15. lutego 1901 o godz. 
9 przed południem, w sądzie niżej wyinie- 
nionym, w biurze Nr. 4 w Jordanowie, licy- 
tacya nieruchomości, a mianowicie a) całej 
realności lwh. 3, b) 24/96 części realności 
Iwb. 368. e) 1/8 części realności whl. 380, 
à) 2/10 części realności whl. 402, e) połowy 
realności whl. 54] ks. gr. gminy Jordanów 
objętych, dlużniczej masy spadkowej śp. Sta- 
nisława Oleaczka, a względnie tegoż spad- 
kobierców własnych. 

Nieruchomości powyższe, wystawione na 
lcytacyę, są ocenione na 1868 kor. 50 hal. 

Najniższa cena wynosi 1242 kor. 34 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. y 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział H. 

Jordanów, dnia 31. grudnia 1909. 


q. uan. E. 652/00 (8) [1074 1—8] 
Haa 22. mororo 1901 oroz. 10 mepeg 
No1yXREM B cymi Tyreunm B calu posnmpaB 
q. H óy ne nepenposaprena MYNTA pearb- 
HOCTGH OÓRAPWx BAK. rin. ug. 384 KH. Ip. 
pi Cepezoniabni, Tpnqa EE i Angna 
ARIB BJIacHnx, 320 IBaca Cropanioka, cna 
Mnxzai.a, 321 Ilerpa Haromewnoro, CHHa 
Jknma i 322 moi camoi kamru rpyrr. Camy- 
ina Baxmepa i JIsotpn Baagep BJacnoń, 
Bpa3 3 UpHHaJIERHOCTAMA. 

HexBnuwnMOCTH, BHCTABJIEHI Ha Jinata- 
gaio, GyTE orineni Ha 8940 kop., a nprma- 
JexHOCTH ae Ha 509 kop. 40 rab. 

Hajtamama nina BMsocure 6299 Kop. 
60 ratb., nmomusme korpoi enpora:k ne ma- 
GTYNIET. 

Bapynki zinarannńni i siąmocagu ca 
A0 THX HENBHIKUMOGLIEŃ NOKYMERTA, MOWA 
ueperzdnyri B cyni ryreńmim, B kaRNenA- 
pui g. 11. 

U. x. cya noBiroBnń, Biggi IL. 

PaqexoB, aa 81. rpyzaa 1901. 


1. cz. E 1870/00 (5) [906 1—3] 

Dnia 6. marca 1901 0 godz. 9 rano 
odbędzie się w biurze Nr. 9 sądu tutejszego 
licytacya połowy realności lwh. 481 ks. gr, 
gm. kat. Laszki gościńcowe objętej. 

Połowa realności składającej się z roli 
została oceniona na 119 kor. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 79 kor. 88 hal. 


„Gazele Lwowska“ Nr. 38 z dnia 10 lutego 1206, 


Warunki licytacyjne i inne odnosne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 9. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licyiacya bylaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być jaż ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licyt:cyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział HI. 

Mościska, dnia 11. stycznia 1901. 


L. cz. E. 1567/00 (5) [1075] 

Dniu 5. marca 1901 o godz. 10 przed 
południem odbędzie się w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 8. licytacya a) po- 
lowy realności lwh. 815 gm. Błażowa, b) z 
1/3 części realności lwh. 974 gm. Błażowa, 
bez przynależności. 

Nieruchomości, wystawione na licytacyę, 
są ocenione ad a) na 2000 kor., sd b) na 
168 kor. 66 hal. 

Najniższa cena wynosi ad a) 1000 kor., 
ad b) 112 kor. 44 hal., poniżej tej ceny sprze- 
daż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjna i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podezas go. 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 9. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jesli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Tyczyn, dnia 28. stycznia 1901. 


L. cz. E. 685/00 (4) [1064] 
Na żądanie Berla Giellera kupea w Dolinie, 
odbędzie się dnia 26. lutego 1901 o godz. 9 
przed południem, w sądzia niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 8, licytacya całej posia- 
dłości objętej lwh. 91 ks. gr. gm. Dolina dz; 
H., składającej się z chaty, chlewka, 9 pare. 
grunt. i 1 pare. bud. 
= Nieruchomość powyższa. wystawiona na 
licytacyę, jest oeenioną na 2336 kor. 40 hal. 

Najniższa cena wynosi 1557 kor. 60 hal, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku 

Warunki licytacyjne, które się niniej- 
szem zatwierdza, i odnoszące się do tej nieru- 
chomości dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg 
katasiralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć. pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej Wy- 
mienionyma, w biurze Nr. 8. "A 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszcezalną należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnyim, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone, 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo: 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż „sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. c 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Dolips, 29. grudnia 1800. 


L. cz. E. 1691/98 (19) A [956] 
Na żądanie Mendla Marguliesa, odbędzie 
się dnia 6. marca 1901 o godz. 11 przed po 
ładniemw, w sądzie niżej wymienionym. w biu. 
rze Nr. VIIL, lieytacya realności lwh. 184 
ks. gr. gm. Jagielnica objętej. 
Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest oceniona na 6960 kor. : 
Najniższa cena wynosi 3480 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 
Warunki lieytacyjne i odroszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
it. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podezas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. VIII. 


Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo: 
wania jedynie przez. przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Czortków, dnia 10. stycznia 1901. 


L. cz. E. 1148/00 (2), E. 18/01 (2) [1079] 

Przymusowo sprzedane będą w Zótkwi 
w dniach 25., 26. i 27. lutego 1901 każdego 
dnia o godz. 9 rano począwszy, towary ko- 
eon kolonialne, galanteryjne, wina, wódki 
it d. 

Przedmioty te oglądać można 3 dni przed 
licyłacyą na miejscu w Żółkwi w sklepie 
i piwnicy zobowiązanego przechowanych. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Żółkiew, 29. stycznia 1901. 


L. ez. E. 1202/09 (7); [902] 

W tutejszym sądzie powiatowym, odbę- 
dzie się dnia 6. marca 1901 o godz. 9 rano 
w biurze drzwi Nr. VIII., nawet poniżej ceny 
szacunkowej relicytacya połowy realności lwh. 
257 gm. kat, Nagórzanka objętej, na rzecz 
Jana (telety zapisanej, a to na wniosek Kar- 
pla Sterna, celem ściągnięcia kwoty 60 kor. 
z przynależnościami. 

Cena wywołania 110 kor., wadyum 
11 kor. 

Warunki lieytacyjne, akt oszacowania 
i wyciąg tabularny, przejrzeć można w sądzie 
tutejszym. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Czertków, dnia 20. grudnia 1900. 


L. cz. E 86 i 87/99 (48) [1055] 

W postępowaniu licytacyjnem gal. towa- 
rzystwa kredytowego ziemskiego przeciw Ka- 
zimierzowi Steinowi o 8 raty po 875 koron 
zpn. rozpisany został przez e. k. Sąd obwo- 
dowy w Sanoku edykt licytacyjuy w sprawie 
licytacyi majętności Hoszów i Hoszowczyk 
whl 92 i 218 ks. gr. c. k. Sądu obwodowe- 
go w Sanoku objętych, w dniu 28. lutego 
1901 o godz. 9 przed południem w tym są- 
dzie w sali rozpraw Nr. 8 przeprowadzić się 
mającej. 

Dla ochrony praw niewiadomego z miej- 
sca pobytu Kazimierza Steina ustanawia się 
p. adw. dra Bendla w Sanoku jego kurato- 
rem. Ten kurator ma Kazimierza Steina w 
tej sprawie na jego koszt i niebezpieczeństwo 
tak długo zastępywać, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomoenika nie wymieni. 


C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV, 
Sanok, dnia 8. lutego 190:. 


L. cz. E. 656/00 (4) [487 1—8] 

Na żądanie Amalii Natansohn w Prze- 
myślu, odbędzie się dnia 7. marca 1901 o 
godz. 9 rano w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 4 w Wieliczce, lieytacya real- 
ności lwh. 26 i połowy realności lwh. 111 
ks. gr. gm. kat. Ochojno górne objętych, 
Pawła Urbanika własnych, wraz z przyna- 
leżnościami. 

ETA 00 na licytację, 
są ocenione na 10. Or., prz żności 
RO go ba. 7” 777 ANĄ 

7 Da cena wynosi 7892 kor. 33 hal., 
oniżej tej ceny sprzedaż ni dzi 
a J y sp nie przyjdzie do 
-Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych, w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 4. 
| 'akie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjaym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
glyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Wieliczka, dnia 11. stycznia 1901. 
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L. ez. E. 390/00 (5) 
Na żądanie Schaji Knobla w Sokołowie, 
odbędzie się dnia 6. marca 1901 o godz. 10 
przed południem, w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 4 w Sokołowie, licytacya 
realności whl. 88 gm. kat. Sokołów. 

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
na lieytacyę, jest ocenioną na 440 kor. 

Najniższa cena wynosi 268 kor. 382 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne, które się równo- 
cześnie zatwierdza, i odnoszące się do tej 
nieruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia it. 
d.) może każdy, mający cheć kupienia, przej- 
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymi'nionym, w biurze Nr. 6. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaja co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Sokołów, dnia 15. grudnia 1900. 


L. cz. E. 918/00 (4) [658] 

Na żądanie p. Osyfa Cygana, odbędzie 
się dnia 7. marca 1901 o godz. 10 przed po- 
łudniem, w sądzie niż”j wymienionym. w 
biurze Nr. 1, licytacya a) 1/7 ezęści ciała lwh. 
135, b) 1/14 części ciała lwh. 134, e) 2/140 
części ciała lwh. 113 ks. gr. gm. Solinka 
objętych. 

Nieruchomości powyższe, wystawioue na 
licytacyę, są ocenione ad a) na 257 kor. 
42 hal., ad b) 10 kor., ad e) 8 kor. 

Najniższa cena wynosi ad a) 171 kor. 
60 hal., ad b) 6 kor. 70 hal, ad e) 5 kor. 
38 hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- 
dzie do skutku. 

Warunki licytacyjna i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
it. d.) może każdy, mający chęć kupienia. 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 5, 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną. zawiadamiane 
: będą o dalszych wydarzeniach tego postępo 
wania jedynie przez przybicia na tablic; sądo: 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgn sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I 

Baligród, dnia 10. stycznia 1901. 


L cz. E. 1127,00 (3) [1113] 
Dnia 11. lutego 1901 o godz. 9 przed 
południem odbędzie się w biurza Nr. 2 sądu 
tutejszego licytacya realności lwh. 527 ks. 
gr. gm. Holhocze. 
Realność oceniono na 1488 kor. 15 bal. 
Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 1074 kor. 87 kal. 
Warunki licytacrjne i inne oduośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzia tutejszym. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Podhzjce, dnia 10. stycznia !901. 


Konkursa. 


L. 1574 [979 3 -3] 


Konkurs. 

W skutek rozporządzenia Wydziału 
krajowego z dnia 16. czerwca 1900 
L. 38.221 rozpisuje się konkurs na 
posadę lekarza okręgowego, dla okręgu 
sanitarnego w Cisny, powiecie Liskim, 
który obejmować będzie następujące miej- 
scowości: Balnica, Buk, Dułżyca, Hab- 
kowce, Jaworzec, Kalnica ad Cisna ze 
Strubowiskami, Krywe ad Cisna, Liszna, 
Łopienka Luh, Łupków, Maniów, Przy- 
słup, Smerek, Smolnik ad Baligród, 
Bolinka z Rostokami górnemi, Szczer- 
banówka, Wetlina, Wola michowa, Za- 
wój, Zubeńko i Zubracz*. 

Siedzibą lekarza będzie gmina Oi- 


[935] | 
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sna, a mianowany lekarz okręgowy bę- 
dzie miał obowiązek utrzymywania apte- 
ki domowej 

Warunki przyjęcia : 

1. Prawo obywatelstwa austryac- 
kiego. 

2. Dyplom doktora wszech nauk 
lekarskich, uprawniający do wykony- 
wania praktyki. 

3. Nieskazitelny charakter. 

4. Znajomość języków krajowych. 

5. Praktyka w zawodzie lekarskim 
najmniej dwuletnia. 

6. a wreszcie potrzebna zdatność 
fizyczna. 

Do posady powyższej przywiązaną 
jest płaca roczna w kwocie 1000 kor. 
oraz ryczałt na objazdy w rocznej 
kwocie 800 kor. 

Obowiązki lekarza okręgowego okre- 
śla $. 14 rozp wykonawczego do ust 
z 2 lutego 1891 wydanego przez c. k. 
Namiestnictwo w porozumieniu z Wy- 
działem krajowym Dz. ust. i rozp. kraj. 
Nr. 82 część XXII. 

Należycie udokumentowane podania 
wnosić należy do Wydziału powiato- 
wego w Lisku po dzień 10. marca 1901. 

Lisko, 21. stycznia 1901. 


Sekretarz: Prezes: 
Artur Slaski. L. Ramułt. 
L. 1006 a [1019 2—3] 


KONKURS. 

Magistrat miasta Jarosławia po- 
szukuje sekretarza z 3 egzaminami pra- 
wniczymi. 

Płaca 2400 koron i 2 pięciolecia 
po 240 koron, Bliższe warunki w biu- 
rze Magistratu. 

Magistrat miasta. 

Jarosław, dnia 1. lutego 1901. 


L. 1181/pr. [1081 1—3] 
Konkurs 

Celem obsadzenia przy ce. k. D;yrekcyi 
policyi w Krakowie, jednej posady koncypisty 
policyjaego w X. klasie rangi, z systemizo- 
wanymi jpoborami, rozpisuje się niniejszem 
konkurs z terminem do końca lutego b. r. 

Ubiegający sę o tę posadę winni wnieść 
swe podania opatrzona w dowody kwalifika- 
cyi i zaajomości języków krajowych w po- 
wyższym terminie 1 we właściwej drodze 
służbowej do Prezydyum Dyrekcyi policyi w 
Krakow ie. 

Prezydyum e. k. Namiestnictwa. 

Lwów, dnia 2. lutego 1901. 
L. 997.:pr. [1082 1-8] 
Konkurs 

W celu obsadzenia dwu posad e k. we- 
terynarzy powiatowych z systemizowanyini 
poborami XI. klasy rangi rozpisuje się kon- 
kurs z terminem do końca lutego b. r. 

Kandydaci winni wnieść swe podania 
zaopatrzone w dowody kwalifikacyi pa myśli 
rozporządzenia ministeryalnego z 21., marca 
1873, Dzien. pr. pań. Nr. 37, oraz w dowody 
znajomosci języków krajowych do Prezydyum 
c. k. Namiestuictwa w wyznaczonym terminie, 
a mianowicie kompetenci będący w służbie 
państwowej w przepisan=j drodze siużbowej, 
a inni przez właściwe c. k. Starostwa, we 
Lwowie i Krakowie zaś przez c k. Dyrekcyę 
policyi. 

Prezydyum e. k. Namiestnictwa. 

Lwów, dnia 2. lutego 1801. 


Upadłości. 


L. cz. S. 41 (1) [1025 1—8] 
Edykt konkursowy. 

C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu ze- 
zwolił za otwarcie konkursu do majątku Amalii 
Armhaus, właścicielki realności w Jarosławiu. 

Komisarzem konkursowym mianuje się 
e. k. radcę sądu kraj. Antoniego Twerdochleba 
w Jarosławiu, zaś tymczasowym zawiadowcą 
masy p. adw. dr. Emila Blumenf-lda w Jaro- 
sławiu. 

Wierzycieli wzywa się, ażeby na au- 
dyencyi, wyznaczonej na dzień 14. lutego 
1901, godz. 9 przed południem, w c. k. sądzie 
powiatowym w Jarosławiu przed komisarzem 
konkursowym przedłożyli dokumenty, poświad- 
czające ich roszczenia, wystąpili z wnioskami 
względem zatwierdzenia tymczasowego zawia- 
dowcy lub zamianowania innego i jego za- 
stępcy i przystąpili do wyboru wydziału wie- 
rzycieli. 

Wzywa się także tych wszystkich, któ- 
rzy cheą wystąpić jako wierzyciele konkursowi 
z roszczeniami, ażeby roszczenia swe, cho- 
ciażby eo do nich spór już zawisł, stosownie 
do przepisów ord. konkarsowej, zgłosili w tym 
sądzie albo w c. k. sądzie powiatowym w Ja- 
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rosławiu najdalej do końca kwietnia 1901, 
a na audyencyi likwidacyjnej, na dzień 10. 
maja 1901 godz. 9 przed południem w tymże 
sądzie wyznaczonej, pulikwidowali je i ustano- 
wili dla nich porządek. 

Wierzyciele, którzy zaniedbają terminu 
zgłoszenia, tak poszczególnym wierzycielom jak 
i masie upadłościowej zwrócą koszta urosie 
przez ponowne zwołanie ogółu wierzycieli i ba- 
danie dodatkowego zgłoszenia i będą wyklu- 
czeni od podziałów uskntecznionych na pod- 
stawie formalnego projekta podziału. 

Wierzycielom na audyencyi likwidacyj 
nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy 
i członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym 
wyborem inne osoby, swego zaufania. 

Audyeneyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowego. 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie w części 
urzędowej „Gazety Lwowskiej“. 

Wierzyciele, którzy nie mieszkają w Ja- 
rosławiu lub w pobliżu Jarosławia, mają wy- 
m'enić w zgłoszeniu pełnomocnika dla dorę- 
czeń, w temże miejscu zamieszkałego, w prze- 
ciwnym bowiem razie na wniosek komisarza 
konkursowego ustanowi się dla nich, na ich 
koszt i niebezpieczeństwo pełnomocnika dla 
doręczeń. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Pızemys!, dnia 2. lutego 1901. 


L. cz. 8. 8/1 (1) [1024 1—3] 
Edykt konkursowy. 

0. k. Sąd obwodowy w Przemyślu ze- 
zwolił na otwarcie konkursu do majątku Sala- 
mona Armhausa, właściciela realnosci w Ja- 
rosławiu. 

Komisarzem konkursowym mianuje się 
e. k. radeę sądu kraj. Antoniego Twerdochleba 
w Jarosławiu, zaś tymczasowym zawiadowcą 
masy p. adw. dr. Emila Biumenfelda w Jaro- 
sławiu. 

Wierzycieli wzywa się, ażeby na au- 
dyencyi, wyznaczonej na dzień 14. lutego 
1901, godz. 9 przed południem w c. k. sądzie 
powiatowym w Jarosławiu przed komisarzem 
konkursowym przedłożyli dokumenta, poświad- 
czające ich roszczenia, wystąpili z wnioskami 
względem zatwierdzenia tymczasowego zawia- 
dowcy lub zamianowania innego i jego za- 
stępcy i przystąpili do wyboru wydziału wie- 
rzycieli. i 

Wzywa się także tych wszystkich, któ- 
rzy ehcą wystąpić jako wierzyciele konkursowi 
z roszczeniami, ażeby roszczenia swa, cho- 
ciażby co do nich spór jnż zawisł, stosownie 
do przepisów ord. konkursowej, zgłosili w tym 
sądzie aibo w e. k. sądzie powiatowym w Ja- 
rosławiu najdalej do końca kwietnia 1901. 
a na audyeneyi likwidacyjnej, na dzień 10. 
maja 1901 godz. 9 przed południem w tymże 
sądzie wyznaczonej, polikwidowali je i ustano- 
wili dla nich porządek. 

Wierzyciele, którzy zaniedbają terminu 
zgłoszenia, tak poszczególnym wierzycielom jak 
i masie upadłościowej zwrócą koszta urosłe 
przez ponow ne zwołanie ogółu wierzycieli i ba- 
danie dodatkowego zgłoszenia i będą wyklu- 
czeni od podziałów uskutecznionych na pod- 
stawie formalnego projektu podziału. 

Wierzycielom na andyenesi likwidacyj- 
nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy 
i członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym 
wyborem inne osoby, swego zaufania. 

Audzencrę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowego. 

Dalsza ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie w części 
urzędowej „Gazety Lwowskiej“. 

Wierzyciele. którzy nie mieszkają w Ja- 
rosławiu lub w pobliżu Jarosławia, mają wy- 
mienić w zgłeszeniu pełnomocnika do dorę- 
czeń, w temże miejscu zamieszkałego, w prze- 
ciwnym bowiem razie na wniosek komisarza 
konkursowego ustanowi się dla nich, na ich 
koszt i miebezpieczeństwo pełnomocnika do 
doręczeń. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Jarosław, dnia 2. lutego 1901. 


L. cz. 5. 1/01 1 [988 1—3] 
Edykt konkursowy. 

C. k. Sąd obwodowy w Nowym Sączu 
zezwolił na otwarcie kankursn do majątku 
Jakóba Neugróschla handlarza towarów mie- 
szanych w Snietniey. 

Komisarzem konkursowym mianuje się 
c. k. sędziego powiatowego w (irybowie p. 
Zabierzowskiego, zaś tymczasowym zawiado- 
weą masy pana dr. Jana Herera adwokata w 
Grybowie. 

Wierzycieli wzywa się, ażeby na au- 
dyencyi, wyznaczonej na dzień 18. lutego 
1901, godz. 10 przed południem w c. k. są- 
dzie powiatowym w Qrybowie, przedłażyli 
dokumenty, poświadczające ich roszczenia, wy 
stąpili z wnioskami względem zatwierdzenia 
tymczasowego zawiadowcy lub zamianowania 
innego i jego zastępcy i przystąpili do wybo- 
ru wydziału wierzycieli. 


Wzywa się także tych wszystkich, któ- 
rzy chcą wystąpić jako wierzycieli konkurso- 
w1 z roszczeniami, ażeby roszczemia swe, cho- 
ciażby co do nieh spór już zawisł, stosownie 
do przepisów ord. konkurs., zgłosili w tym 
sądzie albo w c. k. sądzie powiatowym w 
Grybowie najdalej do 15. marca 1901, a na 
audyencyi likwidacyjnej, na dzień 1 kwietnia 
1901 godz. 10 przed południem w tymże są- 
dzie wyznaczonej, polikwidowali je i ustano- 
wili dla nich porządek. 

Wierzycieli, którzy zaniedbają terminu 
zgłoszenia, tak poszczególnym wierzycielom 
jak i masie upadłościowej zwrócą koszta uro- 
słe przez ponowne zwołanie ogółu wierzycieli 
i badanie dodatkowego zgłoszenia i będą wy- 
kluczeni od podziałów uskutecznionych na 
podstawie formalnego projektu podziału. 

Wierzycielom na audyencyi likwidacyj- 
nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy i 
członków wydziału wierzycieli, doty chczas urzę- 
dujących, powołać ostatecznie wolnym wybo- 
rem inne osoby, swego zaufania. 

Audyencyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodow ego. 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie w części 
urzędowej „Gazety Lwowskiej“. 

Wierzycieli, którzy nie mieszkają w Gry- 
bowie lub w pobliżu Grybowa, mają wymie- 
nić w zgłoszeniu pełnomocnika dla doręczeń, 
w temże miejscu zamieszkałego; w przeci- 
wnym bowiem razie na wniosek komisarza 
konkursowego ustanowi się dla nich na ich 
kdszt i niekezpieczeństwo pełnomocnika dla 
doręczeń. 

0. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Nowy Sącz, dnia 4. lutego 1901. 


L. cz. ©. 10/98 (46) 
Obwieszezenie. 
= ©. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu po- 
daje do wiadomości, iż konkurs uchwałą z 
dnia 9. listopada 1898 |. cz. S. 11/98 1 do 
majątku Miny Akselrad kupcowej w Tarno- 
polu otwarty niniejszsem w myśl $. 155 ord. 
konk. zniesiony zostaje. 


0. k. Sąd obwodowy, Oddzi ł 1V. 
Tarnopol, dnia 28. stycznia 1901. 


[1059] 


Kuratele. 


L. cz. P. 228/00 (9) [1084] 
Michał Chowaniec z Bursztyna uznany 
marnotrawnym — kuratorem jego Karol Schu- 
bert z Bursztyna. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Bursztyn, dnia 5. lutego 1901. 


L. cz. P. 309/99 (10) 
Marya 2 śl. Douha z Korostowie uzna- 
na marnotrawną — kuratorem jej Ołeksa 
Douhy z Korostowie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Bursztyn, dnia 5. lutego 1901. 


L. cz. P. 320/00 (4) 

Ołeksa Antonów z Kunicz uznany mar- 
notrawnym — kuratorem jego Iwan Macho- 
meta 7 Kunicz. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Bursztyn, dnia 5. lutego 1901. 


L. ez. P. 821/00 (5) 

Ilko Iwaneiów z Korostowie uznany 
marnotrawnym — kuratorem jego Iwan Mı- 
zerny z Korostowie. Š 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Bursztyn, dnia 5. lutego 1901. 


L. cz. P. 343/00 (4) 

Nykoła Andrejów z Rnzdwian uznany 
marnotrawnym — kuratorem jego Stefan Se- 
niuk z Ruzdwian. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Bursztyn, dnia 5. lutego 1901. 


L. cz. P. 322/00 (1) [895 1—3] 
Tekla Mardzińska włościanka ze Smol- 
nika, uznaną została za nmysłowo chorą. 
Kuratorem dla niej ustanowiony został 
Andryj Mardziński rolnik ze Smolnika. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Baligród, dnia 6. listopada 1900. 


L. cz. A. 358,98 (6) [1071 1—3] 

Agnieszka 'Tokarzówna z Zubsuchego 
została oddaną pod kuratelę z powodu niedo- 
łęstwa umysłowego a kuratorem jej ustano- 
wiono Wojciecha Tokarza z Zubsuchego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Nowy Targ, 6. listopada 1900. 


L. cz. P. 178/00 (2) 
Dla uznanej umysłowo niedołężną Maryi ' 
Wysockiej ze Spytkowice ustanowiono kurst.- | 
rem Piotra Folgę ze Spytkowice. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Zator, dnia 7. styeznia 1901. 


L. cz. P. 286/00 (4) [1050 1 - 8] 
Iwan Jurków vel Koszyk z Olszanicy 
marnotrawceą urnany, kuratorem jego Martyn 
Sawczuk z Olszanicy. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Tyśmienica, 28. grudnia 1900. 


L. cz L. 8/00 (6) [1070 1—3] 
Stanisław Krupa z Zubsuchego został 

uznany marnotrawcą a kuratorem jego usta- 

nowiono Sebastyana Małkucha z Zubsuchego. 
C. k Sąd powiatowy, O "dział I. 
Nowy Targ, 24. października 1900. 


L. ez. P. IV. 4472/00 (1) i [992] 
C. k. Sąd powiatowy Oddział IV. w Zło- 
czowie uznaje Esterę Peczenik zam. Tenen 
baum z Gołogór niewłasnowolną, kuratorem 
dlań ustanowiono Chaima Zlatkes z Gołogór. 
Złoczów, dnia 12. listopada 1900. 


L. ez. 12/00 (4) [1089] 

Ewę Majdównę z Kęt głupkowatą uzna- 
no — kuratorem dla miej ustanowiono Jana 
Grabowskiego młodszego z Kęt. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Kęty, dnia 3. stycznia 1901. 


Wyroki prasowe. 


L. cz. Pr. III. 39/1 (2) (1092; 
OBWIESZCZENIE. 

C. k. Sąd krajowy jako prasowy orzekł 
na wniosek c. k. Prokuratora Państwa, ża za- 
brane przez e. k. Dyrekcyę policyi w handlu 
Janeczek i Wojciechowski w Krakowie 15 
kart korespondencyjnych francuskich z napi- 
səm: „Carte postale“ a to: 

1) nr. 323, mężczyzna klęczący przed 
cbnażoną kobietą, 

2) nr. 324, mężczyzna patrzący na ko- 
bietę obnażoną. podnoszącą nogi i suknie, 

8) nr. 825, kobieta zwrócona tyłem do 
mężczyzny, podncsząca suknie, 

4) nr. 326, obnażona kobieta, mężczyzna 
iańezący w sposób nieprzyzwoity, 

5) nr. 827, dwóch mężczyzn podpatru- 
jących obnażoną kobietę, 

6) nr. 828, dwóch mężczyzn niosących 
obnażoną kobietę, y 

7) nr. 829, leżący mężczyzna, obok niego 
siedząca obnażona kobietą, 

8) nr. 830, mężczyzna i obnażona ko- 
bieta w uściskach, . ; 

9) nr. 831, mężczyzna uchylający suknię 
kobiety, s 

lo) nr. 882, mężczyzna ze siedzącą na 
ramieniu nagą kobietą. s i 

11) nr. 333, mężczyżna 1 cbnażona ko- 
bieta z podniesiong suknią, m. 

12) nr. 334, leżąca naga kobieta i obok 
niej siedzący mężczyzna, r» 

18) nr. 335, leżąca naga kobieta i obok 
niej mężczyzna z kieliszkiem w ręku, 

1%) nr. 386, mężczyzna i obnażona ko- 
bieta ze szpierutą w rędu, 

15) nr. 887, obnażona kobietą w pozy- 
cyi stojącej i obok niej siedzący mężczyzna 
zawierają znamiona występku z $. 516 u. k., 
że zakazuje się rozszerzania tych kart kore- 
sponcencyjnych. | r 

O. k. Sąd krajowy jako prasowy. 

Kraków, dnia 8. lutego 1901. 


Bla | 6 Majejtót des kiea. 

R) en Seiner Peaje 

T tL dandezgeriht Wien als Pref- 
gericht hat auf Antrag Der k Gtaatsantwalte 
jdjaft erfannt, bap der Inhalt beż peelobijdjen 
Drudjhrijt: „Mittheilungen Der Vereines 5 
Vreibenfer Nieber  Defterreidjó", Rummer | 
vom 30. Jänner 1901, und zwar bie Gelen: 
l. in Dem dtifel: „Stift Bmettl", beginnend 
mit „Teden bie Heren“ big einfóliektih „a 
majorem Dei głonam* : 2. m bem „Gim na ler 
Amor”, beginnend mit „Uebrigeńś ehri jk 
big einjl. „Der Kunjt vorziehen“ rsa -in 
bem Śletifel: „Der Sherr”, beginnen mit 
„Rur nodi niht” bis eimicji „ereden ia 
das Bergehen nach $. 303 St ©. Kita: py: 
te wird naj $. 493 St. P. O. daB Serio 
der Weiterwerbreitung Diejer Drudjdrje ge 
jprochen, gemóg $3. 487 — 489 Gi. B. z 
die B jchlagnahme beftätigt und gemap S. 7 
Pr. G. auf Wernichtung der faifierten Crem- 
plate erfannt. 

Wien, am 30 Jónner FOL. 


Bi 29. „ (918) 
Dag £ E Qandes- als Prepgericdht UL 
Qing hat mit dem Eufentnifje bom 30. santer 
1901, Pr. 7/2, der Weiterverbreitung der Jr. 
4 der Beitichrift: „Singer fliegende Blatter 
vom 27. Jänner 1901 wegen der Urtitel: „Splite 


11 


[1007 1—8] ter” und Oeffenilicher Dant“ na § 303 uno | 


122 a Et @. vetbolsn. 


aś £ 


1901, Br IV 2, bie WBeiterverbreitung der Nr. 
3 der geitichr fr: „Osfterreichijch: Bertehrózcie 
tung” vom 3. Februar 1901 wegen beg Leit- 
artifel8 : „Boftdienft im fritifhen Qidte", fer- 
ner wegen d3 Artiel3: „Begegnung deg Re 
bacteurs eini: gadzeifhrift” in dec Stele bou 
„dag e Dlich in allen Wiener” Bis belegt wer- 
ben fönnen” nah $. 300 St. ©. verboten. 


Dag T T Kreis- als Brekgerihi tn 
Prüg hat mit dem Erienutnijje com 1. Febru- 
ar 901 %5r. 6/2, Sie Weteroerórciiung ber 
Jiummer 9 der Beitfdrift: „Nationale Zeitung” 
vom 30 Jänner 190: wegin der Stelle von 
„Unfere Deutjdhen'" bis „bejorgen dürfen” bde 
Mrtifef8 mit ber Ueberjchrift: „Der talentmofle 
Jube” nah $. 302 St ©. verboten 


Das t. f. Kreis alè Brekgerihi in 
Briiy hat mit bem Grfenutnijje vom 2. Fe- 
bruar 1991, Pr. 7/2, bie Weiterverbrei 
tung ber Nr. 2 der Żeitjchrift: „Süddeutfhe 
Boliszeduną" bom 12 Jänner 101:/1901 nach 
$$. 65 a, 53 e, 59 e, 6%, 63 und 309 Gr 
©. und ber Nummr 1 ber Żeiticheijt : Bolts- 
ruf” vom 10. Jänner 2014/1901 nah $$ 302, 
63, 303 und 300 St. O. verboten. 


mag f E Rreiz- als SPrepgeriht in 
MRaguja Bat mit bem Ertenntnijje bom 31. Jane 
ner 1901, Pr. 1/1, bie Weiteroerbreitung ber 
Nummer % der Zeljchr jt: „Dubrovnik* bom 
27. Jänner 1901 wegen ber erften Alinea Der 
Correfpondeng „Iz Pljesnuaca na 23. Januara“ 
nah $$. 491 und 493 St. ©. verboten. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L cz. A, XVIII 33/1 (10) [1013 3—3] 

C. k. Sąd powiatowy Sekeya I we Lwo- 
wie wzywa wierzycieli masy spadkowej zmar- 
łego dnia 11. stycznia 1901 bez rozporządze 
nia ostatniej woli Józefa Wischnowitza kupca 
we Lwowie, ażeby celem zgłoszenia i wyka- 
zania swoich pretensyj dnia 5. marca 1901 
o godz. 10 rano w sali rozpraw Nr. I. tut. 
sądu stauęli, lub swoje pretensye do tego 
dnia pisemnie wykezali, inaczej w razie wy- 
czerpania spadku przez wypłatę zgłoszonych 
wierzytelności nie będą mogli upominać się 
o zaspokojenie, o ile im nie służy prawo za- 
stawu. 

Lwów, 5. lutego 1901. 


L. cz. A. 182/99 (7) [778 2—3] 

k. Sąd powiatowy Odiział III. w 
Stryju zadawiamia niewiadomego z miejsea po- 
bytu Jakóba Schmidta, że dnia 28. maja 1899 
zmarł w Bratkowcach ojciec jego Fryderyk 
Schraidt z pozostawieniem kodycylarnego ostat- 
niej woli rozporządzenia, oraz wżywa go, aby 
w ciągu jednego roku wniósł deklaracyę do 
spadku, gdyź inaczej pertraktacya spadkowa 
z jego kuratorem Janem Schmidtem, synem 
Jakóba, przeprowadzoną będzie. 

Stryj, dnia 27. listopada 1900. 


L. cz. IV. 1830/83 (1) [788 2—38] 
C. k Sąd powiatowy w Brodach podaje 
do wiadomości, że Ffroim Margulies zmarł 
dnia 26 listopada 1883 w Brodach bez po- 
zystawienia rozporządzenia ostatniej woli. 
Gdy nie jest wiadomem, czy i komu 
przysługują prawa do jego spadku, wzywa się 
wszystkich, którzyby z jakiegokolwiek tytułu 


)|rościli sobie prawa do spadku, aby donieśli 


w ciągu roku, licząc od daty tego edyktu, o 
swych prawach sądowi, wykazali prawny ty- 
tuł do spadku i wnieśli deklaracyę do spad- 
ku, gdyż po upływie zakreślonego czasu prze- 
wód spadkowy przeprowadzonym zostanie tylko 
z tymi, którzy wykażą tytuł dziedziczenia i 
wniosą deklaracyę do spadku i im też będzie 
przyznany w miarę przysiugujących im praw. 
Kuratoreim tego spadku ustanawia się adwo- 
kata pana dr. S:ula Kiniowera w Brodach. 

W braku wykon nia praw spadkowych 
w ustąnewionym czasokresie spadek jako bez- 
m "PY c. k. Skarbowi Państwa przy pa- 
nie. 

Brody, dnia 14. listopada 1900. 


L. cz. hip. 15 899 [798 2—3] 

W sprawie hipotecznej Julianny Nycz 
0 wpis prawa własności do zapisanych na 
imię Franciszka Mierczyńskiego 2 4 części re- 
alności lwh. 601 gminy Rndnik objętej, tu- 
dzież połowy realności lwh. 374 tej gminy 
objętej celem doręczenia rezolucyi tut. ąd. z 
dnia 19/9 1899 |. hip. 1312/99 niewiadomemu 
z miejsca pobytu Marcinowi Mierczyńskiemu 
ustanawia się kuratora ad actum w osobie Jó- 
zefa Nycza z Rudnika. 

Nisko, dnia 30 listopada 1899. 


£ t Landes- als Wrejgeriht in przeszło 30-tu 
Graz hat mit dem Ertenntnifje bom 2 Yebrnar tygodni i trzech om, 


L. cz. Ne. 1. 423/1961 (1). 


E dy k +t. 


C. k. S,d powi: tow 
niepodj sh 


Czasokres powyższy liczy się od dnia 
w Gazecie Lwowskiej. 


w Krośnie podaje do wiadomości, że dla następujących od lat 
depozytów sądowych, wyznacza czasokres jednego roku, sześciu 
w przeciągu którego uprawnieni swe prawa do tychże depozytów 
zgłosić i wyksz é meją, w przeciwnym bowiem razie walory fumduszowi przypadłości przy- 
znane, zaś prywai.e zapisy długów do registratury sądowej przeniesione zostaną. 
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trzeciego po trzeciem ogłoszeniu tego edyktu 


TAROT | 


E MZNEJĘI 
a| aaa sepoi | mom | tee | ge Poza 
E oszczędności | długów | przedmioty 
A koron | bal. | koron | hal. | koron | hal. | koron | hal. 
1 į} Jana Leńkiewicza = | = 35 | 92 AM, zę || — | e 
2 | Michała Wesołowskiego . . 9 | 20 soli 8) JES 12 | 30 
3 | Władysława Skalskiego — 1 |A| = | = — JEŻ 
S|Jma Somma. .... „. AE — |=| = | — | — |— | 7230/86 
5] Ignacego Łukasiewicza — | — III, = | ZEE 
6 | Zofii Felczar . — l=] =p 306 ke7 ABE 
ceana Urbanka . . — |—| — |—' 120/68 — — 
8 | Jakóba Brodackiego . z = sz — 240 i-as zd 
9 | Antoniego Syrza . | --| ZSA=| =_ANR 8s|< 
10 | Józefy Nowak m |="|SZJAF= | SEZ 50 | 2 
11 | Jana Szmyda T EE 49 | 44, | 8-1 ZWIS 
12 | Karola Galuszki =, || = anssi) — | S SEE 
ls iJana Wera o o a uo n a — — 59 || 38 = | = = e 
14 | Jana Durbasiewicza . . . . . . — | -— 3168| — | | EMIR 
15 | Kazimierza Głowackiego . . . . I | 59] = = z = = a. 
16 | Tropauer Tlaciispinerei 1/71) — |-| = — 6 | 05 
17 | Maryi Siwak . . = = 2120 | — NIEZ | — |... 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Krosno, dnia 16. styeznia 1901. 
L. cz. A. 191/93 (12) [601 2—3] | L. cz. Prez. 174 (20/00) [806 2—3] 


C. k. Sąd powiatowy w Przemyślanach 
podaje do wiadomości, źe dnia 2510 1890 
zmarł w Janczynie Iwan Derewianny, syn 
Stefana. 

Do spadku z ustawy powołane są jego 
dzieci — pełnoletni Antoni, małoletni An- 
druch i dzieci zmarłego trzeciego syna Iwana. 

Gdy miejsce pobytu Antoniego Dere- 
wiannego nie jest znane, wzywa Się go, aby 
w przeciągu roku, licząc od daty tego edyktu, 
zgłosił się w sądzie 1 wniósł oświadczenie do 
spadkr, gdyż inaczej przewód spadkowy zo- 
stanie przeprowadzony ze zgłaszającymi się 
spadkobiercami i z ustanowionym dlań kura- 
torem adwokatem dr. Jakóbem Schenkerem 
z Przemyślan 4 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział HI. 

Przemyślany, dnia 8. lipca 1900. 


L. cz. K. 1/1 [803 2—83] 
Przeciw Wilhelmowi Stengel, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo- 
stał przez Mojżesza Rosenkrańza i tow. do e. 
k. sądu powiatowego w Peczeniżynie nakaz, 
aby z gruntów w Słobodzie rungórskiej poło 
żonych Ikat. 779 i 781/3 oznaczonych, Z wy- 
jątkiem terenu, na którym znajduje się szyb 
„Hucuł*, terenów pod 4. szyby Janowi Toro 
siewiczowi odstąpionych i terenu zajętego 
przez pierwszą Kołomyjską spółkę dla cksplo- 
tacyi nafty — oraz z szybów na tych grun- 
tach istniejących dnia 1. marea 1941 pod ry- 
gorem egzekucji wraz z możliwymi prawona 
bywcami i poddzierżawcami ustąpił i grunta 
te z wyjątkiem wymienionych terenów oraz 
szyby na takowych istniejące z możliwymi 
prawonabyweami i poddzierżawcami dnia 1. 
marca 1901 proszącym pod rygorem egzeku- 
cyi w posiadanie oddał, albo też przeciw wy- 
danemu nakazowi do 8 dni wniósł zarzuty. 
C. k. Sąd powiatowy, Odział 1. 
Peczeniżyn, dnia 18. styeznia 1901. 


L. cz. IV. 138/97 (4) [755 2—38] 
Abraham Srul Breitel zmarć 25. sty 
eznia 1897 w Ohorostkowie, bez rozporządze- 
nia ostatniej woli. , 
Niewiadomych spadkobierców wzywa 
się, aby w ciągu jednego roku do spadku się 
oświadczyli, gdyż inaczej przewód spadkowy 
z kuratorem Senderem Weissbrod”m z Chorost- 
kowa przeprowadzonym, a spadek Skarbowi 
Państwa jako bezdziedziczny przyznanym 
ostan e Ball Ewy. Oddział TY. 
Kopyczyńce, dnia 22. listopada 1900. 


C. k. Sąd powiatowy w Turce podaje 
do wiadomości, że w tus. depozycie przecho-_ 
wane są ponad 30 lat. 

1. W ma ie spadkowej Josla Scheina 
a) jeden pasek posrebrzany wartości . .6 K 
b) jedno pasmo. . . . . . . « « „ ap 
e) jeden złoty pierścionek . . . . . . A 

2. W masie spornej Wasyla Bohdana 
przeciw Hryciowi Capowicz gotówka 22 K 
98 h. 


3. W masie Katarzyny Józefowicz 10 h. 
Niewiadomych z życia i miejsca pobytu 
właścicieli tych depozytów, względnie ich 
prawonabywców wzywa się, by celem pod- 
jęcia tych dopozytów w ciągu 1 roku 6 ty- 
godni i 8 dni od dnia ostatniego ogłoszenia 
edyktu w tut. sądzie się zgłosili 1 prawa swoje 
wykazali, gdyż w przeciwnym razie takowe 
za przepadłe na rzecz Skarbu Państwa uzna- 
ne zostaną. 
Kuratorem właścicieli powyższych depo- 
zytów ustanowiono Artūra Pędrackiego, e. k. 
not. w Turce. 
C. k Sąd powiatowy, Oddział I. 
Turka, dnia 9. czerwca 1900. 


5, cz. T. 2/99 (9) [816 2—3] 

C. k. Sąd obwodowy na prośbę Anieli 
z Wnęków Petkowej o uznanie Józefa Wnęka 
za zmarłego, celem przeprowadzenia postępo- 
wania spadkowego po tymże, wzywa każdego, 
ktoby jakąkolwiek miał wiadomość o życiu 
1 miejscu pobytu nisobecnego Józefa Wnęka, 
urodzenego w dniu 8. sierpnia 1868 w Pstrą- 
gówce, okręgu e. k. Sądu powiatowego v 
Krysztaku wyrobnika, który przed 8. laty wy- 
dalı? się z Pstrągówki do Ameryki i od tego 
czasu do Pstrągówki nie powrócił i osobie 
żadnej nie podał wiadomości — aby o tem 
sąd tutejszy lub też ustanowionego „tla niege 
kuratora adw dr. Romana Adamskiego w Ja. 
śle zawiadomił, a to do dnia 80. stycznia 
1902 r., gdyż inaczej po upływie tego ter- 
minu na ponowne żądanie Anieli z Wnęków 
Petkowej, siostry nieobecnego, będzie tenże 
za zmarłego uznany. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV, 

Jasło, dnia 30. listopada 1900. 


L. cz. Firm. 20 (1) 
Obwieszczenie. 
C k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Tarnopolu ogłasza, że wpisno w rejestr han _ 
dlowy dla firm jeinostkowych firmę „Leor 
Willner, przedsiębiorstwo gorzelni w Białej“. 
Tarnopol, dnia 28. stycznia 1901. 
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L. 136.960J1V. 


Dzień 


miesiąc i rok 
przyjęcia 


OBWIESZCZENIE. 


Wzywa się nadaweów niepodjętych przekazów pocztowych, poniżej wykazanych» 
aby na podstawie rewersów nadawczych odebrali w przeciągu jednego roku 
odnośne kwoty z depozytu tutejszej kasy, w przeciwnym bowiem razie przepa- 


Urząd 
pocztowy 
nadawczy 


Adresat 


dną one na rzecz Skarbu Państwa. 
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Miejsce 
przeznaczenia 


12 


© © N > Or je w V e 


C a a aa 
© O E © 


14 


29 


658 
2084 


1432 
8902 
2882 
1387 
2857 
908 
483 
638 
440 
96 
584 
299 


1/8 1900 


23/2 
21/8 
18/8 

1/7 


n 


n 


n 


n 


1 


n 


Za miesiąc Październik 1900. 


Przemyśl 


Bursztyn 


Stanisławów 3 


Bochnia 
Lwów 7 
Zakopane 
Borynia 
Sambor 
Borysław 
Zaleszczyki 
Tarnobrzeg 
Leżsjsk 
Przeworsk 
Kołomyja 
Gorlice 
Sambor 
Lwów 


n 
Przemyśl 


Ziator 


23 Offr. 
rung 

Kasa ae 

J. Trofymezuk 

J. Druś 

M. Grossmann 

Urząd parafialny 

M. Schneider 

D. Hałaczek 

Gross- Rabiner 

Apotheke z. gold. 
Lówen 

Br. Guntereck 

I. Syrotiuk 

M. Schachet 

K. Jerinka 

Al. Naderga 

Br. Brunicki 

Tow. Zaliczkowe 

Zubrzycki 

M. Jaworski 

L. Strzelbieki 

M. Werinkowska 

A Dabrowska 

M. Steciów 

GQ. Łobocka 

K. Burzański 
Schechter 

W. Becker 

Szafran. k 

S. Sawan 


Sch. Fuchs 
Al. Balon 


Za miesiąc Listopad 1900. 


Lwów 3 
Kraków 4 
go dl 
Sanok 
Kulików 
Nowy Sącz 
Lwów 


n 


Stanisławów 


Podwołoczyska 


Qrzymałów 
Radziechów 
Tarnów 


n 


Kamionka str. 


Rozwadów 


Wł. Plisz 

D. Bobuia 

I. Kaczmarczyk 
G. Wołk 

M. Fass 

M. Skoceń 

J. Chwalibóg 
M. Rastawiecka 
F. Zahler 

F. Duzinkiewiez 
I. Rusynowski 
Urząd dekanacki 
Dawidów 

W. Dąbrowski 
F. Sassak 

J. Czarna 


G. Ciba 


Uniformi- 


Wien 
Przemyślsny 
Hliboka 
Żurawica 
Tucholka 
Kopyczyńce 
Qzortków 
Przemyśl 
Suczawa 
Lwów 
Przemyśl 
Qzortków 

n 
Veseli 
Czerniowce 
Cieszanów 
Turka b. Ohyrów 
Zarszyn 
Borysław 
Jabłonów 
Kraków 
Grodzisko 
Oleszyce 
Lwów 
Żmigród 
Żydaczów 
Zabłotów 
Rudki 
Przeworsk 
Sambor 


Buffalo 


Krakowiec 
Kraków 
remen 
Girębów 
B.chnia 
Nowy Sącz 
Lwów 
Ustrzyki 
Lwów 
Tarnopol 
Skałat 
Rudki 
Raniżów 
Wrocław 
Lwów 


Rzeszów 


61 


$ Kae rok LOBOS Adresat PE À Roa 
m przyjęcia nadawczy A" aks 
NE oz i A 
1849 | 19/9 1900 | Przemyś! A. Danyliszyn | Rogóźno 188 
1194 g e K. Podolak Bircza | j- 
Za miesiąc Grudzień 1900. 
1462 | 21/11 , Kraków Klasztor Cystersów | Mogiła 1- 
1946 | 30/10 , E F. Orel Friedek 1- 
527 1 24/7 , Chodorów | W. Banner Kurowice 13/70 
207 Mo Buk: czowce D. Diczyker Podkamień 20||----: 
102 | 10/1 , Krościenko b. Ch.| Biuro Kons. Dobromil 9149 
472 gil , Lwów S. Berger Bircza 20| — 
465 | 14/11 , Podgórze M. Krazer Tarnów 120 
284 | 29/8  „ Magierów P. Soifer Magierów 540 
1704 | 3010 „ | Nowy Sącz | J. Stipko Bobowa 4 
1241 y , » n 5. Stark Ustrzyki dolne | 14|— 
436 (11 „a | Wadowice M. Krazer Tarnów 9,20 
526 | 24/11 , Rozwadów H. Piasecka Ruska wieś 140 
586 | 28/9 , Śniatyn J. Otomaniuk Kołomyja 3|— 
659 | 29/10 , Tarnopol Melnik Złoczów 2 — 
84 | 18/11 , > St. Mal zus Bremen 30|-- 
58 | 22/11 , Bybło O. Poczykajło Tarnopol 4 — 
30] 6l , Mariampol Żandsrmerya Stanisławów 4 6 
426 83/12 , Lwów A. Marzec Lwów 8|— 
764 | 12/11 , z A. Reifeisen Bolechów 20| — 
358 | 18/9 , Wieliczka W. Kaczor | Nowy Sącz 2— 
| 25 8/11 > ; N. Matuszek Kerneuburg 4|— 
| 72 71 26/9 „ Łobzów Postamt Csacza 188 
i Z e. k. Dyrekcyi poczt i telegrafów dla Galicyi. 
Lwów, dnia 26. styczaia 4301. 
L. ez. III. 508/97 (29 LIT) [879 2—3] | L. cz. ©. LI. 4/1 (1) [1077] 


C. k. Sąd krajowy cywilny we Lwowie 
wskutek prośby Józefa Łapińskiego, z dnia 7. 
września 1897 L. 56.996 wdraża niniejszem 
postępowanie celem uznania niewiadomej z 
życia i miejsca pobytu Maryi Łapińskiej. uro- 
dzonej w Udnowie ad Kulików dnia 4. kwie- 
toia 1880, za zmarłą dla przepro: adzenia 
postępowania spadkowego po niej, wzywa ją 
zarazem do zgłoszenia się w sądzie tutejszym 
w ciągn jeduego roku z tem. że gdyby w 
ciągu trgo czasu się nie zgłosiła lub w inny 
sposób o zostawamu przy życiu tut. sąd nie 
zawiadomiła na ponowną prośbę Józefa Łx- 
pińskiego po myśli $. 24. 277, i 278 u. c. 
tudzież ustawy z 16. lutego 1883 Nr. 20. 
Dz. p. p. uznaną zostanie sądownie za zmarłą. 

Lwów, dnia 8. grudnia 1898. 


L. cz. O. II 23/1 (1) [1111] 

Przeciw Maryannie Łyko, której miejsce 
pobytu jest nieznane, wniesionym został do e. 
k. sądu powiatowego w Nisku przez Różę hr. 
Tarnowską pozew o własność i odłanie w 
posiadanie części pgr. 1632 w Tarnogórze. 

Na podstawie pozwu wyznacza się au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień il. 
lutego 1701 godz. 9 r. 

Celem strzeżenia praw Maryanny łyko 
ustanawia się p. Jana Kozaka w Tarnogórze 
kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Ma- 
ryannę Łyko w rzeczonej sprawia na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 

Nisko, dnia 30 stycznia 1901. 


L 338,901 [1083] 

W myśl §. 30 ustawy o reprezen- 
tacyi powiatowej podaje się do publi- 
cznej wiadomosci opodatkowanych, że 
zamknięcie rachunków powiatowych za 
r. 1900 przez komisyę kontrolującą 
zbadane, wyłożone zostają z dniem dzi- 
siejszym przez dni 14 do przegiądu w 
biurze Wydziału powiatowego w godzi- 


nach urzędowych. 


Tarnów, 3. lutego 1901. 


Przeciw nieobjętej masie spadkowej błp. 
Mojżesza Eliasza 2 im. Witaera wniesionym 
został do e. k, sądu powiatowego w Uhnowie 
przez Samuela Dawida 2 im. Witzera kupca 
w Uhnowie, pozew o zapłacenie kwoty 520 
koron zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
iyencyę do ustnej rozprawy na dzień 27. lu- 
tago 1901 o godzinie 9 rano w tut sądzie 
| bom Baronowej w rynku. 

Celem strzeżeuia praw nieobjętej masy 
spadkowej błp. Mojżesza Eliasza 2 im. Witze- 
ra, ustanawia się pana Izraela Kannera trafi- 
kanta w Uhnowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie wyż 
wspomnianą imasę w rzeczonej sprawie na 
jej koszt 1 miebezpieczeństwo, dopóki prawni 
spadkobiercy w sądzie się nie zgłoszą lub 
pełnomoenika nie zamianują. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Uhnów, dnia 21. stycznia 1901. 


L. cz. ©. III. 21/1 (1) , [10+8] 

Przeciw nienbecnej Freidzie 20 ‘Wahlo- 
wej, przedtem w Mielcu, wniósł Leib Nuss- 
baum skargę o uznanie sumy 200 zł. w. a. 
zpn. z realn. lwh. 697 w Mielcu za zaspo- 
kojoną. 

Pierwsza audyencya odbędzie się dnia 
14. lutego 1401 gedz. 9 przed południem w 
w biurze budynku Starostwa. 

Ustanowiony dla strzeż 'nia praw pozwa- 
nej kuratorem adw. dr. Nowaczyński w Miel- 
cu będzie zastępował ją dopokąd się w sądzie 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie ustanowi. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Mielec, dnia 2. lutego 1901. 


L. ez. Prez. AE (18/1 
Obwieszczenie. 

Dla Trybunału sądu przysięgłych przy 
e. k. sądzie obwodowym w Rzeszowie, na I 
zwyczajną 1. marca 1901 rozpocząć się ma- 
jącą kadencyę zamianowani zostali: 

Radca Dworn i Prezydent sądu obwo- 
dowego Lsonard Łukaszewski przewodniczą- 
cym, zaś Wiceprezydent sądu obwodowego 
Wilhelm Seidl, Radcy sądu krajowego Jan 
Okuniewski, Władysław Peszkowski, Maciej 
Jarosiewicz, Ludwik Nieć, Ernest Werner i 
dr. Franciszek Mietelski zastępcami przewo- 
dniczącego. 

Rzeszów, dnia 29. stycznia 1901. 
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Pasaż Hausman. 


Xe Lwowskie 


-y PiotoPlasi 
ny | LULU: ASCON 
Od M do 17 lutego do widzenia 


Wędrówka przez Riekę (Fiu- 


„ Przy gruczoia*k, angielskiej chorobie, niedokrówności, wysypkach na ciele, chorobach 
gardia i pluć, starym kaszlu, dla słabowitych, b'ado wygladających dzieci polecam kuracyę 
moim ujubionym, z*anym, przez lekarzy poleconym í 


Lahusena jodowo-żelazistym tranem wątrobianym. 


Bemoan N 4 
» 


Tableau fotografieze 


28 x 20 
Ceszrz Franciszek Józef I. 
w otoczeniu 68 europejskich 
panujących 
w passe-par-teut 5 koron 


Przez jego jydowo-żelazistą zawartość, najlepszy i najskuteczniejszy tran wątrobiany Przewyż- 
sza w sile leeznie'ej wszystkie inue podobne medykamenta. Smak nadzwyczaj delikatny i łagodny, 
dlatego przez każdego bez wstiętu sażywany bywa i lekki do zniesienia Użycie w ostatnim roku 
4 50.000 flaszek, jest najlepszym dowodem o dobroci jego. Wiele atestów i pism dziękczynnych. Cena 
Ï 8 korony. Tylko przwdziwy z firmą fabrykanta aptekarza Lahnsena w Bremie. Otrzymać można 


ZE Łow 


w atelier fotograficznym 


Lissa. Lwów, Axademicka 16. 


Już wyszła z druku 


Ksiega adresowa M. LWOWA 


BEE rocznik X. E 
na rok 1901 
na wzór wiedeńskiego wydawnictwa 
Lehmana redagowana, zawiera adresy 
mieszkańców stolicy oraz wykaz kraj. 
firm fabrycznych. 
Lo nabycia w księgarniach i administracji 
przy ul. Grottgera l. 3. 
Cena egzemplarza Z przesyłką 4 K 80 b. 


Po cenach redakcyjnych 


ogłoszenia do wszystkiech bez wyjątku 
dziepników , czasopism fachowych, 
miejscowych, zamiejscowych i za- 
granicznych. 
Zamówienia na kiisze i rysunki 
do ogłoszeń, prenumeratę na 
wszelkie pisma 


Ky 


AE DY 


tan 


że 
ry 
z 


Kosztcrysy gratis. 


"Księgarnia i 
Dr. WI, Milkowskiego 


w Krakowie 
poleca dzieła naukowe ped. goga 
iBeussnera p. t. 


Najlepsza Metoda 
najłatwiejsze do bardzo prędkiego a grun- 
townego nauczenia się Języków obeych 
bez nanczyciela, z objaśnieniem wymowy 

i Kluczem ra końcu każdego Gzieła. 

6 x « Polsko - niemiecki 
„Samouczek 


kurs wstępny (Elementarz) 
po 17, 30. 52 ect. i kurs pierwszy 90 et. — kurs 
drugi 2.30 ct. — komplet oba ku:sy 3.00 et. 


ay a Poiskoọ - Francuski 
P éo 
2) Samou: zę kurs pierwszy 1.80 ct. — 


colo It p. 
Wstep 10 ch 


am a aen: — z Th 


Jako moja specyalność od 
lat 38 polecam zsakamite 
wyreby nożawniczs z 
bryki angielskiej Geo. Hi- 
des z Son. B<uwkelsa w So- 
lingen francuskie i styryj- 
skie: Neża stałowe i de- 
gerowe. Kuchanne elasty- 
czne do ciast i mięsiw i 
zweykłe.. 
Seyzoryki, Nożyczki, Brzytwy 
angielskie <d zł 2 do 3, Hen- 
a ckelsa i Arbenza. Maszynki 
À do strzyżenia włosów, Na- 
rzędzie ogrednieze, po cenach 


możliwie niskich. 


Antoni Halski 
nandei żelazny 
Lwów, pise Maryachi I. 9. 


Cenniki ns życzenie. 


zm 


Ę: x bonia $ +] indiya inKĘtA 

e 8 4 olem położenia iamy nadnżystom nisktó- 

3 poene ; l Oi restrattrów, Mam ZAsREŻYŁ podet 
Ajencya dzienników i cgłoszeń le publteznoj wiadomości, że 

gi wskiego nz 4 A 

d Sokoło g piwo okocimskie 

il we Lwowie, pasaż Hausmana 9 


;przedzją na gzelanki iyik: uastępujące firmy: 


Toepfer Nafiułe, ulica Trypunalska | 12, 
Adler M., pl. Akademieki. 

Agid Jakób Krakowska 25. 
Baraniecki, Hotel Pański, Grod. cka. 
Beigel A., ul. Chorązczyzna. 

Drucker E., ul. Gródecka. 

Fried Jakób, Rynek 18. 

Garfunkel 0, Sykstuska 2. 

Herviq Aateni, ul. Sykstuska 14. 
Hollman , fihelm nl, Kaz:misrzowska 
Hellwig Kdzvard, Kopernika. 

Ilków Michat, ul. Halicka 7. 

Keil A., ul. Kopernika. 

Bestkiawicz August, ul. Wałowa l. 13. 
Kravs A., ul. Zółkiewska. 

Kessler D., ul. Pańska. 

Kreindlet żakób, Plac Bernardyński. 
Bapko J. L., ul. Zyblikiewicza. 
Lemmel Ś. H., xi. Gródeckz, 

Ludrig dam, uliną Hrakowaka L 17. 
Ltwenhock Jukóh uł. Trybunalska. 
Eopacińshi Wojciech, ul. Grodecka. 
Nowożenink J., ul. Kopernika å 
Nnssezblatt H., ul. Leona Sapiehy. 
Pietrzycki E., ul. Pańska. 

Pomeranz N.. Rynek 7 


kurs drugi 4.80 ct. — Gramatyka polsko-franeuska | przyhyjski K., ul. Teatralna. 


1.89 e-utów. 
Wypisy Francuskie (Chrestomathie fran= 
çaise) 1.20 cnt. 


« Polsko - Ruski kurs 
Samouczek“ 7, 18 — kurs | Rock £,, plac Bernar A i i 
K pierwszy „EO » plac Bernardyński. RZEK: rzad naśl p ! 
drugi 2.75 ct Schapira Š., Rynek. Fo Ost zega się poza „paśladowsictwami I a || 
S k“ Polsko - Angielski ohoin A., ul. Gródecka. 4 d HUBER 
„Samoucze kurs p'erwszy 1.12 ct, — dci ulica Kazimierzowska. wina ziołowego MESS" TA ULLRICHA. IS 
B e > Moje wino ziołowe nie jest żadnym środkiem tajemnyin; jego części składowe są następu- z 


kurs drugi 1.80 ct. — komplet 2.62 et. - 
Do nabycia także we wszys'kich innych 


Reich Bamnel, Ryuek. 

Rothberg A., ul. Kazimierzowska. 
Rothberg Max, róg ul. Bema. 
Budziński Antoni. rostauracya kolejowa, 


Schwarzer 0., ul. Gródecka 
Stelmachów J., ul. Ohorążczyzna. 


oai, veere M e 


BWWADOGCDOOOOGOGROECBOBOGEDUCCGSCGUBGEGEBESBO 


seba, ulica Kspernika. 


6 
© B JAR K SE a 
e PIGULKI BLANGARDA e 
[-) NA JODZIE ZELAZA NIEZNIENNYM 6 
a POTWIERDZONE PRZEZ AKADEMIĘ MEDYCZNĄ W PARYZU a 
2 Pomyślnie skutkują w Bładaczce, Niedokrwistości, Eladości cery, w Syfilis orga- 
nicznej, w Lymfatyzmie | we wszystkich chorobach spowodowanych zarodkiem skrotu- e 
9 licznym (nabrzmienia, strum, wole na szyi. etc.). 
@ Doza: 2 do 6Pigułek dziennie, — BLANCARD & C", 40. rue Bonaparte, PARIS, 8 
6000000069090909000009909906609069008990980680© 
Dostać można we Lwowie w aptekach: Mikolascha, Wewió' skiego. Ehrbara. 


r 


TT dr i 3 
LJ a r LJ 
Dla mających dolegliwości żołądkowe! 

Wszystkim tym, którzy przez zaziębienie lub przepełnienie żołądka, przez spożywanie nie- 
zdrowych, trudnych do strawienia, zbyt gorących lub zbyt zimnych potraw, albo też przez nie- 
jednostajny tryb życia, nabawili się dolegliwości źołądkowych, jak: 

nieżyt żołądka, kurcze żołądka, bele w żołądku, 
tradne trawienie lub zafłiegmienie, 


| poleca się niniejszem dobry srodek domowy, którego wyborne lecznieze działanie już od wielu $ 
$ lat jest stwierdzorem. Jest nim znany 


śradzk trawienia przyspieszający i krew oczyszczający 
Huberta Ulliricha Wino zielowe. 


j 
me), Ika, Louzana, Lussi pi we wszystkich aptekach. Skład główny we Lwowie: apteka pod „Złotą Gwiazdą“ dr. K. Mikola- 


f usuwa z żołądka i jelit wszelkie niezdatne cząstki. ; 3. A f 
: Chud’, blady wygląd, niedokrewność, opadnięcie 
{ze sił 


są najczęściej skutkiem złego trawienia, niedostatecznego tworzenia się krwi i cho- 
robliwego stanu wątroby. Nie mając apetytu, wśród nerwowego rozstroju i zadumy, 
jakoteż wśród częstego botu głowy, Uezsezmych nocy, często dogorywają powoli takie osoby. Wino 
ziołowe daje osłabionewu ciału świeży inpnls. „ef Wino ziołowe podnieca apetyt, wpływa do- 
datnio na trawienie i odżywianie się, pobudza silnie wywiane wateryj. przyspiesza tworzenie krwi, 
uspokaja rozdrażnione nerwy i daje na nowo chęć do Życia; cowodzą tego liczne uznania i po- 


d dziękowania, 


Wina ziołowego dostać można we flsszkach pe 3 korony i 4 korony w Austro - Węgrzech, 


= w aptekach we Lwowie, Winnikach, Jaryczowie, Glinianach, Busku, Gołogórach, Przemyślanach, 
H Bóbree, Szezereu, Mikołajowie, Lubieniu, Komarnie, Gródku, Rudkach, Janowie, Sądowej Wiszni, 


Mościskach, Samborze, Jaworowie, Krakoweu, Niemirowie, Lubaczowie, Oleszycach, Cieszanowie, 
Rawie ruskiej, Uhnowie, Żółkwi, Kulikowie, Kamionce, Mostach wielkich, Bełzie, Krystynopolu, 
Sokalu, Radziechowie, Toporowie, Brodach, Olesku, Sassowie, Złoczowie, Pomorzanach, Zborowie, 


; Rohatynie, Chodorowie. Rozdole, Żydaczowie, Medenicach, Stryju, Drohobyczu, Starem mieście, 
4 Potoku, Chyrowie, Dobromiłu, Niżankowicach, Przemyślu, Radymnie, Pruchniku, Jarosławiu, 


5] Przeworsku, Kańczudze, Łańcucie, Żolyni, Sieniawie, Rudkach, Leżajsku, Sokołowie. Rudniku, 
= Ulanowie, Bilgoraju, Zamoścach, Fomaszowie, Gorochowie, Dubno vie, Beresteczku, Krzemieńeu- 
3 Podkamieniu, Znłoźeach, Jieziernie, Kozłowie. Kozowie, Brzeżanach, Bursztynie, Bukaczoweach, 


Żurawnie, Haliczu, Wojniłowie, Bolechowie, Tyszownicy, Ulieznie, Podhoreach, Majdanie, Bory, 


sławin. Radyczu, Zwierzyńcu, Turce, Ustrzykach, Lisku, Bukowsku, Sanoku, Dabrówee, Birczy, 


Dubiecko, Dynowie, Błażowie, Brzozowie, Tyczynie, Rzeszowie, Głogowie, Tarnopolu it. d., jako- 
też we wszystkich większych i mniejszych miastach Galicyi, Austryi i Węgier 1 krajów sąsiednich 
w aptekach. » 

Wysyłają także apteki we Lwowie począwszy od 3 flaszek wino ziołowe po oryginalnych 
cenach do wszystkich miejscowości Austro-Węgier opłutnie i nie licząc nie za skrzynkę. 


jace: wino Malaga 450.0, spirytus winny 100.0, sliceryna 1000, wino czerwone 240.0, sok jarzę- 
biowy 150.0, sok czereśniowy 320,0, manna 3V.0, koper włoski, anyż, korzeń he'enium, amery- 


i i Süss i 
ma = Schall S., Pi EDA UJA kański silny korzeń, korzeń goryczkowy, korzeń tatarakowy po 10.0. Te składniki są zmieszane, 
g Ważny dnu, ul. Czarnieckiego TRZ 8 
inson MOULIN | ; 

uckermann Jakób, ul. Zimorowicza. RENO = 

SU NASKÓRNA. s : Znekermann Szymon, ul Gródecka. AOR 
Główne zastępstwo i skład piwa boczkowego 
ERE RART, W PARYŻU ek pry. | * Pe Qrynuza Wisina | Syna, ul. Bogusławskiego 
Maść ta leczy wrzedzianki, pry L 13, telefonu ur. 6. 


“Š szcze, czerwoności, krosty, wągry, 
* wysynkę, liszaje, hemoroidy, swę- 
dzenie chroniczne, łupież | wyrzuty 
na częściach ciała porosłych włosa- 
mi i wszelkie słabości naskórne; 
wstrzymuje natychmiast wypadanie 
włosów na brwiach i głowie į sku- 
tecznie działa na porost wlosów. 


WIRESŚCIT EUNDO h i 
Słoik 27, frank. we Franeyl, Ha w apte- 

IN, 30, ulica Lonis de urand, l 
ce p, MOULIN, 30, uga A o WE 


We Lwowie w aptekach Aras CZYŃE 
wiórskiego; w Krak wie w aptekach pp. Traaczyń 
gkieze, Redyka i Wiszniewskiego. 


dla turystów, 


O ESSE 
Chief-Office: 48, Brixton-Road, Londona ŚW. 
A. Thierrego prawdziwy 


jest najsilniejszą maścią WYCAEAACA, przez gruntowne oczyszczenie 
uśmierza ból, leczy szybko. 1 przez zmiękczenie uwalnia ranę od 
wszelkiego rcdzaju ciał, Jasie SIĘ do niej dostały. Jest koniecznym 


kolarzy eZazCO 
płatne 2 słoiki 3 koron 50 hal. Słoik na 


w aptekach. Pocztą o 
próbę wraz z cennikiem: : 
ziemi wysyła po otrzymaniu 1 korony 50 hal., aptekarz A. Thierry's 
Fabrik in Pregrada bei Bohitsch -Sauerbrunn. — 
naśladowań i uważać, na powyższy, na każdym słoiku wypalony, 


Skład piwa flaszkowego 
u p. 8. Wiesera, Sykstuska 14, telefon 149. 


Na przyszłość ogłaszać będę każdej niz- 
dzieli w pismach lwowskich nazwaks rostas- 
raterów, którzy piwo okoełmskie sprzedają, 
a nadto zastrzegam sobie wystąpić w ¿recre 
sgowej grzeciwie spmegasy dboeyuu nis 
pod marką okocimakiogo. 

Jan Götz, 
browar w OQlroceimia. 


EGITIA ONE RAKSZ TE 04 KS 


Balsam babkowy 


RDM WA p A OC 


i jeźdzceów. ZG Dostać można 
i spisem składów we wszystkich krajach 
Unikać 


znak ochronny. 


Oddział towarowy 
Lwowskiej Fili 


Banku galic. dia handlu i przemysiu 


dostarcza wagonowe partye wszelkich gatunków 
węgla kamiennego 

z pierwszorzędny.h kopalń górnoszląskich franco słacye 

wschodniej i zachodniej Galiceyi, oraz poleca dla 
mieszkańców m. Lwowa 

drobną sprzedaż „ojedyńczymi cetnarami z dostawą ćo domu, 
Zamówienia przyjmuje się w lokalu Bantu przy ul. 

Jagiellońskiej |. 3. I. piętro. 


i 


Drobne ogłoszenia 
od wyrazu petitem 1%/, cesta, tusiym 
petitem 2 centy. 


; TZ 
SAYS NAT SiE 


(rewość! Hkełdry puchowe nad- 
JE zwyczajnie trwałe. lekkie i eiepie. zale- 
cane dla chorych Inb osób starszych, 

sztuka 16, 18 i 20 sł. Kotdry na wełnie owczej lub 
bawełnie począwszy od 4 zł. — Materzce wło- 
sienne począws y od 14 zł za trzy poduszki, poleca 
Specyalna pracownia kołder i materaców, Józef 
Schuster, Lwów, Kopernika 5. 


Tablice 


lane z cynku i grawirowane, oraz wszelkie w za- 
kres wchoizące grawury na metalach wykonuje ar- 
tystyczny zakład rytowniczy A. ZIGMANNA, Lwów, 

ulies sykstuska 14. 


zer: 


Z CA 
Epoo likiewicza 37, I. piętro 5 pokoi, kuchnia 
przedpokój i wozownia od 1. kwietnia do wy- 
najęcia i 
2 pokeje, kuchnia i spiżarka na IL. piętrze 
od 1. lutego do wynajęcia. 


750 morgów 


z tych 550 ziemi ornej, 200 łąk, półtora godziny od 
Jarosławia, pół godziny od stacyi kolejowej, ba- 


= rA Ste aT E larar. r K U YESS 


tychmiast do wydzierżawienia. — Ładny inwentarz 
Żywy i martwy na miejseu do nabycia. -- Bliższej 


wiadomości udzieli kancelarya dr. Wittlina, Lwów, 
ulica Sykstuska l. 89. 


CZ AZTECA 
ROME NPD ROSE ONZ R TZW OTEZTZOZIĄ 


ZE 


= JE 


dwiga Yann in if CE 
Aud Pen "p 
| 


Pierwszy gallcyjski konces. Zaklad dia pisania 
i powielania pism na maszynie we Lwowie, 
przyjmuje i wykonuje listy dyktowane, okól- 
niki, sprawozdanie», zaproszenia i t.p. w do- 
wolnej ilości egzemplarzy pod ścisłą dyskre- 
cyą. Zlecenia prosimy wprosl do Zakładu we 
Lwowie przy ul. Chorążczyzny 16 w parterze. 


BESK; 


Szczepy owocowe 


Ceny zniżone. Wysyłam do każdej poczty i stacyi. 
Jabłonie, Grusze, Siiwy i Czereśnie, 1 sztuka 50 et. 
10 sztuk 4 zł. 75 et. Brzoskwinie, Wiśnie, Morele. 
Węgierki, Nektoryny, drzewa i krzewy ozdobne itp. 
Cennik nowy zobjaśnieniem pomologicznem wy- 
syłam każdemu opłatnie ©. Uklański, Zarząd 

ogrodów w Qlszy-Dwór. Ost. poczta Kraków. 


1 zł, BO et. 
pół kilo znakomitych 
Maneno w herbat 
poleca 
Fryderyk S$chnbuth i Sp. 

Lwów, Rynek 45, 
Handel założony w r. 1189. 


we Wiedniu, 


Zbierajcie uży wan 
i różnego gatunku 
nawet najzwykłejsze 
piednych chłopców do stanu kapłańskiego. Daje się 
w zamian ładne pamiątki religijne, jak krzyżyki. 
Pragi. Zapytania i posyłki adresować należy: Biuro 
Betlehem, Bregenz (Vorarlberg). 


marki ( izione wszystkich “krajów 
| celem przygotowania 
medaliki św. Antoniego i św. dziecięca Jezus z 


j 


190—300 zir. miesięcznie 
zarobić mogą o:cby każdego stanu we wszyst- 
kich miejscowościach pew4ie i uczciwie bez 
kapitału i ryzyka, przez sprzedaż prawnie 
dozwolonych papierów państwowych i losów. 
Oferty przyjmuje Ludwik Oesterreicher, VIII. 

Deutschgasse 8, Budapest. 
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AW najiepsze gatunki oO i 
W mau czystym i aro- 

matycznym po ct. 90, 96, zł. 1, 

zł. 1.04 i 1.08 za pół Eilagr, 
poleca 


handel herbaty i kawy 


Edmunda Riedla, Lwów. 


LWÓW, 


EAT TAE hEr? 
d t d 


e (GER 


Pierwsza krajowa 
Fabryka cementowych 
dachówek 
RTR LWOWIE, 
Towarz. zarejestr. z ograniczoną poręką, 


połeea swoją patentowaną cementową dachów- 
kę, której dobroć, trwałość, szczelność i pię- 


kna forma, stawia ją wysoko ponad wszyst- 
kie dotychczas znane pokrycia. 


Cenniki, kosztorysy i wzory wysyłamy na żą- 
danie, oraz przyjmuje zamówienia 


ADOLF EAMPEL 


Fabryka betonowych wyrobów, skład 
portland cementu i wszelkich artykułów 
budowlanych. 


Lwów, ul. Gródecka 1. 8. 
Telefon numer 460. 


(róg Hetmańskiej). 


w 


am AAAA = - . > 
Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarnieckiego l. 12. Telefon Nr. 527. 


Adresy 


wszystkich zawodów i krajów celem rozsyłania 
ofert dla nawiązania stosunków handlow: ch 
z gwarancyą porta w Emternmaut. Adres- 
senbnreau, Josef Rosenzweig & 
Söhne, Wien I., Backerstrasse 3. 
Telefon interurb. 8155. Prospekta franco. 


FR 


. Kasy ogniotewate 
jedynie pewne od włamywania słynnej 
w świecie fabryki 


F. Wertheim £ Comp- 


Jedyny skład komisowy na Galicyę 
i Bukowinę u firmy 


N. Brandler 


Iorów, ul. Jagiellońska 15. 


DACHÓWKĘ 
ciągniętą I. k3. 
znakomitej jakości 


posiada w zapasie i poleca 


Falnyka w Polance „Kazał 


kełe Kresna. 


MENNED 


ulica Jagiellońska 1 22. 


Przeprowadzemnmima 
pat. wczy 6 i 8 metr: we. 


Gwarsmtyn za €aioŚć. 
53 własnych wozów meblowych patent, 


l x E: i 
Caro i Jollisek 
S faai, Schottenring 27, 
Badapeszf, Arany JADEN utege $ia 
Lmów ul Jagielląfskz 232 


einion FORB, 


BLUZKI 


damstie, oryginalny krój Ger- 
sona, jedwabne od zł 12, weł- 
niane od zł. 650. Paski pa- 
ryskie do bluzek. Gersety fran- 
cuskie Mme Weiss od zł. 7.50 


Górski i Szydłowski 


Lwów, pl. Maryacki 1. 8. 


e a a ZK. 


14 


D 7% REEE 

posadzki deszcznikowe — oraz wszystkie wyroby 

olarskie, jako to: drzwi, ekpa, krzesła, stoli i 
egrodowe it. p. 

poleca fabryka parowa 


Braci Wezelak we Lwowie. 


oszukuje zakupna większej ilości materyałów, a to: brusów sosnowych, dę- 
J p tA u , Doda 
bowych, jaworowych i modrzewiowych w różnych grubościach i długościach 


i 
St. 


SERBYTP A, 


OO, TEE CZWĄ SZSZTYJEWRIT TM 
> Z MLN T136-, EZ J y 


B. Pserkofera Ę 


pigniki przeczyszczające 


są od wielu dziesiątek lat ogólnie rozpowszechnione, i jest mało rodzin, R ; 
gdzieby ten lekko i łagodnie działający środek domowy brakował, który przez wielu $% 
lekarzy jest polecany Publiczności w złem trawieniu i zatrzymaniu stoles. Pi- S 
gułek tych zwanych albo „Pigułki Pserhofera* lub „Pserhofera pigułki krew czy- AR 
szcząca", kosztuje pudełko z 15 pigułkami 21 ct., rulon z 6 pudełkami 1 zł. € 
5 et., za poprzedniem nadesłaniem pieniędzy kosztuje rulon zł. 1.25, dwa ru- 
lony zł. 2.30, trzy rulony zł. 8.85, dziesięć rulonów zł. 9.20. Sposób uży- 
cia jest dołączony. 


Jedyny skład fabryczny i przesyłkowy 
J: Pserhośers Apotheke 


Wiem E., Singerstrasse I5. 
Uprasza się żądać wyraźnie J. Pserliefera pigułek przeczyszcza- 
jących i uważać na to. żeby napis na każdym pudełku opiewał J. 
Pserhofer czerwonem pismem, tak jak na sposobie użycia. 


4 „83 EA TERE; = i 

| paiia W TTA A z - 
+  dyetetyczno-leczniczy proszek dla trzody chlewnej i 
5 niezawoćny środek przeciw wszelkizyo rod.aju chorobom ni-rogacizny, powstałym $ 
Ą w Skutek złego cdżywiania, zaburzeń w krąż”niu krwi i trawieniu. Używa się go ze 2 
? znakomitym skutkiem przeciw pomorowi i róży węglikowej świń p 
f Prawdziwy tylko z marką ochronną i własnoręcznym podrisem weterynarza $ 
g „SŁ Wagner i J. Zerygiewicz“. A 
] Do nabycia w e. k. aptece obwodowej i 
J Aerygiewicza w Zaleszczykach. i 
Ę Cena pudelka I korona. i 


j OOE OREA "TAR DAT. AEDE OES | 
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NRY i RETOS WIPE: e 
deiola egongo ego ogo ofon 
ja ofa e 

i pod gwarancyą za doborowy towar poleca Sza". P. T. Publiczności 


Spółka stolarzy iwowskich 
Lwów, pląc Bernardyński 1. 17 


swój od roku 13854. istniejący 


Kompletne stylowe urządzenia pokoi sypialnych , jadalnych 


wszelkiego rodzaju, 
i salonów w wielkim wyborze od najskromniejszych do 
najwykwintniejszych. 
Niebie sięte i żelazne 
po cenach fabrycznych 


IIPAN RT N EAS 
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CEEE E : 
Rent eto eto cte że stool eie cie cte 


Maen 


Kx ee c 2 ACK © 


a RAB E „EB E 
w. «arola Ludwika L 1 
MAGAZYN 
płócien 1 bielizny stołowej, gotowej bieli: 
6, mężczyzn i dzieci; pończoch, 
i innych ariykułów. 


Gotowe zompiótne wyprawy Ślubne. 


m REZ 


(Zarządca Wł. J. Weber). 


Papier fabryki papieru J. Fiałkowskich. 


